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Jego ces. i król. Apost. Mość raczył 
[^mianowanego nadzwyczajnego posła 
ełnomocnego m inistra Jego Mości Cesa- 
Chin, H s  i i - K i n  g - C h  e n g  a, przyjąć 

audyencyi speeyalnej dnia 29 stycznia 
>r- i odebrać jego pismo uwierzytelniające.
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Jego ces. i król. Apost. Mość raczył 
jiJWyższym odręcznym dyplomem kapita­
lni fregaty w stanie spoczynku, Józefowi 
a t t i ,  nadać najmiłościwiej stan szla- 
ecki z godnością „Edler“.

Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- 
^  Najwyższem postanowieniem z dnia 

stycznia b r. radcy policyjnemu trye- 
!Iiskiej dyrekcyi policyi Filipowi R o s s i , 
Uznaniu jego długoletniej wiernej i zna- 
■uitej działalności służbowej, nadać naj­
mściwiej ty tu ł i charakter radcy rządo- 
§° z uwolnieniem od taksy.
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Lwów, 4 lutego.

nuią- ig W Anglii, po nniesieniach pierw- 
Bhj chwili z odniesionych w Sudanie 

°h<ł- W godzeń, przyszła chwila rozmysłu 
3<n °~ B °Dłtczeń, jakiemi ofiarami opłacono 
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fra. Stan rzeczy bowiem na widowni 
fju  wcale nie wyjaśniony, gdyż mi- 
0 szczerych usiłowań sztabu angiel- 
iego, nie powiodło sie dotychczas 

■■rawdzić, z jakiemi siłami przeci- 
ftika mają się jeszcze zmierzyć An- 
Jcy , a znający cokolwiek taktykę 
^ kich plemion Sudanu mniemają, że

wiadomości tej nie uzyska nigdy sztab 
angielski. Chwilowe zatem powodzenie 
nie przenika bynajmniej radością li­
cznych kół interesowanych, a prasa 
tern się jedynie pociesza, że mimo 
stra t dotkliwych powiedzie się może 
korpusowi, odsiecz niosącemu, dotrzeć 
do Chartumu. Ale, zapytują, co dalej? 
Członek gabinetu, m inister Chamber­
lain zapewniał wprawdzie, że z chwi­
lą wyzwolenia Gordona, rząd poczyta 
zadanie swoje za ukończone; odzywa­
ją się jednak liczne głosy, niepodzie- 
lające nadziei, aby po przybyciu ca­
łego korpusu do Chartumu, równie 
łatwo powiodło się mu wycofać 
ztamtąd.

Wobec powyższych trudności, s ta ­
nowisko m inisterstwa Gladstona nie 
jest wcale przyjemnem, i jak  słusznie 
stwierdzają nawet przychylne pierw ­
szemu ministrowi organa, cały okres 
jego działalności politycznej odzna­
czał się zawsze i ciągle tylko poło- 
wicznemi skutkami i powodzeniami, 
którym niemały uszczerbek czyniły 
bezpośrednio następujące klęski. Twier­
dzić tak można szczególniej o polity­
ce zagranicznej Gladstona, której kwe- 
stya egipska nastręczała i nastręcza 
nietylko trudności dyplomatyczne, ale 
od samego początku zaznacza się 
krwawemi śladami, ofiarami w lu­
dziach i pieniądzach, a zbyt małemi 
natom iast wawrzynami, choćby tylko 
dla armii angielskiej. Pod względem 
finansowym zdaje się, że kwestya e- 
gipska, sądząc przynajmniej z osta­
tnich doniesień, zbliża się ku rozwi­
kłaniu, jednakże tylko pod względem 
teoretycznym, zaś czas i doświadcze­
nie dopiero okażą, czem się zaleci w 
praktyce proponowane jej rozwiąza­
nie. Gabinet angielski będzie miał o 
tyle lżejsze zadanie, że przynajmniej 
nie zacięży na nim, jak  dotąd, cała

odpowiedzialność. Ale- i w tym wy­
padku opinia angielska nie jest je ­
dnomyślną. Są trakeye, które życzą 
sobie koniecznie jakiejś korzyści z 
poniesionych już ofiar; są zaś tak 
że i inne, potępiające stanowczo po­
litykę zawojowywania na pół barba­
rzyńskich ludów na całej kuli ziem- 
s'-mj. Te drugie może nie bez słusz­
ności zapytują, co Anglii i ludom za­
wojowanym przyszło z tego, i w któ­
rej części świata zdołała Anglia w naj­
świeższych czasach utrw alić swoją 
powagę lub wpływ? Przypominają 
przytem smutne następstwa walki 
z krajem tak małym, jak republika 
Transvaaiu.

Jedynym jaśniejszym punktem, 
gdy idzie o ocenę polityki Gladstona, 
są sprawy wewnętrzne, lubo także 
nie wszystkie. Ku nim też zwracają 
się chętnie przyjaciele gabinetu obe­
cnego. Podnoszą dokonanie wielkiego 
dzieła reformy wyborczej, skutkiem 
której udział w sprawach publicznych 
będzie teraz brało pięć milionów wy­
borców. To są jednak korzyści, które 
zadowalają jedynie stronnictwa skraj­
ne i radykalne, torysów zadowolić 
nie mogą, zwłaszcza, gdy już dziś 
wybitni reprezentanci frakcyj radykal­
nych podnoszą, że obecnie przeciw 
oporowi sfer najwyższych i torysow- 
skich, liczba imponująca wyborców 
z lepszym skutkiem będzie mogła 
podejmować walkę. Powodzenie to 
jednak tak samo, jak polityka zagra­
niczna , ma sm utną stronę odwrotną. 
Ekonomiści an g ie lscy , mimo uznania 
usiłowań gabinetu pod względem re­
formy politycznej, stwierdzają fakt 
smutnego położenia rolnictwa i prze­
mysłu. Kwestya ziemiańska domaga 
się gwałtownie rozw iązania, a tero- 
ryzm ligi dynamitowej powiększa te 
kłopoty7'. Słabe te strony kierowni­

ctwa nawą państwa wielkobrytyjskiego 
widzą dobrze liczne jeszeze frakeye 
opozycyjne w A nglii; wiedzą, że po­
zorne zwycieztwa gabinetu nie pod­
trzymują, że stoi on raczej popular­
nością, jakiej używa u większości 
członków parlamentu, która jednak 
uledz może wobec piątrzących się 
coraz to nowych kłopotów.

W takiem położeniu rzeczy w e­
wnątrz i wobec niepewnych jeszcze 
wyników kampanii sudańskiej, nic 
dziwnego, że opinia w Anglii nie 
widzi w najbliższej przyszłości po­
myślnych oznak dla istnienia gabine­
tu Gladstona.

Preliminarz Mietli 11 rok 1885.
IX.

M i n i s t e r s t w o  h a n d l u * ) .
(Dokończenie.)

Do etatu m inisterstw a handlu należy 
także nowa instytucya p o c z t o w y c h  k a s  
o s z c z ę d n o ś c i ,  na która wydatki w su­
mie 381.000 złr. i dochody z niej w sumie 
260.000 złr. są preliminowane w równej 
wysokości, jak  były preliminowane na rok 
zeszły; albowiem braknie jeszcze doświad­
czeń, na których podstawie możnaby uło­
żyć prelim inarz ściślejszy od pierwszego, 
polegającego tylko na przypuszczeniach. 
Jak widzimy, koszt utrzym ania nowej in- 
stytucyi tej przyjęty jest wyżej, i to sto­
sunkowo znacznie wyżej od dochodów z niej. 
Prawdopodobnie jednak niedługo już wyda­
tki przewyższać będą dochody; może już 
w roku 1877 stosunek będzie odwrotny. No­
wa bowiem instytucya mając od razu n a­
leżycie funkeyonować i jeśli nie zachęcić 
to przynajmniej nie odstręczać od korzy­
stania z niej, musi mieć z początku o wie­
le więcej urzędników i biur, niżby do za­
spokojenia rzeczywistej potrzeby wystarcza­
ło ; dochody zaś płyną tylko z tej drobnej

*) Patrz nr. 21.
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(Ciąg dalszy.)
Kiedy się ocknął, ujrzał się le ż ą c y m  

r zi emi ,  n a  rozesłanej opończy. Boruta" nad 
ń  stoi, a B u c h ta , przełożony nad hajdu- 
Jni owija mu szmatami głowę.

’  BartekI widzisz m n ie ? — pyta Bo-

^  widz& alem strasznie słaby!
|  __rp0 Qje ! Szwed cię palnął przez łeb....

_  j utro waść będziesz zdrów ! — g a -

ł  Buchta.^ j.eg dyabeł strzelił w cie- 
- h  żeby rwać się na tyły szwedzkie I -  

ówił Boruta -  no, kiedy juz patrzysz mo- 
iimr ipr hać bom ja niespokojny, by z Krze- 
I  ni w y s h l  n i  nas jakich kilkudziesię- 
ii fudzi Na koń!... Wsiądziesz na koma

y c f i ^ e k ?  . o
1   Czemu nie i  . . ,

,  W s f d U  go n .  k o * > ■

ai8 $ “ ■

vóch lu d z i, ale czterech wraz ®
rannych. W yliżą się  jedna . _

^  obłow ili się  ta la ra m i! Szw edzi

i  — A za cóż się mieli bić? Horn
R  jak najęty. Jakże to hic się

gdy hetm an  ucieka ! —  gadał a ■
L f  f  to praw da! A leśm y im  poraź

,i;óry dali nauczkę dobrą....

Tak gwarząc, a podtrzymując Bartka, 
który omdlewał parękroć, dowleczono się 
do obozu, gdzie już Źwan z białogłowami 
się znajdował, a Lniski, dowiedziawszy się
0 wszystkiem i lękając się o Borutę, które­
go miał za szalonego, kazał siąść na koń i 
ostawiwszy piechotę w obozie, chciał już 
komunikiem lecieć Borucie na pomoc. Mar­
kotny był przytem i gn iew n y :

- Nie mówiłem? a co ? na jatki wy­
stawili dziesięciu najpiękniejszych ludzi, 
dawszy ich wartogłowowi pod komendę. 
A wszystko dla jednej dziewki. Już ja  zaw~ 
zdy mówiłem , że wszystkich nieszczęść na 
swiecie przyczyną są białogłow y!

Ucieszył się dopiero i uspokoił, zoba­
czywszy Borutę, powracającego jako tryum- 
tator._ I ochmurne, groźne jego oblicze roz- 
Facyi*16 ° * §adał, wysłuchawszy re-

Dobrześ się spisał panie bracie i 
Nauczyłeś tveb e™iń„ <j o ‘-jen szoidrow moresu.

B artka, który ledwie już sie- 
‘ a koniu , Jagusia z krzykiem porwa­

ła i_ zaprowadziła do izby. Tu płacząc, szlo-
a P o p u k a ,  nacierała go octa-

mi, OMaaafa mu ranę woda, tamowała krew 
chiebem urobionym z pajęczyną, biegała

skarbu ’ Jak koło Je(R ne£° sweg0
Zwań znowu o niczem nie wiedział, 

niczem się n je zajm ował, o nic nie pytał
1 nie pokazywał sie nawet wcale. W prowa­
dziwszy kasztelankę do osobnej izby, którą 
przed  ̂mą zajmował H o rn , został tam i 
1'ozpocza snuć ową cudow ną, jak świat 
s ta rą , jak  tkanka pajęcza wątłą nić zło- 
tą marzeń i zwierzeń miłośnych. Minęło 
południe, wieczór zimowy zbliżał się szyb- 
ko, a oni we dwoje siedzieli i gwarzyli 
! smii.... Opowiadał je j,  jak  dużo cierpiał 
gdy się o w iedział, że ją  Horn schwytał,

jak zebrał wojsko, by wziąć mocą Krzepi­
ce, że to, czego ojczyzna zeń zrobić nie mo­
gła, to zrobiła kasztelanka. Ale kasztelanka 
na te słowa obruszyła się bardzo.

— To za wiele, panie Ignacy, to za 
wiele. Co Rzeczpospolita, to nie ja, prosta 
jedna dziewka. Ja  się bardzo panu dziwi­
łam, że pan nie poszedł na wojnę. Wszyscy 
szli. Mój ojciec zamknął się w Dankowie i 
sama słyszałam , jak  m ówił, że zagrzebie 
się w gruzach a Szwedom się nie podda. 
Cieszę się , bardzo się cieszę i dumna je ­
stem z tego, że postanowiłeś bić się ze 
Szwedami. To straszny naród. Co dzień 

Krzepicach kogoś wieszano na baszciew
Przebyłam  tam prawdziwy czyściec. Idź pan, 
bij się i walcz, a ja  cię czekać będę.

Źwan był w siódmem niebie. Ukląkł 
u nóg tej ślicznej a takiej dumnej dziew­
czyny, całował jej ręce i mówił o jej ojcu. 
Czy on pozwoli kiedy na to ? czy mogą 
mieć nadzieję pobrania się kiedykolwiek? 
Czy wreszcie ona sama naprawdę będzie 
czekała i będzie chciała iść za niego, szla­
chcica ubogiego.

— Na końcu miecza pańskiego, panie 
Ignacy, leżą zaszczyty wszystkie. Grzędę 
pleść będę, " len prząść jak  potrzeba.... Ni­
czego się nie lękam i na wszystkom go­
towa.

W końcu radziła m u , prosiła go n a ­
w et, by jej nie odprowadzał do Dankowa, 
lecz żeby ją odesłał przez kogo innego. Ona 
nawet ojcu nie powie, kto ją  uwolnił. Niech 
Żwar ukryje się pod jakiem  obcem nazwi­
skiem i niech sławą ozłoci to nowe swoje 
imię. Źwan zgodził się na  to i od herbu 
swego postanowił zwać się Mora. Kaszte­
lanka przyznała, że to śliczne nazwisko, że 
ojcu powie, iż ją  rycerz Mora oswobodził. 
Niechże ten rycerz Mora zabłyśnie sławą i 
zwycięstwami po całej Rzeczypospolitej.

Wieczór zapadał szybko. Od borów, 
wraz z pomrukami wiatru, szły posępne cie­
nie nocy. Źwan poszedł naradzić się z Bo­
rutą i Lniskim. Postanowiono nocą zwinąć 
cichaczem obóz, ruszyć ku Dankowu i u- 
kryć się tam w pobliżu w lesie. Boruta od­
prowadzi do zamku kasztelankę i poprosi, 
w imieniu rycerza Mory, o trzy harm aty 
w zamian za pannę. Wszystko to zresztą 
radził L n isk i, bo Zwan chodził ciągle za­
myślony, jakby pijany i nieprzytomny. L n i­
ski obawiał się tylko o Bartka, którego na 
leśnictwie zostawiać nie chciał, bo to zna­
czyło, oddać go Szwedom, którzyby go za­
pewne obwiesili — zabierać znów ze sobą 
rannego, na śniegi , deszcze i mrozy, było 
to to samo, co skazać go na śmierć. Szczę­
ściem Jagusia dała znać, że Bartek ma się 
lepiej , że w stał i woła jeść. Wszystko więc 
było dobrze. Gdy noc zapadła, w wielkiej 
ciszy zdjęto obóz. Jaz d a , wynosząca teraz 
około sześćdziesięciu koni, ruszyła przodem 
z Borutą, kasztelanką i jej służebnemi. P ie­
chota, mająca zaledwie dwudziestu pięciu 
do trzydziestu lu d z i, b ied n a , na pół bosa, 
w świtkach, rzadko w kożuchach i z kosa­
m i, wlokła się z Żwanem , Lniskim, Żabą, 
Bartkiem i Litaworem.

Nad ranem  dobito się do lasu pod 
Dankowem i rozłożono ogniska, czekając 
na powrót Boruty. Jeść nie bardzo było 
czego, przymrozek brał suchy, śnieg pru- 
szył. Chłopi grzali się jak mogli, i czeka­
no w ponurych ciemnościach boru z utę­
sknieniem powrotu dyabła łęczyckiego.

XIII.
Zameczek w Dankowie, który jeden 

nie poddał się Szwedom , był niewielki ale 
silny, obwarowany murem, fosą i wałem od 
strony ląd u , a od jezio ra, nad którem się
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cząstki procentów od wkładek publiczności, 
która już dla uproszczenia rachunków nie 
dostaje się wkładkującym. Tak n. p. wkład­
ki ifiżej jednego złotego austr. wcale nie są 
oprocentowane dla wkładkujących, chociaż 
naturalnie wszystkie te najniższe wkładki 
przynoszą pewien zysk procentowy; a nad­
to wszystkie wkładki, choćby największe, 
są na  rzecz wkładkujących oprocentowane 
tylko od dnia Igo lub l 6go każdego mie­
siąca, tak. że wkładka wniesiona po dniu 
I 6tym daje wkładkującemu procent dopiero 
od początku następnego miesiąca, a wkład­
ka wniesiona po dniu lszym  dopiero od 
dnia 16go tegoż miesiąca. Im większy zaś 
będzie rozwój pocztowych kas oszczędno­
ści, czyli im więcej wkładek, tem więcej 
będzie tego procentu nieliczonego wkładku­
jącym, a przypadającego skarbowi. Gdy się 
za podstawę obrachunku weźmie rzeczywi­
ste liczby roku 1883, i to z pominięciem 
nawet rozwoju instytucyi, rok 1885 powi- 
nienby dać już więcej dochodu, niż czynią 
■wydatki; że zaś mimo to rząd preliminuje 
na rok 188-5 dochody w tej tylko wysoko­
ści, w jakiej takiż obrachunek kazał przy­
puszczać je na rok 1884, jest to zwykła 
przezorność w budżetowaniu. Prelim inarz 
rzeczonej instytucyi nie jest ułożony wedle 
krajów ; dlatego o Galicyi szczegółowo nic 
powiedzieć nie możemy.

W tytule i n s p e k c y i  p r z e m y s ł o ­
w e j  wydatki są obliczone na 74.000 złr., 
t. j. o 6.000 zł. wyżej, niż na rok ubiegły, 
a to dlatego, że w roku 1884 nie wszyscy 
jeszcze inspektorowie przemysłu byli usta­
nowieni.

G e n e r a l n a  i n sp e kc  y a . d r  ó g 
ż e l a z n y c h  wymaga wydatków 274.540 
zł., czyli o 840 zł. więcej, niż w roku u- 
biegłym, co tłómaczy się przypadającemi na 
rok bieżący kwinkwenniami. Wyjątkowym 
sposobem preliminarz na rok bieżący wy­
kazuje w tym tytule 74.940 zł. dochodów, 
które pochodzą jedynie ze zwrotu kosztów 
ułożenia projektów budowli kolei Podkar­
packiej, kolei ze Stryja do Beskidu, czesko- 
morawskiej kolei Transwersalnej, kolei z 
Sivericza do Knina i z Herpeljado Tryestu. 
Koszta te były wyłożone ze skarbu, a zwra­
cają je  przedsiębiorcy budowli.

W ydatki na s ł u ż b ę  c y m e n t n i c z ą  
czynią 413.307 zł., czyli o 38.207 zł. wię­
cej, niż wedle uchwał na rok ubiegły; do­
chodów zaś ma być 300.000 złr., czyli o
20.000 zł. więcej. Podwyżka wydatków po­
wstaje głównie w skubk zamiaru zaku mnia 
gruntu w W iedni", na którym główny u- 
rząd cymentniczy dotychczas komornem sie­
dzi ; pomnożenie doch dć ? w ■>* z „ - 
b aehuoku średnicy rzeczywistych wynikłe

ii 'a t os. itnieh.
Tyyłącznie do Try, tu, Pobrzeża i 

Dalmacyi odnoszą się wydatki na s t u z b ę  
p i r t o  r ą  i i liii i t a  ru n  n a d  m o r z e m  
w minie 8* bb-7 żłr., c/yli o ±4.543 złr.

ty mczasem dochody tego ty ­
tuł preliminowane w sumie 449.100 zł., 
czyli o 31.100 zł. wyżej, która to podw yż­
ka świadczy o wzmagającym się ruchu o- 
krętów w portach austryackich.

Nakoniec wydatki na k i e r o w n i c ­
t w o  c e n t r a l n e ,  czyli na samo m in ister­

stwo handlu, wraz z wydatkami na małe 
wystawy regionalne (8000 z ł)  na statysty­
kę kolejową (5000 zł.) i subwencyę dla wie­
deńskiego muzeum oryentalnego (10 000 zł.) 
są preliminowane w sumie 434.270 zł., czyli 
o 14.770 zł. wyżej niż na rok ubiegły.

Do prelim inarza etatu ministerstwa 
handlu dodana jest tabelka, wykazująca w ła­
sność skarbową w drogach żelaznych, z wy­
jątkiem  tych, które skarb niedawno przejął 
od towarzystw prywatnych. Do niedawna 
linie skarbowe miały razem długości 974 
kilometrów, a reprezentowały kapitał zakła­
dowy około 78 milionów; po wybudowaniu 
zaś tych koleji, które bądź świeżo otwarte 
zostały, bądź znajdują się w stadyum bu­
dowli, długość ich wynosić będzie 2095 ki­
lometrów, kapitał zakładowy blisko 164 mi­
lionów. Gdy atoli doliczymy kolej Zacho­
dnią imienia cesarzowej Elżbiety (94273 
kilometrów), kolej imienia Arcyksięcia Rudol­
fa (8121/2 kilom.), kolej imienia cesarza 
Franciszka Józefa (713 k ilom ), kolej z P il­
zna do Brzeźna w Czechach (263 kilom.), 
kolej Vorarlberską (872/3 kilom.), kolej imie 
nia arcyksięcia Albrechta (181 kilom.) mo­
rawską kolej pograniczną (923/4 kilom.), ko­
lej z Dux do Bodenbach (89 y4 kilom ) i z 
Pragi do Dux (1627* kilom.), które to trzy 
ostatnie są już w zarządzie państwa, a nie 
zadługo przejdą na jego własność, otrzyma­
my długość sieci kolejowej, którą państwo 
rozporządza, a względnie rozporządzać bę­
dzie, w liczbie 5439 kilometrów, z których 
4912 kilometrów jest już w ruchu.

JÓZEF G l INKIEWJCZ.

Rada państwa.
Na ostatniem posiedzeniu k o m i s y  i 

Izby deputowanych, której przekazano p r z e -  
d ł o ż e n i a p r z e c i w  a n a r c h i s t o m ,  za­
brał głos prezes gabinetu hr. Taaffe i o- 
świadczył co następuje:

„Rząd czuł się w obowiązku wnieść 
oba przedłożenia , albowiem potrzeba ko­
niecznie odeprzeć niebezpieczeństwo, wyni­
kające dla dobra publicznego skutkiem ob­
jawiających się szkodliwych dążności socy- 
alistycznych. Jeśli powiedziano, iż socyalizm 
odbył swój wjazd także do Austryi i nie 
może być ztąd wyrugowany, to odpowiadam 
na to, iż nie można przyznać, jakoby szko­
dliwy 'P" doi a publAznego socyalizm za­
gnieździł się w Austryi. Definicya przed­
miot.., 1 >ry 1 .ktuje i ik zwana ustawa so- 

Etyczna wprawdzie trudną, rząd
jednakże starał się ile możności przedmiot 
ten określi

„Przy ukłala-iiu  projektu rząd wziął 
sok A za .vzór ustawę niemiecką. Jeśli tu i 
owdzie utrzymują, że doświadczenia w N ie­
mczech nie okazały się pomyślnemi, to być 
może, iż tak jest rzeczywiście, powodem 
tego atoli inne są okoliczności a mianowicie 
to, że socyalizm poczynił tam o wiele zna­
czniejsze postępy. Pragnąc aby władze pu­
bliczne mogły sprostać wielkiemu niebezpie­
czeństwu, nie należy zakreślać im zbyt 
szczupłych granic. Wskazano już na to, iż

orzeczenia władz administracyjnych nie są 
w stanie dostarczyć odpowiedniej opieki. 
Obecna ustawa o stowarzyszeniach nie daje 
skutecznej broni przeciw szkodliwym socy- 
alistycznym dążnościom, gdyż statu ta sto­
warzyszeń są niepochwytliwe, a pod po­
krywką piaw nie utworzonego stowarzysze­
nia bywa częstokroć krzewioną szkodliwa 
socyalistyczna agitacya. Skoro istniejące o- 
beenie wyjątkowe zarządzenia mają być u- 
chylone, rząd musi kłaść nacisk na wpro­
wadzenie ustawy specyalnej. Rząd, mając 
taką ustawę, będzie mógł znieść także w 
drodze rozporządzenia wydane na podstawie 
ustawy z r. 1869 zarządzenia

„Z tego, co dotychczas powiedziano w 
tym przedmiocie wynika, że i ci deputo­
wani, którzy występują przeciw projektowi 
ustawy socyalistycznej, nie będą wielokro­
tnie sprzeciwiali się przejściu do rozpraw 
szczegółowych nad tą ustawą Z tej strony 
oświadczono również, iż ustawa przeciw ka­
rygodnemu obchodzeniu się z materyałami 
wybuchowemi możliwą jest do przyjęcia.11 
P. prezes Ministrów poleca w końcu oba 
przedłożenia ocenieniu komisyi.

Następnie szef sekcyi K u b i n  wyja­
śniał najpierw  istotę pierwszego przedłoże­
nia o zwalczaniu szkodliwych dla dobra pu­
blicznego dążności socyalistycznych.

Isto ta ta została wypowiedzianą w pa­
ragrafie I, a mianowicie w wyrazach „so- 
cyalistyczne dążności, skierowane do obale­
nia państwowego i społecznego porządku11. 
Pod wyrazem: „socyalistyczne“ można wpra­
wdzie rozumieć różne stopnie tych dążno: 
ści, bez względu na to, czy nazwiemy je, 
n. p. socyalno-demokratycznemi, lub anar­
chistycznemu Bliższe atoli określenie znaj­
duje się w słowach „skierowane do obale­
nia państwowego i społecznego porządku11, 
a pomimo całej trudności w dobraniu n a­
zwy dla tego przedmiotu, powyższe okre­
ślenie nie pozostawia żadnej wątpliwości, 
co pod niem rozumiano.

"Wypowiedziano obawę, iż projekt 
wzmiankowany nietylko stowarzyszenia lecz 
wszystkich obywateli wystawi na n ie­
bezpieczeństwo podpadnięcia surowości u- 
stawy.

Zapatrywanie takie jest zupełnie myl- 
nem. Różne zarządzenia ustawy zostaną 
wyłącznie przeciw tym zastosowane, któ­
rzy propagują rzeczywiście dążności, skie­
rowane ku obaleniu porządku państwowego 
i społecznego; dalej przeciw tym, co do któ­
rych zachodzi uzasadnione podejrzenie, iż 
oddają usługi podobnym dążnościom. Tak 
samo ma się także rzecz ze stowarzyszeniami. 
W obu zaś wypadkach muszą być dostarczone 
fakta, któreby uzasadniły orzeczenie. Orze­
czenia takie będą wydąwały sądy lub w ła­
dze adm inistracyjne. Przeciw orzeczeniom 
sądowym nie może być przecież wniesiony 
żaden zarzut, o iie zaś rzecz dotyczy orzecze­
nia władz adm inistracyjnych, przysługuje 
opieka trybunału państwowego, powołanego 
do rozstrzygania w sprawach, w których 
chodzi o naruszenie praw obywatelskich i 
który wykonywuje judykaturę w szeregu 
wypadków, gdzie chodzi o zażalenia prze­
ciw zarządzeniem w sprawach stowarzyszeń,

wznosił murem i basztami. Na basztach 
tych zawsze dumnie i nienaruszenie po­
wiewał stary Warszyckich proporzec, herb 
Habdank. Teraz, gdy Boruta z kasztelanką 
na czele swych jeźdźców zbliżał się do Dan- 
kowa, w mglisty, chłodny świt poranku li­
stopadowego, panowała tu naokoło m artwa 
cisza. Koguty tylko piały po domostwach 
mieszczańskich i gdzieniegdzie w oknach 
się świeciło. Ludzie do roboty wcześnie się 
ze snu zrywali, choć na ulicach miasteczka 
żywej jeszcze duszy nie było.

Zamek też sam nie błyszczał żadnem 
światłem. Na bladym pasie nieba od wscho­
du, rysował się ze swemi basztami i blan­
kami jak  czarna jakaś , zębata i poszczer­
biona masa. Drobny, suchy śnieg pruszył i 
w iatr od borów szedł z wyciem. Gdy Boru­
ta ze swymi podjechał pod zamek sam, uj­
rzał most zwiedziony, a na murze przecha­
dzał się żołnierz z halabardą. Świtało już i 
widno było trochę. Z wielkim trudem  mo­
żna się było dogadać z głupim knechtem 
niem ieckim , aż sama kasztelanka musiała 
się w to wmięszać i dopiero po zawiado­
mieniu komendanta knechtów i samego ka­
sztelana , wpuszczono do zamku kasztelankę
i jej dziewki, Borutę i kilku żołnierzy jego.
Reszta rozłożyć się musiała w miasteczku,
paść konie i odpoczywać.

Oczywiście, w zamku wielka radość
zapanowała, gdy ujrzano kasztelankę. K a­
sztelan W arszycki, starzec już siwy z wiel­
ką brodą, ale krzepko się jeszcze trzym ają­
cy, dziękował Borucie serdecznie.

— Panie tego — wołał, bo miał ta­
kie przysłowie — jakże się waszmość zo-
wiesz? niechże wiem panie tego, komu za­
wdzięczam wyswobodzenie z niewoli mej
dziewki ?

— Jaśnie wielmożny panie kasztela­

nie — prawił Boruta, pokręcając wąsa — 
jam  jest Rodrigus Boruta....

— Panie tego, cóż to za dyabelskie 
nazw isko!

— Dyabelskież ono jest, ale szlache­
ckie jak  się patrzy — odparł Boruta.

— H m ! hm !—dziwił się kasztelan — 
proszę ja  waszmośei, panie tego, więc to 
waść odbiłeś mą dziewkę?

— Ja  i nie ja. Wszyscyśmy ją  odbi­
jali, cała nasza partya.

— Ale waszmość jesteś tam hetma­
nem, panie teg o !

— Nie ja.
—  A kto ?
— Rycerz Mora.
— Mora? Ki dyabli, panie tego, nie 

słyszałem o takim szlachcicu. Klejnotem 
Mora, co to jest w nim murzyn czarny, wic­
ie rodów się u nas pieczętuje, ale żeby 
się kto, panie tego, zwał, ot tak po prostu, 
Mora, tom nie słyszał.

Zresztą kasztelan, dziwiąc się nazwi­
skom Boruty i Mory, był bardzo wesół. S ta­
ruszek chodził po wspaniałej izbie swego 
zamku i krzyczał na marszałka, by jeść da­
wano, bo zimno, a rycerz ten oto jest gło­
dny. Nakazał ludziom Boruty do miasteczka 
posłać jedzenia i paszy i drew, sam zaś 
poił Borutę. Widocznie chciał go spoić. 
Nasadził nań dwóch jeszcze jakichś bibo- 
szów i od czasu do czasu zachodził go z 
m ań k i:

— Panie tego, powiedzże mi, któż to 
jest ten rycerz M ora?

Ale Boruta nie w ciemię był bity. 
P ił jak  gąbka i nie upijał się, ani też przy­
tomności nie tracił. Na zapytania kasztela­
na odpow iadał:

—  Jaśnie wielmożny panie — rycerz 
Mora jest rycerz Mora. Takie już jego prze­
zwisko.

— No dobrze, panie tego, to ja  wiem, 
że takie jego przezwisko, ale zkądże on się 
tu wziął?

— H m ! czy ja  wiem, może z nieba 
spadł. W naszych czasach wszystko jes t 
możliwe.

Kasztelanowi widocznie wiele na tem 
zależało, żeby dowiedzieć się o onego ry ­
cerza Morę. Miał jakieś podejrzenia — i nie 
mogło być bez podejrzeń.

— Bo to widzisz panie bracie — ga­
dał do Boruty jeden ze szlachty, który 
zwał się Lisowski i lisią też miał fizyogno- 
mię — mądry ty jesteś i kuty na cztery 
nogi, ale i my też nie głupi. Nie chcesz 
gadać, co on jest ten Mora i dobrze czy­
nisz. Kiep ten żołnierz, który paple co się 
w obozie dzieje. Ale zważ jeno, że wszyst­
kiego jest pewna granica. Jaśnie wielmo­
żny kasztelan, jest pan możny i takiego 
animuszu rycerskiego, jak nikt w Rzeczy­
pospolitej. Kiedy wszyscy leźli do Szweda 
i plackiem mu do nóg padali, my jedni te- 
gośmy nie uczynili i nie uczynimy, tak nam 
Boże dopomóż. Otóż ja  tobie powiem, że 
kto on jes t ten Mora jakiś, toć zawżdy on 
lepiej i rozumniej zrobi, jeśli skarbić sobie 
będzie łaskę takiego pana jak  kasztelan. 
Mamy my i broni dosyć i ludzi też nie 
mało. Dopomódz wam możemy, ale musimy 
wiedzieć komu.

— A cóż wam po tem mosanie ? — 
pytał Boruta — alboż to nie dosyć dla was, 
kiedy widzicie, że rycerz ów walczy za Rzecz­
pospolitą i bije Szweda tak, że jeno strzęp­
ki lecą 1

Mówili to popijając i w czasie nieo­
becności kasztelana, który gdzieś wyszedł.

(Ciąg dalszy nastąpi.)
W a l e r y  P r z y b o r o w s k i .

uzasadnionym tem, iż stowarzyszenia 
niebezpieczne dla państwa.

Nawet ze strony, która wysłlj 
przeciw projektowi ustawy, powiedz.a- 
jeśli weźmie się dokładnie ustęp: „ag1, ■ 
skierowane ku obaleniu państwowego) 1 
łecznego porządku, 11 odpadną w ątp ili 
jakie podniesiono przeciw pomienionej 
zwie przedmiotu. Z jakiej racyi jednak 
żnaby przypuszczać, iż odpowiedzialna 
dze przy zastosowaniu ustawy nie 1 
badały dokładnie istoty przestępstw ?^ 
pokazuje się, iż w rzeczy wisi jści nw]P 
być mowy o ogólnem zagroź <r.iu j ojS 
czym obywatelom lub stowarzyszeni)11 
że projekt ustawy bierze tylko w U  
ogólne bezpieczeństwo.

Podniesiono, iż projekt bez poró^ 
nia idzie dalej, niżeli niemiecka ust 
przeciw socyalistom. Być może, iż poj®3 
eze postanowienia są ostrzejsze, lecz |  
inne są znowu znacznie łagodni®
W przedłożonym projekcie nia ma 
przepisów o tak zwanym małym st» 
oblężenia, według którego można ty 
wydalić z miejsca jego zamieszkam9 
wszystkie zgromadzenia mogą się odb 
tylko za zezwoleniem w ładz; nie m a - 
przepisu, według którego posiadanie 
szenie i sprowadzanie broni ma być ® 
ne i ograniczone i t. d.

Powiedziano, że projekt prowok; 
formalnie anarchistów i prze ich do z 
dania tajnych stowarzyszeń. Niestety, ®:i 
ży tu skonstatować, iż tajne związki s | ‘ 
listyczne w Austryi są już bardzo rózg91 
zionę, i ztąd też wynika koniecz®1 
wystąpienia przeciw nim z pomocą sur°l 
szych środków, niż ich dostarcza obo^1 
żująca obecnie ustawa karna. j

Szef sekcyi Kubin przechodzi nty. 
pnie do pojedynczych paragrafów proj®9' 
podniesionych wśród dyskusyi z sżćz4 
niejszym naciskiem. Przy paragrafie 1 (( 
ni uwagę, iż paragraf 1 niemieckiej ustki 
przeciw socyalistom ze względu na Ul 
ustawodawstwo o stowarzyszeniach nie 
powiadałby swojemu celowi. Jeżeli tam I 
wiedziano, iż należy zakazać stowarzysz 
które w skutek bliżej określonych dążiń 
mają na celu obalanie państwowego i )[ 
łecznego porządku, to chodzi w tym v 
padku o takie stowarzyszenia , które m' 
być dopiero utworzone. W Austryi zaś 1 
takich stowarzyszeń ma moc obowiązuj? 
paragraf 6 ustawy o stowarzyszeniach, ty 
ry zastrzega władzy tylko prawo odmó^J 
nia zezwolenia , gdyby cele i całe urząd* 
nie stowarzyszenia sprzeciwiało się usla^ 
lub było niebezpiecznem dla państw a O l 
liczności te jednak mogą być zbadane tty 
na podstawie statutów, te  zaś jednakże '' 
bywają tak zredagowane, aby przyjmov?) 
za godło niebezpieczne socjalistyczne* 
żności. W edług statutów, stowarzyszę® 
wydają się być zupełnie niewinnemi, poi® 
mo to rozwijają one częstokroć szkodlP 
dla bezpieczeństwa publicznego działaln0f j 
socyalistyczna.

Z tego powodu wydało się rzeczą ty 
nieczną dać możność władzom bezpiecżB 
stwa publicznego, zakazu utworzenia sf 
warzyszenia, skoro według zachodzący!' 
okoliczności jest w ogóle pow ód, pozwab 
jacy przypuszczać, iż stowarzyszenie mo* 
okazać skłonność do propagowania bliż' 
określonych dążności.

Jeżeli władze bezpieczeństwa ma, 
mieć rzeczywiście zadanie strzeżenia pw1 
stwa przed wielkiem niebezpieczeństwem 
należy wyznaczyć im odpowiedni zakr® 
działania. Tutaj rzeczywiście znajduje z® ( 
stosowanie hasło : Solus, reipublicae suprei
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lex esto. 1
Podniesiono, iż zarządzenia kontrolm 

wymienione w §. 4, które umożliwiają n a d . 
zór państwowy, zostają skutkiem §fu 6 roz 
szerzone na wszystkie stowarzyszenia. Prz0, 
pis taki je s t konieczny, albowiem sama im 
terweneya na zgromadzeniach stowarzyszeń 
jak  ją umożliwia ustawa o stow arzyszenia^, 
nie dozwalałaby władzy wglądnąć w te®- 
sposób w czynności stowarzyszeń, aby mO'- 
gła przeszkodzić ich niebezpiecznym i szlty 
dliwym tendeneyom. Rząd atoli daleki®3 
jest od tego, aby miał wszystkie stowarz)) 
szenia podciągać pod taki surowy nadzól 
państwowy. Projekt ma na myśli takie tyl' 
ko stowarzyszenia , co do których jes t u- 
prawniony powód do przypuszczania, iż słu' 
żą wymienionym w §fie 1 szkodliwym dą' 
żnościom. Dobro publiczne w ym aga, abj 
takie stowarzyszenia zostały poddane szcze­
gólniejszemu nadzorowi państwowemu, ztm 
zaś nie można wyciągać wniosku o ogól' 
nem ograniczeniu życia stowarzyszeń.

§. 11 napotkał także na cy ozycyę, kto*
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ra o tyle jest bezpodstawną, iż weaług teg° 
§fu udział w stowarzyszeniu wówczas tylty 
ma być karany, jeśli stowarzyszenie rozwija 
szkodliwą działalność, a czy tak jest rze' 
czywiście, o tem rozstrzyga sędzia.

Z §. 5, artykuł III  wyciągnięto nie' 
właściwe konsekweneye. P aragraf ten  mó' 
wi o posiadaniu szkodliwych socyalistycZ' 
nych druków i oświadcza, iż ten tylko po' 
dlega karze, kto druki te posiada wśród
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koliczności, które wskazują, iż ma zamiar 
je rozszerzać i kto nie jest w stanie dać 
takich wiarogodnych w yjaśnień, któreby 
przekonywały, iż nie ma rzeczywiście ta ­
kiego zamiaru. Tak przeto nie każdy, kto 
posiada podobne druki, wystawiony jest na 
niebezpieczeństwo postępowania karnego. 
Również wzbudził wątpliwości artykuł V o 
ile się tyczy przepisów, według których za­
sądzony z powodu działania wbrew usta­
wie ma być postawiony pod nadzór poli­
cyjny. Jeśli się jednak zważy, na jakie nie­
bezpieczeństwa wystawione jest dobro p u ­
bliczne skutkiem dążności socyalistycznych, 
trudno nie uznać potrzeby szczególniejszej 
przezorności.

Mówca zastrzegł sobie, iż przy roz­
prawach specjalnych dotknie bliżej szcze­
gółów projektu ustawy i podniósł w koń­
cu, iż przeciw wielkim niebezpieczeństwom, 
wynikającym z dążności określonych bliżej 
w §. 1 należy wystąpić na tych wszystkich 
polach, na których się takowe pojawiają.

SPRAWY ZAGRAIICZUE
(Z W arszaw y.)

K . • ^ enniki węgierskie donoszą: Bar. 
Karol Krauss, mianowany generalnym kon­
sulem austro-węgierskim w W arszawie, o- 
trzymał z Petersburga upoważnienie do 
piastowania tego urzędu.

Liczba osób podległych służbie woj­
skowej w Królestwie Polskiem w r. 1884 
była znacznie wyższą aniżeli w r. 1883.

/ .  z. liczba popisowych dosięgała 23.020, 
podczas gdy w r. 1-83 było ich tylko 20 471,
■ 0 ^549. W ostatnich latach  stale
i szybko wzrastał niedobór wziętych do 
wojska: w r 1881 brakło do oznaczonej
■ i o l  lu? zi> w 1882 663, a w 18*3
juz 821 (chrześcian 130, izraelitów 6*1) 
w roku zaś zeszłym niedobór zmniejszył 
się odrazu do 406, i to samych starozakon- 
nych, gdyż kontyngens chrześcian był kom­
pletny. W r. z. liczba uwolnionych od słu ­
żby wojskowej wynosiła 7574. Przed komi- 
syą rekrutacyjną n ie stanęło w r. z. 5394 
popisowych, a w 1883 r. 5880.

M argrabia Wielopolski podał s^ę o u- 
wolnienie z obowiązków prezesa kolei da 
browskiej, z powodu, iż nowy ukaz zabra­
nia urzędnikom dworskim pierwszych trzech 
klas zajmowania stanowisk w towarzystwach 
akcyjnych.

Podług doniesień do Pol. Corresp., nie­
dawno mianowany gubernator siedlecki Zi- 
nowjew, otrzymał pozwolenie traktowania 
wpiost z ministrem spraw wewnętrznych 

jem, w kwestyi unitów podlaskich" 
Zarząd warszawskiego okręgu nauko­

wego wystąpił z przedstawieniem  o pod­
wyższenie płac profesorów warszawskiego
uniwersytetu do czterech tysięcy rubli, a 
o z uwagi, że z chwilą wprowadzenia no­

wej ustawy uniwersyteckiej i podwyższo­
nych etatów, profesorowie znajdujący się 
na trudnej służbie w Królestwie Polskiem 
nie mieliby już żadnych przywilejów.

Profesorowie warszawskiego uniwer­
sytetu wyznania prawosławnego, jak donosi 

owoje Wremja, powzięli podobno zamiar
r y lT ^ M  t^s*"Ĉetniego jubileuszu św. Cy- 
y a 1 Metodego przez wzniesienie w obrę-

ich .̂m u . un*Wersyteckiego świątyni pod

(Sprawy rosiyjgkle.)
w , W edług Pet. Wied. uzyskała już nąj- 
/  sankcyę ostatnia uchwała rady pań- 
wa w sprawie urządzenia posad rządo­

wych kontrolorów co do prowadzenia ra ­
chunków na pryWatn jch  kolejach żelaznych

c h m k t e t  o t j l e ,  j ,  w śród  s a m j( .h 'rÓbÓud-

tecznie uwolnionych 143 studentów uniwer­
sytetu kijowskiego, jest około 70 żydów. 
Tym sposobem, ponieważ procent studentów 
źvdów w uniwersytecie św. Włodzimierza nie 
przenosi 14, zatem procent wydalonych do­
chodzi do 50.

Jak już wiadomo, w uniwersytecie ki­
jowskim rozpoczęły się już na nowo wykła­
dy. W samym gmachu uniwersytetu poro­
biono pewne zmiany. Obszerna sala zebrań 
dla studentów została zniesiona i podzielo­
na na trzy części; jedna z nich przeznaczo­
na na audytoryum, a pozostałe dwie mają 
służyć za areszta.

ków powstało rozdwojenie L  r0botl 
bopólną 7.«unz ? 7  Jem e’ Podniecone 2zo-

część robotników V h c a m h  n ,pewIia
mo wszystkiego- V, « y Pracowac Pom1'
townych napaści A  7 P o d m io te m  gwał-
warzysżów strony pozostałych to­warzyszów. Rzeczy zaszłv L > , A

s lm jth  w»rsS L WS r . ‘ “ L I 0
r n / o k a I c T r r ’ * T eniami nar, t wykijanych nieustannie kamie- 
tylko u ie aZen* dokuczliwe zimno. Gdzie
zaczynaia f ^ . ska w dostatecznej ilości, 
dosyć i 7 ł  ̂ bojkij a wojska sprowadzono 
T7 rirn „ • ot%d jakoś robotnicy oporu żołnie- 

le stawiają. W fabryce i okolicach7U‘nri, • . J “ . ”  lau ry ce  1 onoiicucu
ty i S1̂  0b.e.cnle dwa bataliony piecho­
t/u i S i . ry sotnie kozaków, sprowadzone z 
Władimira 1Q19 s tycznia ; dwie roty kozaków 
przybyłe 24 i batalion pułku nenie

i

- ----------  pułku pernowskiego,
26 7'iłau11̂  nazai utrz. Oprócz tego w dniu
M odw v ; ° wzmocnienia sił, i wysłano z
rów i hw^SZCze >eden batalion grenadye- rów 1 dwie sotnie kozaków.

ijowa donoszą, że w liczbie osta-

( l )o  h i s to r y i  z a m a c h ó w  w A n g lii .)
Pall Mail Gaeette podaje w jednym  z 

ostatnich numerów rozmowę jednego ze 
swoich współredaktorów" z członkiem frak- 
cyi feniańskiej, Michałem Davittem. Re- 
dakeya życzyła sobie poznać opinię jego w 
sprawie najświeższych zamachów w Lon­
dynie i usposobienie względem tych czy­
nów mieszkańców Irlandyi. Davitt mniema, 
że liga dynamitowa nie posiada bezwzglę­
dnej sympatyi w Irlandyi, nie każdy bo­
wiem Irlandczyk, który dąży do autonomii 
swego kraju, jest oraz, jak Anglicy mnie­
mają, zwolennikiem bandy morderców. W 
Ameryce jest tylko dwóch ludzi wybitnych, 
zwolenników działania skrajnego, a to 0 ’Do- 
novan Rossa i Patryk Ford, ale ludzie ci, 
według Dayitta, nie mają na oku celów 0- 
sobistych i pochodzą zresztą z rodzin bardzo 
zacnych. Liga dynamitowa dzieli się na 
dwie frakcje; w jednej z nich znajdują się 
ludzie, którzy po licznych doświadczeniach 
przyszli do przekonania, że w drodze poje­
dnawczej niczego od Anglii uzyskać nie mo­
żna, gdy przeciwnie gwałtowne wstrząśnie- 
nia prowadziły wielokrotnie do ce lu ; druga 
frakeya składa się z ludzi, którzy za spra­
wę irlandzką skazani byli na surowe kary 

wiele wycierpieli. W Anglii wyrobiło się
mniemanie, że skoro któremu z Irlandczy­
ków zamkną usta, to nie ma potrzeby li­
czyć się z nim ; otóż błędne to mniemanie, 
gdyż wszyscy krewni i przyjaciele skon- 
demnowanego występują jako mściciele. J e ­
żeli zaś którykolwiek z uwolnionych z wię­
zienia opowiada swoje katusze, obudzą tern 
w słuchaczach i rodakach żądzę odwetu.

Wiele zamachów dynamitowych, mnie­
mał dalej Davitt, było wdrożonych umyślnie 
przez policyę tajną, a za każdym razem 
dostało się wielu ludzi dobrej wiary w za­
sadzkę i do więzienia, gdzie srodze odpo­
kutowali swoją łatwowierność. Jeżeli zwo­
lennicy walki dynamitowej dotychczas nie 
pozbawili życia wielu ludzi, odpowiadało to 
jedynie ich pierwotnemu zamiarowi, gdyż 
mogliby przecie tak samo jak mury, wysa­
dzać w powietrze ludzi. To, co uczyniono 
dotychczas, jest według zapowiedzi tej 
frakcji tylko przestrogą, a zamyśla ona 
niewątpliwie o straszniejszych katastrofach. 
Parlam entarni przywódcy Irlandczyków i 
agitatorowie, na drodze legalnej pracujący, 
nie mają najmniejszego wpływu na człon­
ków ligi dynamitowej, którzy Irlandczyków, 
kroczących po drodze legalnej, poczytują 
za niedołęgów umysłowych. Nagana więc 
Irlandczyków lub oburzenie, wyrażone ro­
dakom ligi dynamitowej, nie zrobiłyby in­
nego wrażenia, jak nagana, udzielonaM ah- 
diemu przez Anglików. Anglia, według Da- 
vitta, powinna, choćby z poświęceniem swo­
jej niezmiernej dumy, uczynić zadość żąda 
niom Irlandczyków, inaczej niepodobna bę­
dzie znaleść drogi do uśmierzenia umysłów 
i zagojenia ran, zadanych smutnym stanem 
ekonomicznym i społecznym, w jakim  się 
Irlandya znajduje.

K R O I I K A

n Gazeta Lwowska* z dnia 4 lutego 1885

7~ P o g rz e b  ś. p. Jana Krechowieckiego 
odbędzie się we czwartek, dnia 5 b. m. o go­
dzinie 3 po południa z domu pod 1. 3 przy 
ulicy Słowackiego, na cmentarz Łyczakowski.

— Za spokój duszy ś. p. Odyńoa od­
było się dnia 30 stycznia w Pradze nabożeń­
stwo żałobne, na którem znajdował się bui- 
mistrz praski dr. Czerny z kilku innymi wy­
bitniejszymi mężami narodu czeskiego

— Hr. Alfred Potocki przybył przed­
wczoraj do Krakowa i zamieszkał w pałacu 
„pod Baranami".

— Posiedzenie Rady m iejskiej od­
będzie się jutro, we czwartek, o godzinie 6 
wieczorem, tła  porządku dziennym pomiędzy 
innemi: wnioski w sprawie oświetlenia nafto­
wego ulic we Lwowie; sprawa zniesienia mły­
nówki Pełtwy; wnioski w sprawie rozporządze­
nia ostatniej woli ś. p. Probusa Barczewskiego, 
oraz wniosek w sprawie uzupełnienia instrukcyi 
leśnej co do wolnego wypasu bydła.

— Pomnikowe dzieło. W ciągu bie­
żącego miesiąca, jak donosi N. fr. Presse, u- 
rządzona będzie w dawnym wiedeńskim gma­
chu uniwersyteckim osobna pracownia drzeworyt­
nicza dla wykonania illustracyj do pomniko­

wego dzieła Najd. Następcy Tronu p.t. „Austrya- 
cko-węgierska monarchia w słowie i obrazie". 
Urządzenia tej pracowni, która zostawać będzie 
pod kierownictwem profesora Heehta,' podjęła 
się drukarnia państwowa, a nowy zakład ksy- 
lograliczny będzie zostawał w związku z nie­
dawno otworzoną szkołą drzeworytniczą przy 
austr. muzeum dla sztuki i przemysłu, aby dać 
zarazem sposobność wydoskonalenia się młod­
szym siłom. — Budap, Corr. ogłasza ciekawe 
uwagi uczonego węgierskiego, Fr Pulszky’ego,
0 naukowej i literackiej działalności Najd. Na­
stępcy Tronu. Wspominając o owem pomniko- 
wem dziele, opowiada Pulszky: „Ponieważ tego 
rodzaju dzieło literackie musiało objąć i histo- 
ryę, w której poruszyć należało kwestye religii
1 wolnomyślności, peryod rządów Metternicha i 
epokę rowolucyi, rzeczy wręcz sobie przeciwne, 
jeden ze współpracowników, do pomocy przez 
Najd. Arcyksięcia powołany, popełnił tę niedy- 
skrecyę, że zapytał Następcę Tronu, jaki kie­
runek zapatrywaniom w tych sprzecznościach 
nadać należy. „Mów pan szczerą prawdę, we­
dług najgłębszego swego przekonania"— brzmiała 
odpowiedź.

— Posiedzenie kom itetu pomnika 
Mickiewicza odbyło się w Krakowie w sobotę 
d. 31 z. pn. pod przewodnictwem prezydenta 
Szlachtowskiego. W posiedzeniu tern, jak donosi 
Czas, wzięło udział 16 członków; z zamiejsco­
wych obecnym był hr. Hubert Krasiński. Po­
dano do wiadomości komitetuj że do godz. 3ej 

31 stycznia nadeszło 25 projektów w mode­
lach, a 6 projektów w fotografiach lub rysun­
kach ; nadmieniono jednak, że po tej godzinie 
w drodze telegraficznej lub listownie, zgłoszono 
kilka projektów wysłanych na konkurs, która 
to okoliczność spowodowała komitet do powzię­
cia uchwały, iż wszystkie modele, których na­
desłanie w terminie na konkurs przeznaczonym 
zgłoszonem zostało, przyjęte być winny. Jeden 
model od dawniejszego już czasu nadszedł do 
czytelni akademickiej, zkąd dostawionym zosta­
nie do Langierówki. Na wniosek przewodniczą­
cego uchwalono wybrać podkomitet, mający się 
zająć urządzeniem wystawy projektów, a do pod­
komitetu tego weszli: wiceprezydent Friedlein, 
dyrektor Łuszczkiewicz, dr. Jordan i Beaupre, 
Uchwalono także wyznaczyć opłatę za wejście 
na wystawę modeli w dni powszednie w kwo­
cie 20 ct., w niedzielę 10 ct., a nadto w je 
dnym dniu tygodnia 50 ct. Przewodniczący po­
dał do wiadomości, że wybór na członków jury 
przyjęli: jako członkowie prof. Zumbusch, prof. 
Zaeharyewicz, Romer Alfred, Karol hr. Lanc 
koroński. Nie mogli przyjąć wyboru: Dubois i 
hr. Cieszkowski August, Nie dał odpowiedzi 
Konstanty hr. Przezdziecki, również miejscowi 
członkowie, w liczbie czterech, nie dali jeszcze 
odpowiedzi. Spodziewać się atoli można, że w 
tyle ważnej kwestyi wszyscy udział przyjmą. 
Jako zastępcy przyjęli wybór: prof. Hellmer z 
Wiednia, Matuszewski z Warszawy, Pawłowicz 
hr. Sierakowski, a z Krakowa JE. Paweł Po 
piel. Odmówił zaś jako zastępca Rodakowski 
Henryk. W miejsce p. Dubois wybrano człon­
kiem jury zaproponowanego przez p.| Dubois, 
p. Guillaume. Uchwalono, że posiedzenie sądu 
konkursowego odbędzie się d. 1 marca o godz.
12 w południe w Sukiennicach, w sali Langie- 
rówką zwanej i upoważniono przewodniczącego 
do zawiadomienia o terminie tym członków, 
względnie zastępców, którzy oświadczyli się z 
gotowością przyjęcia udziału, z prośbą, by jak 
najprędzej dali kategoryczną odpowiedź, czy 
w posiedzeniu tern wezmą udział, a to w tym 
celu, by na przypadek niemożności przybycia, 
można zaprosić wskazanego zastępcę. Skład ju ry  
podany będzie w całości gdy ostateczne poro­
zumienie zostanie osiągniętem. Upoważniono 
podkomitet, iżby wziął p d rozwagę, czy nie 
byłoby korzystnem, ażeby rozpowszechnić foto- 
drukami lub fotografiami wszystkie projekta na­
desłane na pomnik. Wnioski podkomitetu prze­
dłożone być mają ogólnemu komitetowi. Ho spraw­
dzenia wreszcie funduszów za rok 1884 wybrano 
komisyę, złożoną z pp. Muczkowskiego, F. J a ­
kubowskiego, Jordana i Bernadzikowskiego. —■
0 samychże nadesłanych na konkurs projektach 
opowiada p. W. Ł. w Czasie: „Dotąd rozpa­
kowano i pomieszczono w Langierówce proje­
któw gipsowych 25 z godłami następującemi: 
„Krzyż w Kole*, „Z pod jego dębu", „Podoła­
nia", „Grosz wdowi", „Dobra wola", „Astra", 
„Świteź", „Ziarnko do ziarnka", „Homer", 
„Odrodzenie", „Razem młodzi przyjaciele", 
„Miej serce i patrzaj w serce", „Zaścianek", 
„Nadwiślanin", „Trwalszy i pierwej niż my 
jemu, pomnik sobie postawił", „Dzieckiem 
w kolebce kto łeb urwał hydrze", „Wieszczowi 
naród", „Pogoń", „Sursum corda", „Oda do 
młodości", „Nazywam się milion", „Ozem cha­
ta bogata, tern rada", „Myśli moje, gwiazdy 
moje", „I ten szczęśliwy, kto pośród zawodu", 
„Czterdzieści cztery słowa". Oprócz modeli gip­
sowych znalazły się dwa projekta architekto­
niczne bez godła, oraz fotografie ze szkiców w 
glinie wykonanych z godłem „Jeden a jeden"
1 także bez godła, nadesłane z Rzymu Kilku 
artystów przyjechało z projektami, aby porepa- 
rować w gipsie uszkodzenia w drodze swych 
prac i takowe ustawie na miejscu. Kilku in­
nych przysłało swych uczniów. Z wyjątkiem 
drobnych uszkodzeń, które naprawionemi zosta­
ną zaraz pod okiem dyrygującego urządzeniem 
wystawy członka komitetu — wszystkie inne 
projekta nadeszły do Krakowa w dobrym sta­

nie. Za parę dni przystęp publiczności na wy­
stawę projektów będzie dozwolonym; tym ra ­
zem cieszyć się nam wypada doniesieniem kom­
petentnych znawców, że artyści polscy, powo­
łani do ubiegania się o nagrodę, wystąpili 
świetnie. Projekta wykończone są sumiennie, z 
myślą zawsze poważną; nie brak błysnu poezyi 

dziwnie pięknych dodatkowych postaci obok 
etelnych zabiegań o piękną sylwetę i monu­

mentalność. Po raz to pierwszy przynoszą nam 
liczni rzeźbiarze polscy świadectwo o postępie 
u nas tej ważnej gałęzi sztuki, do której wielu 
wiary nie miało, sądząc z poprzednich konkur­
sów we Lwowie i Krakowie —  Projekta na­
desłane pochodzą z Warszawy, Wilna, Peters­
burga, Lwowa, Krakowa, Wiednia, Paryża, Flo- 
rencyi, Rzymu, z Zaleszczyk i Tyflisu (foto­
grafie)."

—  Walne zgromadzenie oddziału 
lwowskiego towarzystwa „Rodzina" odbędzie się 
w niedzielę, dnia 8 b m., o godzinie 11 przed 
południem, w sali kasyna miejskiego. Porządek 
dzienny: 1. Protokół z ostatniego walnego 
zgromadzenia. 2. Sprawozdanie wydziału za 
rok 1884. 3 Sprawozdanie komisyi rewizyjnej.
4. Zatwierdzenie przyjęcia nowych członków.
5. Wybór prezesa, wiceprezesa, sekretarza i 
dwóch wydziałowych. 6. Wybór komisyi rewi­
zyjnej. 7. Wnioski członków.

(s) Ze świata. Wczorajszy przedostatni 
tańcujący wieczór u pp. Namiestnikowstwa zgro­
madził jeszcze liczniejsze niż dotąd grono ucze­
stników. W tańcu, prowadzonym z niesłychanem 
życiem przez R. hr. Łubieńskiego, brały udział: 
księżna Thurn-Tasis, St. hr. Badeniowa, R. hr. 
Łubieńska, pani Stefania Dobrzańska, pułko­
wnikowa Thyr i cały zastęp młodzieży. Wśród 
gości zauważyliśmy JKW. ks Wirtemberskiego, 
hrabinę Alfredowę Potocką, księstwo Croy, 
Wilhelmów hr. Siemieńskich, i t. d. W przyszły 
wtorek odbędzie się wielki bal w pałacu Na­
miestnikowskim.

— K om itet urządzający redutę
dnia 7 b. m. w salach teatralnych na dochód 
weteranów z r. 1831, uprasza nas o zamie­
szczenie następującej odezwy: „Podobnie, jak
w roku zeszłym, urządzamy na dochód i celem 
wsparcia walecznych bojowników z r. 18 s 1, 
którzy ciężką toczą walkę z nędzą i niedosta­
tkiem, redutę z wyborowym a urozmaiconym 
programem. Podobnie też jak w roku zeszłym 
upraszamy zacnych a gościnnych Lwowian, by 
w dniu tym zechcieli się powstrzymać od wszel­
kich zabaw prywatnych (gdyż mamy nadzieję, 
że wszelkie zabawy publiczne w dniu tym miej­
sca mieć nie będą) i tym sposobem poparli cel, 
o którego wzniosłości nie widzimy potrzeby się 
rozpisywać. Wierzymy, że wszyscy, którzy nas 
zrozumieć zechcą, pospieszą, by drobnym bo­
daj datkiem poprzeć nasze usiłowania i połą­
czą wesołą zabawę z ceiem prawdziwie szlache­
tnym."

— Koncert p. Teresy Jakubowicz,
pianistki z Petersburga, z współudziałem pp. 
Wolfstbala, Wollmana, Kozłowskiego i Słom- 
kowskiego, odbędzie się w piątek, dnia 6 b- m. 
w sali towarzystwa muzycznego w teatrze. 
Program: Część I. Nr. 1. Kwintet na fortepian, 
2 skrzypce, altówkę i wiolonczellę, Schumanna, 
wykonają: koncertantka, Wolfsthal, Wollman, 
Słomkowski i Kozłowski. 2. a) Gat>ołte Bach, 
b) Toreaacre et Ando ouse Rubinstein, c) 
Danse. macabre Saint-Seans, wykona koncer­
tantka. 3. a) Habanera, hiszpańskie tańce Sa- 
rassate, b) Fantaisie Improptu Chopin, wy­
kona koncertantka. — Część II. Nr. 4. Grandę 
Fantaisie z „Oberona" na fortepian i skrzypce 
Wolffet- Vieuxtemps, wykonają koncertantka i p. 
Wolfstahl. 5. a) Soldatenlied Moniuszko-No- 
skowski, b) Tourbilłon Ritter, wykona koncer­
tantka. 6. Perski marsz Strauss-Grunfeld wy­
kona koncertantka. — Biletów dostać można 
w księgarni pp. Seyfartha & Czajkowskiego.— 
Początek o godzinie wpół do 8 .

— Sprostowanie, Przez pomyłkę po­
dano, że dochód z koncertu, danego przez panny 
Bulewskie na korzyść „Domu pracy", wynosił 
248 zł., kiedy właściwie koncert ten przyniósł 
tylko 45 zł., resztę zaś, czyli 20 > zł., osoby 
dobroczynne złożyły na ręce księżnej Sapieżyny, 
za eo im komitet składa podziękowanie.

—  Wykaz X  składek na rzecz do­
tkniętych powodzią w kraju, które wpłynęły 
do c. k. Prezydyum Namiestnictwa. ]. Dalsze 
datki mieszkańców królestwa Dalmacyi w kwo­
cie 40 zł. 97a ct. — 2. Dalsze datki mie­
szkańców Czech w ogólnej kwocie 56 zł. 45 ct._
3. Dalsze datki mieszkańców Tyrolu 4 zł. __
4. Dalsze datki mieszkańców Salcburga w kwo­
cie 15 zł. 86 ct. —■ 5. Na ręce c. k. staro­
stwa w Zbarażu: gmina Stryjówka 9 zł 50 ct.—
6. Na ręce c. k. starostwa w Husiatynie: gr. 
kat. parafianie w Niżborgu nowym 4 zł., gmina 
Celejów 10 zł., Myszkowce 4 zł. 50 ct. —
7. Dalsze datki mieszkańców Karyntyi 6 zł. 
24 ct. — 8. Na ręce c. k. starostwa w Na- 
dwórnej, gmina Majdan górny 9 zł. — 9. Dal­
sze datki mieszkańców Salcburga w ogólnej 
kwocie 10 zł. — 10. Dalsze datki mieszkań­
ców Bukowiny 4 zł. 10 ct. — I I .  Dalsze da­
tki mieszkańców Styryi w ogólnej kwocie 170 
zł. — 12. Ks. pleban Stanisław Godowski z Mo­
gilna 5 zł. 78 ct. — 13. Na ręce c. k. sta­
rostwa w Brzeżanach : gmina Urmań 7 zł 50 
ct — 14 Na ręce c. k. starostwa w Zbarażu, 
gmina Szelpaki 6 zł. — 15. Na ręce c. k. 
starostwa w Nowym Sączu: datki gości kąpie-
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lowych w Krynicy w czasie ostatniego sezonu, 
112 zł. i 7 rubli. (Dok. nast.)

—  Repertoar teatralny. Dzisiaj, we 
środę, Wesele Figara, komedya w 5 aktach 
Beaumarchais. — We czwartek, 5 b. m., Afry- 
Jcanka, opera w 5 aktach Gr. Mayerbera, partyę 
Seliki odśpiewa pani Arklowa, Nelusea p. Ru- 
birato. — W piątek, 6 b. m. Na dochód tyle 
zasłużonego artysty naszej sceny, p Marcelego 
Zboińskiego, po raz pierwszy: Mąć z grze­
czności, komedya w 3 aktach Adolfa Abraha- 
mowicza i Ryszarda Ruszkowskiego. — W so­
botę, na dochód ubogich miasta Lwowa: Radcy 
pana Radcy, komedya w 3 aktach M. Bału­
ckiego. — Już od dłuższego czasu odbywają 
się próby z nowej opery Konrad Wabnrod, 
pod osobistem kierownictwem kompozytora p. 
Żeleńskiego. Opera ta wystawioną będzie po 
raz pierwszy 21 b. m. Po wystawieniu Męża 
Z grzeczności, artyści dramatu zaczną odbywać 
próby z najnowszej komedyi H. Bisson p. t 
Deputowany z Bombignac, która z wielkiem 
powodzeniem jest obecnie grywaną w paryskim
Theatre-Franęais.

“  Nagłą, śm iercią zmarł w nocy na 
3 b. m., zarobnik, Jan Stefaniszyn, rodem 
z Winnik, około 50 lat liczący, bezżenny, 
w stajni pod 1. 153 za rogatką Łyczakowską, 
gdzie zostawał w robocie. Według orzeczenia 
lekarskiego, śmierć nastąpiła skutkiem cierpień 
piersiowych. Zwłoki oddano do kostnicy głó­
wnego szpitala, celem sanitarno-policyjnej ob- 
dukcyi.

—  Poszukiwaną jest przez miejską
policyę w Stanisławowie Helena N., zowiąca
się także Katarzyną Roszko, która skradłszy 
swemu służbodawcy, Izraelowi Hackerowi, dya- 
mentowe kolczyki wartości 200 zł. i zabrawszy 
także służbową książkę sługi Julii Załowskiej 
z Putiatyniec, zbiegła z tamtąd przed 14 dnia­
mi. Złodziejka jest wzrostu małego, blondynka, 
przystojna, oczu siwych, rumianej, zdrowej cery 
twarzy.

—  Na poczcie lwowskiej nadano
w miesiącu grudniu 1884r. 198.756 listów pry­
watnych niepoleconych (między temi 10.512
do adresatów w miejscu; 64.153 kart kore­
spondencyjnych; 19.232 posyłek pod opaską; 
10 356 posyłek z próbkami; 168.259 egzempla­
rzy gazet; 69.784 listów urzędowych; 44.312 
listów poleconych ; 10 382 przekazów na kwotę 
382.160 zł. 631/* o t ; 40.614 posyłek wartościo 
wych (między temi 11.574 za pobraniem w kwo­
cie 105.568 zł. 8 ct.) Ogółem nadano 625.848 
posyłek, zatem o 5 435 więcej, niż w grudniu 
1883 r. Nadeszło zaś do Lwowa: 181.512 
listów prywatnych niepoleconych ;• 48.715 kart 
korespondencyjnych; 14.258 posyłek pod opa­
ską; 8 258 posyłek z próbkami; 29.156 egzem­
plarzy gazet; 38.325 listów urzędowych; 27.566 
listów poleconych; 23.323 przekazów na kwotę 
426 526 zł. 78 c t.; 30.256 posyłek warto­
ściowych (między temi 6 292 za pobraniem 
w kwocie 35.411 zł. !9 ct.). Ogółem 401.364 
przesyłek, zatem o 2.192 więcej niż w gru­
dniu roku 1888.

—  O z u c h w a łe j zbrodni donosi nam 
depesza z Wiednia. Dnia wczorajszego w go­
dzinie południowej kilku złoczyńców napadło 
niejaką panią Chomiakowę w jej pomieszkaniu 
przy Bernardgasse. Na krzyk napadniętej nad­
biegł stróż domowy i usiłował przytrzymać ra­
busiów, lecz zdołali oni umknąć z wyjątkiem 
jednego, którego schwytano już na ulicy. Pani 
Chomiakowa, osoba podobno zamożna, jest śmier­
telnie uszkodzona.

— Pożar w gmachu towarzystwa mu­
zycznego w Wiedniu, o którym doniósł nam 
telegram, -wybuchł około godziny 3 rano, kie­
dy w dużej sali gmachu odbywał się jeszcze 
w najlepsze bal, przy udziale dwóch tysięcy o- 
sób. Publiczność uwiadomioną została o ukaza­
niu się ognia pod dachem, przez organa poli­
cyjne w sposób tak oględny, że bez najmniej­
szego popłochu, w zupełnym porządku, opuściła 
salę w ciągu 10 minut. Wszystko odbyło się 
w takim spokoju że w garderobie nie zapo­
mniano ani jednej sukni. Pożar zresztą stłumio­
no wkrótce, a spaliły się tylko cztery metry 
kwadratowe dachu.

— Olbrzymia wieża stanąć ma na 
placu wystawy powszechnej w Paryżu, w 1889 
roku. Studya nad tym projektem prowadzi pan 
Eissel przy pomocy dwóch inżynierów, pp. Nau- 
guier i Koechlin. Wieża ma mieć 300 metrów 
wysokości, o ogromie jej zatem najlepsze można 
mieć pojęcie, porównywając z nią wieżę Pante­
onu, mającą 79 metrów wysokości, świętego 
Piotra w Rzymie 132 metrów, katedry Stra»- 
burskiej 142 metrów i katedry Kolońskiej 159 
metrów. Śmiały plan p Eissel o dwa razy pra­
wie przewyższa wysokość najwyższej dziś wieży 
Kolońskiej Monument, oparty na czterech ol­
brzymich łukach i czterech filarach, dźwigać 
ma oszkloną kopułę, z której roztaczałoby się 
panorama na 120 kilometrów rozległości. Było­
by to pierwsze piętro budowli. Powyżej wzno­
siłaby się piramida, zwężając się coraz więcej ; po­
dzielona na trzy piętra jednakowej wysokości, 
zakończona będzie rodzajem olbrzymiej latarni. 
Mało zapewne osób zdecyduje się wchodzić na 
tak wielką wysokość, lecz monument ten słu­
żyć może jako obserwatoryum astronomiczne i 
meteorologiczne, zwłaszcza zaś zostanie świetną 
pamiątką wystawy !889 r.

— Topola konduktorem. Na podsta­
wie dat statystycznych wykazano, że w osta­

tnich latach ilość szkód, zrządzonych przez pio­
runy, wzrasta więcej niż do potrójnej liczby, 
chociaż ilość burz w przecięciu pozostała taż 
sama. Za powód tego pożałowania godnego obja­
wu podają coraz to większe wyniszczenie za­
drzewienia, oraz znaczne zwiększenie masy że­
laza na powierzchni ziemi, skutkiem rozgałęzie­
nia się sieci kolejowych i telegraficznych Pro­
stym, ale w wielu wypadkach skutecznym śro­
dkiem ochronnym, ma być topola, obecnie od 
wszystkich niemal wzgardzona, nie wiedzieć cze­
mu. Pasierb ten w rodzinie drzew zdaje się 
być szczególniej przez pioruny poszukiwanym 
przedmiotem, a rosnąc stosunkowo bardzo szyb­
ko, może być z łatwością w bardzo małem od­
daleniu od domostw zasadzanym.

— Zagadkowa osobistość zeszła przed 
kilku dniami z tego świata w Sztokholmie; ko­
bieta, o której nietylko stolica, ale cała Szwe- 
cya wiele mówiła. Nazwisko jej było Helga de 
la Brache, ogólnie jednak zwano ją pod mia­
nem „księżniczki Waza“, ze względu że zmarła 
podawała się jako na wygnaniu urodzona córka 
zdetronizowanego króla szwedzkiego Gustawa 
Adolfa IV i jego małżonki, z domu księżniczki 
Baden-Durtach Zmarła utrzymywała, że wszyst­
kie dokumentu, odnoszące się do jej urodzenia, 
miała w swera ręku, lecz takowe podstępnie 
zostały jej wydarte. Przez długi czas panna 
la Brache pobierała pensyę z tajnych funduszów 
szwedzkiego ministerstwa spraw zagranicznych, 
gdy jednak mimo to pretensye z jej strony i 
pozwy królewskiej familii wręczane nie usta 
wały, zasiłek ten został cofnięty, a la Brache 
w ostatniej prawie nędzy zmarła, unosząc z so­
bą niewyjaśnioną do tej pory tajemnicę.

* Bank krajowy. Stan z dniem 31 
stycznia 1885. Asygnaty kasowe 101.900 zł. 
Książeczki na rachunek bieżący 3 16,133.08 
zł. 4VS prc. listy zastawne w obiegu 712.550 
zł. 5 prc. obligacye komunalne w objegu 
6 -8.100 zł.

L osow anie . W czoraj wyciągnięto n a­
stępujące serye losów z roku 1860: Ser.
211, 408, 417, 443, 912, 920, 1335, 354,
1366, 1425, 1791, 18 >9, 1879, 1882, 2Q 4, 
2094, 2203, 2313, 2516, 2678, 2818, 2845, 
2998, 3026, 3184, 3210, 3682, 4192, 47 9, 
4880, 5242, 5302, 5398, 5417, 5503, 5632,
5663, 5684, 5746, 5982, 6045, 6055, 6609,
6712, 6742, 6940, 7093, 7154, 7537, 7548,
7726, 7802, 7988, 8 2 '0 , 8408, 95 53, 9632,
9766, 10087, 10134, 10298, 10576, 10581,
10645, 10666 10887, 10931, 11120, 11209,
!!249, 11267, 11509, 1J683, 11835, 2 02,
12341, 12278, *2494, 12510, 12728, 12890,
13034, 13110, 13192, 13328, I33r8, 13563,
13748, 14499, 15502. 15503, 15735, 15829,
15844, 15908, 16014, 160t0, 16144, 16157,
16223, 16806, 1697 ', 17059, 17111, 17242,
17380, 17413, 17455, 17968, l c005, 18040,
18418, 18651, 18907. 19319, 19353, 1948*,
19618, 19668, 19828.

*** Wyrób wódki w Galicy i.
W miesiącu grudniu r. 1884 wyrobiono w 473 
gorzelniach galicyjskich ogółem 4,093 946 opo­
datkowanych stopni alkoholu. Największa ilość 
gorzelni, bo (04, była w ruchu w powiecie 
skarbowym tarnopolskim i w tych wyrobiono 
1,151.970 opodatkowanych stopni alkoholu, na­
stępnie w broizkim 81, rzeszowskim 53, prze­
myskim 45, kołomyjskim 43, sanockim 32. 
stanisławowskim 29, tarnowskim 28, krakow­
skim 25, lwowskim 16, Samborskim 14, no 
wosądeckim 3.

*** Wyrób piwa w G alicji. W mie­
siącu grudniu r 18*4 w 189 browarach gal. 
wywarzono 51.065 hektolitrów piwa. Największa 
ilość browarów funkeyonowała w powiecie skar­
bowym rzeszowskim 41, następnie hrodzkim 
24, tarnopolskim 17, przemyskim 14. krakow­
skim i sanockim po 13, stanisławowskim 12, 
nowosądeckim i tarnowskim po II , lwowskim 
10, Samborskim 9, we Lwowie, 6, Krakowie 
i w powiecie skarbowym kołomyjskim po 4. 
Największą ilość hektolitrów piwa wywarzono 
w 6 Kowarach we Lwowie (6 404) w 4 w 
Krakowie ('6.304) następnie w 11 browarach 
tarnowskich (5.814), najmniej w 4 browarach 
kołomyjskich (1.107) i 13 sanockich (1.350).’ ■ 1--L -.11

źnego przypędzono ogółem 2480 sztuk wo­
łów, między temi g a l i c y j s k i c h  i bu­
kowińskich 701,  węgierskich 980 , nie­
mieckich 849. Ogólny przypęd był o 152 
sztuk większy. Z G a l  ic  y i i Bukowiny przy­
pędzono o 56 sztuk mniej, niż zeszłego ty­
godnia. Przebieg targu był średnio oży­
wiony. Przecięciowo utrzymały się ceny ze- 
szłotygodniowe, ceny towaru przedniego 
spadły naw et o 50 ct. Nie sprzedano sztuk 
67. Płacono za opasowe woły g a l i c y j ­
s k i e  i bukowińskie po 51 clo 57 złr., naj­
przedniejsze po 58 do 60 złr., za chude po 
46 do 49 złr.; za opasowe woły węgier­
skie po 52 do 60 złr. i 61 do 64 złr., chu­
de po 46 do 50 złr.; za opasowe woły nie­
mieckie po 52 do 61 złr. i 62 do 65 złr., 
za chude 46 do 50 złr. za 100 kilo m ar­
twej wagi.

# *
W miesiącu grudniu r zeszł. wynosiła produ 
keya soli w Halicyi 1 31.047 centnarów metr., 
sprzedaż zaś 108.248 centn metr. W tym sa­
mym miesiącu roku 1884 wynosiła produ- 
keya 117.550 centn. metr , sprzedaż zaś 97.859 
centn. metr. Z porównania wypływa, iż w mie­
siącu grudniu r. 1884 wyprodukowano o 13 497 
cent. metr. więcej, sprzedano zaś o 20 389 cent. 
metr. więcej, niż w tym samym miesiącu roku 
1883.

*** Wyrób, cukru. W cukrowni w Sę­
dziszowie oznajmiona ilość buraków surowych 
wynosiła w grudniu r. z 20.115 centnarów me­
trycznych.

Produkcja i sprzedaż soli.

Dzienniki wiedeńskie donoszą dnia 2
b. m : N a j j .  P a n ,  z powodu lekkiego za 
ziębienia , już od trzech dni nie opuszcza 
swoich komnat. Obecnie Monarcha ma się 
już lepiej.

Dnia 1 b. m. odbył się w apartam en­
tach Na j j .  P a n i  o b i a d  f a m i l i j n y  na 
27 nakryć, w którym wzięli udział Najd. Ce- 
sarzewiczowstwo, Najd. Arcyksiężniczka Wa- 
lerya i wszyscy przebywający w Wiedniu 
Członkowie Najw. Domu Najj. Pan, który, 
jak  wspomniano, nie czuł się zupełnie zdro­
wym, nie był na obiedzie.

Na j d .  C e s a r z e w i c z  przedwczoraj 
o godzinie 1 po południu zaszczycił p. Mi­
n istra hr. Kalnokyego dłuższą wizytą.

Bud p. Corr, donosi: Prezes gabinetu 
węgierskiego, T i s z a ,  w czasie ostatnie­
go pobytu w Wiedniu złożył wizytę wszy­
stkim Najdostojniejszym Arcyksiążętom. Na 
sobotnim obiedzie dworskim i niedzielnym 
obiedzie u hr. Kalnokyego m iał sposobność 
rozmawiać z austryackimi i wspólnymi Mini­
s tram i; odbył też dłuższą konferencyę zhr. 
Taaffem. W poniedziałek przed południem 
p. Tisza był na posłuchaniu u Najd. Cesa- 
rzew icza, a w godzinach popołudniowych 
u Najj. Pana. Minister skarbu hr. Szapary, 
który d. 1 b. m. z rana przybył do W ie­
dnia, złożył również wizyty Najd. Arcyksią­
żętom, poczem konferował z hr. Kalnokym.

Buda/>. Corr. z a p r z e c z a  przy tej 
sposobności w formie kategorycznej wszyst­
kim tym pogłoskom, według których osta­
tni pobyt p. Tiszy w W iedniu m iał pozo­
stawać w związku z zamiarem, lub też ro­
kowaniami dla zawarcia na wzór pruskie­
go, a o s t r  y a c k o - w ę g i e r  s k o - r  o s s y j- 
s k i e g o  t r a k t a t u  względem wydawania 
zbiegłych przestępców. Zresztą — pisze da­
lej przytoczony organ — w parlamencie 
węgierskim należy się spodziewać wkrótce 
odnośnego oświadczenia ze strony rządu, 
albowiem, o ile wiemy, jeden z deputowa­
nych skrajnej lewicy zamierza wnieść w 
tym względzie interpelacyę do prezesa ga­
binetu, a p. Tisza nie będzie zwlekał z od­
powiedzią.

Niemniej stanowczo występuje prze 
eiw podobnym pogłoskom 1’ester Lloyd w 
dłuższym artykule, powtórzonym bez ża­
dnych komentarzy przez Prcsse i Fremden- 
blatt. Już to samo, iż wraz z p. Tisza przy­
był do W iednia węgierski m inister skarbu 
hr. Szapary, jes t według przytoczonego pi­
sma peszteńskiego wymowną wskazówką, 
iż w konferencyach ministrów zalitawskich 
z wspólnymi i austryackimi poruszono 
przedmioty zupełnie innego charakteru. 
Zresztą w moc ustawy ugodowej każdy tra ­
ktat międzynarodowy, nawet w tym razie, 
gdy do jego wykonania nie jest potrze- 
bnem zezwolenie kredytu, musi być przed­
łożony Izbom węgierskim i to nietylko do 
wiadomości, lecz do dyskusyi i uchwały; 
taki zaś traktat, jak pruski, zostałby tern 
pewniej odrzucony przez parlam ent węgier­
ski, iż już od lat dziesięciu istnieje kon- 
weneya z Rossyą co do wydawania zbie­
głych przestępców, w której w kwestyi wy­
dawania zwykłych zbrodniarzy poczyniono 
najszersze 'ustępstw a, a do kategoryi zwy­
kłych zbrodni zaliczono także zamachy na 
monarchów zagranicznych i członków ich 
rodzin; po za te zaś granice Węgry w ża­
dnym razie nie pójdą.

W iedeń, 4 lutego. ( Telegram. Gazety 
Lwowskief). Na wczorajszy targ  bydła rze­

aby Izba panów udzieliła temu traktatowi
konstytucyjnego zatwierdzenia. Sprawozdaw­
cą jest radca dworu baron Neumann. Ko­
ni isya finansowa wygotowała referat o trzy- 
nastem  dorocznem sprawozdaniu komisyi 
kontroli długów państwa, i w nosi, aby 
Izba panów przyjęła pomienione sprawo­
zdanie, do zatwierdzającej wiadomości, uzna­
jąc gruntowną, sumienną i pełną poświęce­
nia pracę tejże komisyi. Sprawozdawcą jest 
hr. Falkenhayn. Wreszcie komisya przemy­
słowa przyjęła, zgodnie z uchwałami Izby 
deputowanych, ustawę o robotnikach, włącz­
nie z przepisem, normującym czas dziennej 
pracy. Referentem wybrano hr. Blome.

Z W iednia telegrafują do Czasu : N o- 
m i n a c y a  b i s k u p ó w  l w o w s k i e g o  i 
s t a n i s ł a w o w s k i e g o  nastąpi w przy­
szłym miesiącu, skoro pozycye budżetowe, 
przeznaczone na te dwa biskupstwa, uzy­
skają Najwyższą sankeyę.

K o m i s y a  I z b y  p a n ó w  Rady pań ­
stwa zbadała już trak ta t nawigacyjny mię­
dzy Austro-W ęgrami a Francyą, i wnosi,

Sformułowany przez k o m i s y ę  a f r y ­
k a ń s k ą  tak zwany „projekt deklaraeyjny 
tyczący się formalności, jakie zachowane 
być mają w celu uprawnienia nowych na­
bytków w Afryce, brzmi, jak następuje:

1) Mocarstwo, które odtąd brać bę­
dzie w posiadanie terytorya na wybrzeżach 
kontynentu afrykańskiego, położone po za 
obecnemi ich posiadłościami, albo, które 
nie posiadając dotąd żadnej cząstki wybrze­
ża, będzie chciało czynić na niem nowe 
nabytki, tak samo m ocarstwo, podciągające 
pewne części Afryki pod swój protektorat, 
powinno o takiej akcyi swojej zawiadomić 
inne mocarstwa, aby im podać sposobność 
poczynienia w razie potrzeby stosownych 
reklamacyj.

2) Mocarstwa, podpisujące akt niniej­
szy, uznają swój obowiązek utrzymywania 
w zajętych częściach wybrzeży afrykań­
skich stosownych środków do utrzym ania 
swej powagi, któreby wystarczyły do obro­
ny nietylko własnych praw nabytych, ale 
także ogólnej wolności handlowej i bezpie­
czeństwa przewozu wysyłanych tam to­
warów.
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Czas dowiaduje się, iż założony w Bia­
łej (na Litwie) funduszem księcia Radzi­
wiłła (Panie Kochanku I s z p i t a l  (pod pa­
tronatem św. Karola Boromeusza), pozosta­
jący do obecnej chwili pod zarządem sióstr 
Szarytek, w dniu 1 (13) stycznia p r z e -  
s z e d ł  p od k i e r o w n i  c t wo C z e r w o ­
n e g o  K r z y ż a .  Trzy siostry Szarytki mu­
siały opuścić dawną siedzibę swoją dla no­
wo przybyłych sióstr Miłosierdzia wyznania 
prawosławnego. Odjeżdżające siostry lu­
dność miejscowa licznie ze łzam i żegnała, 
jakkolwiek polieya używała wszeUrich spo­
sobów, aby rozpędzić tłumy. Obiegają wie­
ści, jakoby dzisiejsza właścicielka bialskich 
dóbr, księżna Hohenloke,j której dostał się 
majątek tytułem spadku po W ittgensztej- 
nach, zamierzała wystąpić z akcyą prze­
ciwko rządowi rossyjskiemu o przywłaszcze­
nie praw własności, gdyż ów szpital, jak ­
kolwiek był przeznaczony do użytku pu­
blicznego, jednak nie przestawał być w ła­
snością dominium dóbr bialskich.
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Wobec powtarzających się coraz czę­
ściej i uporniej doniesień, jakoby rossyjski 
agent dyplomatyczny przy W atykanie, p. 
B u t o n i e  w, powrócić m iał w najbliższym 
czasie do Rzymu na dawne stanowisko, 
twierdzi petersburski K raj, iż nie zdaje się, 
aby doniesienie “"o. w czasie przynajmniej 
najbliższym, spełnić się mogło. Jak bowiem 
donosi korespondent przytoczonego dzienni­
ka, p. Buteniew, bawi obecnie w środko­
wej Rossyi u krewnych i powrót jego do 
Petersburga dotąd jeszcze nie został ozna­
czony. Dopiero, gdy to nastąpi, można bę­
dzie ściślej określić, czy i kiedy uda się 
agent rossyjski do Rzymu, i jakie zadanie 
go tam  oczekuje. Ale zanim do tego p rzy j­
dzie, upłynie zapewne kilka tygodni, a mo­
że i miesięcy.
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Na przedwczorajszem posiedzeniu Izby h)r, c 

francuskiej zażądał p. Maret dopuszczenia Już  f  
interpelaeyi z powodu rewizyi przedsięwzię- (Minis 
tej w redakcyi czasopisma Cn du Fruple. ^ j a jjj 
M inister M artin Feuillee sprzeciwił się dy- ^ ^
skusyi i zażądał odroczenia interpelaeyi aż 
do rozstrzygnięcia sprawy przed sądem, gowa: 
Izba uchwaliła odroczenie. hym n

Na tem samem posiedzeniu Paweł {Najd.
p u n ęBert, przy obradach nad budżetem, żądał p u n e  

uchwalenia dodatkowego artykułu, któryby L -, *
nónhn hnrł-i włacnncmn tlonar. Lpostanowił, ażeby będące własnością depar­

tam entu wyznań dobra nieruchome, niewy- 
szczególnione w konkordacie, zostały sprze­
dane, a pieniądze ztąd uzyskane, żeby prze­
szły na fundusz kasy szkolnej. Ministel j 
sprawiedliwości wystąpił stanowczo przeci^ 
temu wnioskowi, podnosząc n iesłychan i 
trudności wykonania tego projektu i na<h 
mienił, że byłoby niesprawiedliwością pF 
zbawiać biskupów i seminarya w łasność i*-e p 0 r 
posiadanej przez lat ośmdziesiąt. Byłoby l°[ ^ o b ec  
dodał m inister, prawdziwem wypowied^' °^eskit 
niem wojny republice, nie należy bowi®p 8]ęj 
zapominać, że katolicyzm jest we F rań fF L  e 1 
siłą, z którą się liczyć trzeba. W k o ^  A  °~ftus 
wniosek B erta został odrzucony 274 gł°s |  ^Wem 
mi przeciw 180. j Lszy<

ru in ie  
how ie 

V
? ebr ;  

a n k  
r°zpra 

ki

i l



5
fi Paryscy robotnicy bez zajęcia, do ttó -
f- rych przyłączyli się robotnicy lugduńscy,
3- wysłali w d-iiu 2 b. m. deputacyę do człon-
r  ków skrajnej lewicy Izby poselskiej. Przy-
yi jęli delegatów w korytarzach Izby posłowie
jy Ballue Lockroy i Clemenceau Robotnicy
o- Ż!tdają’wsparcia pieniężnego od rządu, re-
a- dukcyi godzin pracy, ustanowienia cen dla
e- pewnej kategoryi prac prywatnych i t. p.
>st Członp:owie lewicy mają te żądania pod-
y- nieść w Izbie. Obiegały pogłoski, że robo-
by tnicy zgromadzą się tłum nie przed gma- 
rz- ekem Izby, skutkiem czego podwojono straż 
lej bezpieczeństwa.

Niektóre dzienniki republikańskie pro­
testują przeciw zamiarowi rozwiązania fran- 
°uskiej Izby poselskiej przed upływem zwy- 

*y kiego prawodawczego peryodu.
y“. Gabinet F erry ’ego ma byrć bardzo za
me niepokojony brakiem doniesień z łorm ozy.
ia- Prywatni korespondenci z widowni wscho­

dniej wojny donoszą, że statki francuskie, 
bę- zmuszone ciągle krążyć po morzu na około
ich i Wyspy, ucierpiały wiele skutkiem ustawi- 
za cznego utrzymywania ognia pod kotłami i

óre okazuje się nieodzowna potrzeba ich repe-
ze- rac.yj, których nie ma gdzie przedsięwziąć.
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Rzymskie dzienniki m inisteryalne za- 
przeczają pogłosce, jakoby gabinet włoski 
otrzymać miał od rządu tureckiego protest 
przeciw rozwijanej przez Włochy na morzu 
Czerwonem działalności

We włoskich kołach dyplomatycznych 
twierdzą, że zamiary Włoch, obeenie^ urze­
czywistniane, od dawna nie były tajem ni­
ca dla Berlina i że zamiary te bynajmniej 
nie alterują interesów mocarstw Europy środ- 

.kowej, ale maja być owszem wynikiem po' 
rozumienia W łoch z temi państwami.
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W Brukseli obiega pogłoska, że księ­
żniczka Klementyna belgijska ma być 
wkrótce zaręczoną z najstarszym  synem 
księcia Walii. _______

Według N. Zuricher Ztg., zarządzono 
w Bernie ścisłe środki ostrożności, celem 
ustrzeżenia berneńskiego pałacu Rady związ­
kowej, przeciw któremu m a ją być knowane 
zamachy dynamitowe Rada związku szwaj­
carskiego otrzymała ostrzeżenia w listach 
b e z im ie n n y c h .______

Wydrukowana wczoraj w jednej tylko 
części nakładu depesza z Londynu, opiewa: 
Generał Earle dnia 1 b. m. obsadził opu­
szczoną przez nieprzyjaciela miejscowość 
Birti. Kolumna E a r la , mimo wielce u tru ­
dnionej żeglugi na N ilu, pokonała dotych­
czas wszelkie przeszkody.

Daily Telegraph donosi: Policya otrzy­
mać miała doniesienie, że istnieje sprzysię- 
ienie dla zburzenia opactwa W estm inster- 
skiego. _ _ _ _ _ _

Badany przez sąd policyjny, jako po- 
szlakowany 0 udział w najświeższym zama­
chu, John Guilbert C uningham , nie mógł 
czy’nie chciał dać żadnych dostatecznych 
w yjaśnień, czem się zajmował w Londynie 
od chwili przybycia z Ameryki.

n
Wiedeń, 4 lutego. W czorajszy 

b a l p o l s k i  w wielkiej sali gmachu 
muzycznego wypadł nadzwyczaj świe­
tnie. O godzinie w pół do 12 przy­
byli Najd. Cesarzewicz i Najd. Arcy- 
ksiażęta Karol Ludwik, Ludwik Wik­
tor," oraz książę Sasko Wejmarski. 
Już przedtem pojawili się w sali pp. 
Ministrowie hr. Taaffe, baron dr. Zie- 
miałkowski, dr. Dunajewski, hr. Fal- 
kenhayn, haron Pino i inne dystyn­
gowane osobistości. W śród dźwięków 
hymnu ludowego Najd. Cesarzewicz i 
Najd. Arcyksiążęta udali się na try­
bunę honorową i zaszczycili wiele o- 
sób łaskawem przemówieniem. O go­
dzinie w pół do 1 opuścili Najd. Człon­
kowie Domu cesarskiego salę balową.

W ied e ń , 4 lutego. " W a l n e  
ż e b r a n i e  a u s t r o - w ę g i e r s k i e g o  
b a n k u  przyjęło jednogłośnie i bez
rozpraw sprawozdanie rady general- 
?ej, które daje pomiędzy innemi tak- 

pogląd na zachowanie się banku 
^obec konkursu, zgłoszonego przez 
heskie towarzystwo kredytowe ziem­
skie i wobec znanego zajścia w dol- 
no-austryackiem towarzystwie eskon- 
"'Wem, skutkiem czego unikniono 
|> szych możliwych konsekwcncyj.

Dywidendę na rok 1884 ozna­
czono w wysokości 42 zł. 30 ct. 
Ogólny udział, przypadający na oba 
zarządy państwowe, wynosi zł. 45.015.

"Wiedeń, 4 lutego. { le i. p ry  w.) 
Pensyonowany starszy radca skarbo­
wy W i ę c k o w s k i ,  jako kawaler or­
deru żelaznej ko rony , został wynie­
siony do stanu szlacheckiego.

Wyszczególniony tytułem  i rangą 
sekretarza rady, adjunkt sądowy Ka­
rol I t u d o l f ,  mianowany sekretarzem 
rady przy sądzie obwodowym w Tar­
nowie.

ffiedeń, 4^ lutego. (Tel. pr.) 
Zmowa s p r a w o z d a w c ó w  d z i e n ­
n i k a r s k i c h  już się ukończyła. Pre- 
zydyum Izby deputowanych kazało 
otworzyć na nowo dla sprawozdaw­
ców korytarze, okalające salę obrad, 
które po czwartkowej mowie Schone- 
rera  zamknięto. Prezydyum zarezer­
wowało tylko część tych korytarzy, 
wyłącznie dla posłów. Na dzisiejszem 
posiedzeniu Izby deputowanych refe­
renci prasy znajdą się znowu w kom­
plecie w swojej loży.

Wiedeń, 4 lutego. W k o m i -  
s y i  b u d ż e t o w e j  I z b y  d e p u t o ­
w a n y c h  przy rozdziale „monety* 
wniósł poseł Neuwirth rezolucyę w 
sprawie zaprowadzenia mniejszej ni- 
źli gulden jednostki monetarnej. Re- 
zolucya żąda zarazem, aby odnośne 
rokowania zostały podjęte równocze­
śnie ze sprawą odnowienia związku 
handlowego z Węgrami. P. Mi n i s t e r  
s k a r b u  oświadczył, iż zgadza się 
w ogóle z powyższą rezolucyą i do­
dał, że w k w e s t y i  w a l u t y  udał 
się jeszcze we wrześniu do rządu wę­
gierskiego, celem zainieyowania od­
nośnego porozumienia. Rezolucyą dep. 
Neuwirtha została przyjętą.

Peszt, 4 lutego. Wczoraj miały 
miejsce zaburzenia 150 robotników 
węgierskich na dworcu węgierskiej 
kolei państwowej, ponieważ robotnicy 
w łoscy podali niższe ceny na akor­
dowe roboty ziemne, niż oni. Eksce- 
denci przybrali groźną postawę wobec 
Włochów, lecz policya wyparła ich 
z dworca i kazała pozamykać bramy. 
Wśród głośnych odgrażań się robo­
tnicy węgierscy rozprószyli się na­
stępnie.

Hermanstaflt, 4 lutego. W pro­
cesie dziennika rumuńskiego Tribuna, 
który ogłaszał artykuły w duchu przy­
jaznym dla Węgrów, oskarżeni Pop, 
Pacuran i autor artykułu Slavice, u- 
znani zostali niewinnymi.

Paryż , 4 lutego. A d m i r a ł  
C o u r b e t  telegrafuje z Kelungu: 
F r a n c u z i  z d o b y l i  d, 25 stycznia 
kilka obwarowanych szańców nie­
przyjacielskich, które dominowały nad 
wejściami do kopalni. Skoro wojska 
wypoczną, przystąpią do dalszych o- 
peracyj. Francuzi mieli 9 zabitych i 
53 rannych. Nieprzyjaciel stawiał za­
cięty opór i strzelał celnie.

Paryż, 4 lutego. W edług Agen- 
ce Havasa W, P o r t a  wystosownuła 
wyprost do gabinetów w Londynie i 
Rzymie zażalenie z powodu a k c y i  
w ł o s k i e j  n a  m o r z u  C z e r w o ­
n e m.  Równocześnie zażalenie powyż­
sze zakomunikowała także innym mo­
carstwom.

Paryż, 4 lutego. W s e n a c i e  
stwierdził prezydent, iż ostatnie wy­
bory wymownym są dowodem zako­
rzenienia się w kraju republikańskich 
instytucyj. Wyliczając prace, jakie 
czekają Izbę senatorską, prezydent 
wyraził przekonanie, że senat spełni 
swoje .zadanie.

W I z b i e  d e p u t o w a n y c h  
m inister wojny przedłożył projekt 
ustawy rekrutacyjnej. Następnie po­
seł Baudryasson (ze stronnictwa kon­
serwatywnego) rozwijał swoją in ter­
pelację w sprawie obecnego przesi­
lenia rolniczego, przyczem użył kil­
kakrotnie wyrazów, które zniewoliły 
prezydenta do przywoływania mówcy

do porządku dziennego. Nieprzyjaźny 
dla gabinetu porządek dzienny został 
odrzucony. Obrady nad projektem, 
domagającym się podniesienia cła 
zbożowego, zostały po krótkiej dysku- 
syi odroczone do czwartku.

Skrajna lewica zamierza uczynić 
wniosek, domagający się rozdzielenia 
25 milionów fr. pomiędzy m iasta, 
w stosunku znajdujących się w nich 
bez zajęcia robotników. Prezes gabi­
netu Ferry prosił jednakże o odrocze­
nie wniosku do czwartku, albowiem 
rada gabinetowa musi pierwej zbadać 
te kwestye.O «<* (j

Rzym, 4 lutego. Ks. Orłów nie­
wątpliwie uda się do Watykanu, są­
dzą tu wszelako, że nie ma on ża­
dnej misyi specyalnej.

N ow y Jork, 4 lutego. Przed­
wczoraj sze z g r o m a d z e n i e  a n a r ­
c h i s t ó w  i s o c y a l i s t ó w  ukończy­
ło się ogólną bójką. Policya wypró­
żniła s a lę , przyczem aresztowała 
aranżerów zebrania.

Telegrafowany kurs wiedeński.
Wiedeń, 8 j lutego 1885, godzina 1 

min. 50. Alp. Tow. góra. 47*40, Węg. akcye 
kredyt. 312*50, Akcye anglo-austr. 104*80, Akcye 
banku Union 78' — . Akcye kolei Karola Lu- 
dwikaJ270*— , Akcye kolei' północnej 250*—, 
Akcye kolei południowej 145*60, Akcye kolei 
Alfóld 186 25, Akcye kolei Elżbiety 306*80, 
Akcye kolei Lwowsko - Czerniowieckiej 215*—, 
Akcye kolei węg. północno-wschodniej 176*50, 
Wiedeńskie losy 125*50, Akcye kolei Rudolfa 
—*—, Akcye kolei Albrechta —*—, Węgierskie 
obligacye państw, w złocie 107*50, Galicyjskie 
obligacye indemnizacyjne 101*—, Losy regulacyi 
Cisy 118*10, Losy tureckie 22*—, Węgierska 
renta 97*95, Akcye banku związkowego 104 80, 
Akcye banku obrotowego—*— , Akcye kolei pań­
stwowej —*—, Rubel papierowy l ’293/4, Wę­
gierskie losy !19*—, Marka niemiecka — *—, 
Usposobienie mdłe,

. Wiedeń, 3 lutego 1885 r. godzina 5 
minut 40. Akcye kredytowe 303 60, Anglo- 
Austr. — *—, Unionbank — *—, Kolej Karola 
Ludwika 269.75, Południowa — *— , Renta pa­
pierowa 83*42, Galie, listy zastawne 101*—, 
Galicyjskie obligacye indemnizacyjne —*—, 
Galicyjski bank rustykalny —*— , Losy z roku 
1883 — * —, Napoleondor 9*77, RubeF papiero­
wy — *—. Usposobienie — .

Wiedeń, 4 lutego 1885 r., godzina 10 
min. 38, Akcye kredytowe 308*90, Anglo- 
Austr. 105* —, Unionbank 79*— , Kolej Karola 
Ludwika 270*50, Południowa 144*75, Renta pa­
pierowa — *—, Galie, listy zastawne — *—, 
Galicyjskie obligacye indemnizacyjne —*—, Ga- 
li«yjski bank rustykalny — *—, Losy z r. 1883 
91*—, Napoleondor 9*77—, Rubel papierowy 
1*293/4. Usposobienie silne.

Telegramy zhożow ze dnia 3 lutego. 
Wi e d e ń :  Pszenica za 100 kilogram. 8*50 do 
8*75 zł., żyto — do — •— zł., jęczmień 
— *— do — *— zł., kukurudza —*— do — *— 
zł., owies —*—  do —*— zł., okowita per
10.000 litr procent 28*— do 28*25 zł. B u d a ­
pe s z t :  Pszenica 100 kiiogr. (na wiosnę) 8*20 
do 8*22 zł., rzepak (sierpień—-wrzesień —*— 
—*—zł. B e r l i n :  Pszenica żółta (na kwieć, maj.) 
165*50 m , żyto —*— m., spirytus 43*30, 
olej rzepakowy 5 2 — m. Szczecin: Pszenica 
— *—, rzepik —*—. P a r y ż :  mąki 159 kiiogr. 
45 90 fr olej rzepakowy —*— fr., spirytus 
—*— , fr. W r o c ł a w :  Pszenica — *—, żyto
— *—, owies —*—, spirytus —*— , kukurudza 
— *— , K o l o n i a :  Pszenica — *— .

Kleczkowski ze Soposzyna. W. Raciborski ze 
Zborowa. K. Korzeniowski z Rumunii.

ag»u>isi,r2<©sB©i>i»
(Z obaerwatoryum e. k. Uniwersytetu we Lwowie). 

z dnia 4 lutego 1885.
Barometr 733.88mm. przy temp. 0°C. Psychro­

metr suchy 0.8 O. Psychrometr wilgotny 0.SUC. 
Prężność pary 4.3mm. Wilgoć 89 /°. Zachmurzenie 
10. W iatr SE4. Ozon 9.

fempezatura powietrza 0 6oR.
Barometr opada.

Stan barometru naa poziom morza 759.98min.
Najwyższa temperatura dnia wczorajszego 1.0°O.

Najniższa temperatura w nocy 0.0 C.
 ilość opadu mierzonego o 7 g. O.Omm.______

l  obserwatoryum c. k. Szkoły poli­
technicznej we Lwowie.

r  a= 49°50’ X =* 41041’ w. =  340m ,5.
Dla 5 lutego 1885 

E. =  14- 16,V  0 o =  2P> 2 -  56,%,.
Zachód słońca 4go lutego o 4h. 58m. 7; wschód 

o ISh. 28m„ 8.
W Jutym nastąpi ostatnia kwadra księżyca 

6d 12h ) 3m, 7; nów 14d 15h 57m, 9; pierwsza kwą- 
dra 2;'d Oh 7m, 1; pełnia 28d l / h  36m, 5.

Księżyc będzie się znajdywać w punkcie o d ­
zieranym (Apogeum) 9d 13h, 5; w punkcie przy­
ziemnym (Perkeum  25d I3h, 5.

Kóv\nanie czasu będzie przez cały miesiąc 
dodainie, wskutek czego zegary zwykłe, wyprzedzać 
będą zegary słoneczne, o ilość E . w prawdziwe 
południo.

Średni stan barometru, zredukowany do po­
ziomu Adryatyku, jest na luty dla Lwowa 766.2; 
średnia temperatura — UjsC.

Spostrzeżeniu m eteorologiczne.
3 lutego 1885. 2»> 9k 19h

Stan barometru w milimetr. 732,62 730 fl0 728,9S
3tan terraoraetru siiflbegu 

atj. CtiS. -|-0.s o,„ o,„
Stan termometru - ligotctgo 

w st. Cslfc. -0,-2 —0,2 - 0 , ,
Prężność pary ar powietrzu 

w milimetr. 4,s 4 , 4 ,
Wilgotność powietrza wzglę 
dna w ‘/V 90 96 93

Stan nieba. 10 10 10
Kierunek wiatru B se. se
Mre wiatru. 2 2 1
Rość opadu mierzonego do 0.—
Najwyższa r e t o r a  w ciągu dnia, odczytana 

o - f l , 0

Najniższ*. te m e ra ta ra  w ciągu dnia, odczytana 
0 9h. —1„

Odpowiedzialny re daktor A Kam Krecliowiecki

P r z y je c h a l i  d o  L w o w a
dnia 4 lutego 1885.
H o te l G eorge’a  

Pp. W. Morawski i  Oleszy. C. Kozło-
wiecki z Maj dana. Dr. A. Minks z Tarnopola. 

H otel E urop ejsk i 
Pp. F Zajączkowski z Kosowa. I. Ko­

chanowski z Krakowa. H. Czajkowski z Bóbrki.
S Kossak z Krakowa. I, Breisaoh z Wiednia.
I. Sckiitz z Czerniowiec.

H o te l L auga  
Pp. H. Goldschmidt z Moguncyi. K. Ba- 

rolin z Wiednia I. Waszlawicz z Wiednia. 
H otel A ngielski 

Pp. J. Kolankowski z Podwołoczysk. K.

(N. B. 4/2 1885 ed lVh w p o łu d , do 13h 
w połurt 5/2 1885).

Przy wietrze przeważnie południowym i tem­
peraturze średniej dnia około 0 ’, niebo zamglone 
powietrze wilgotne, opad możliwy lecz nieznaczny

P o c ią g i k o lejow e
od 20 maja 1884 

podług zegaru lwowskiego 
przychodzą, do Lw ow a:

Ze Stanisławowa na Stryj: rano o godz. 8 
min. 20 pociąg mięszany, po południu 
o godz. 4 min. 37 pociąg osobowy i o 
godz. 2 min 50 w nocy pociąg mięszany. 

Z Podwołoczysk na dworzec Podzamcze: 
o godz. 10 min. 13 wieczór pociąg po­
spieszny, o godz. 2 min. 28 rano i o 
godz. 3 min. 42 po południu pociąg 
mięszany.

Z Czerniowiec: o godz, 10 min. 0 wieczór 
pociąg pospieszny o godz. 3 min. 35 
rano i o godz. 3 min. 52 po południu 
pociąg mięszany.

Z Podw ołoczysk na dworzec główny lwow­
ski: o godz. 10 min 26 wieczór poeiąg 
pospieszny, o godz. 3 min. 5 rano i o g. 
4 min. 10 po południu pociąg mięszany. 

Z K ra k o w a : o godz. 5 min. 36 rano pociąg 
pospieszny, o godz. 9 min. 27 wieczór 
pociąg osobowy, o godz 11 min. 33 
przed południem pociąg mięszany. 

O d c h o d z ą  ze  L w o w a :
Do Krakowa: o godz. 10 min. 46 wieczór 

pociąg pospieszny, o godz. 4 min. 5 
rano pociąg osobowy, o godz. 5 min. 3 
po południu pociąg mięszany i o godz. 
6 min, 35 rano pociąg mięszany lokalny. 

Do Podw ołoczysk z dworca Podzam cze: 
o godz. 6 min. 6 rano pociąg pospieszny, 
o godz. 12 min. 57 po południu i o godz. 
10 min. 56 wieczór pociąg mięszany.

Do Podw ołoczysk z głów nego dworca
o godz 5 min. 56 rano pociąg pospiesz­
ny, o godz 5 min. 42 po południu 
poeiąg kuryerski, o godz 12 min. 31 
po południu i o godz. 10 min. 27 wieczór 
pociąg mięszany.
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Cennik lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej.
Lwów dnia 3 lutego 1885.

1 . A k c y e  za sztukę.
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m. k.
Kol. Iwow.-ezer.-jas.po200zł. wa. 
Banku Lip. galic. po 200 zł. w. a. 
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a.

2, L ist. zast. za 100 zł. 
Tow. kredyt, galie. 5 pr. w. a.

„ „ . „ 4 pr. w. a.
„ „ „ 5  pr. okresowe

Tow. Kred. gal. 4 pr. wa. los 411/21. 
Banku hip. galic. 6 pr. w. a.

m 5 pr. w. a.
„ 5 pr. w. a. wy­

losowane z 10 pr. premią . . 
L isty  dłużne g. Z .k r. wł. (dawniej 

6 pr.) 3 pr. w. a. w likwidacyi 
L isty dłużne g. Z. kr. wł. (dawniej 

5 pr.) 2‘/a pr. w. a. w likwidacyi 
4'Zj pre. kraj. listy zastawne 

3 .  L i s t y  d ł u ż n e  za 100 zł. 
Ogóln. roi. kred. Z akład dla Gal. 

i Buków. 6 pr. los. w 15 lat. 
4 .  O b l i g i  za 100 zł. 

Indemniz. galie. 5 pre. m. k. 
Oblig. Komunalne gal. Zakł. kred. 
włośeiańsk. (dawn. 6 pr.) 3 pr. w a. 

Obligi komunalne Banku krajo­
wego 5 pr. w. a. I  emisyi . . 

Pożyczki kr. z r. 1873 po 6 pr. wa. 
Pożyczki kr. z r. 1883 po 41/* pr. wa. 
5. L o s y  miasta Krakowa . . 

„ „ Stanisławowa
6. M onety.

D ukat h o l e n d e r s k i .....................
Dukat cesarski ...........................
N apoleondor.....................................
P ó łim p e ry a ł.....................................
Bubel rossyjski srebrny . . .

„ papierowy . .
100 marek niem ieckich . .
Srebro . . • .................................
Kupony w srebrze . . . . ■

płacą żądają
walutą austr.

złr. ct. złr ct
266 50 269 50
214 — 218 _
279 — 285 —
237 — 242 —

99 45 100 45
91 50 92 75
99 45 100 45
87 25 88 25

101 — 102 —
96 80 97 80

98 65 99 65

58 — 60 —

58 _ 60 _
91 92

101 — 102 —

96 75 97 75
102 75 104 —
90 60 91 60
16 60 18 50
22 50 24 50

5 71 5 81
5 75 5 85
9 72 9 82

10 — 10 12
1 54 1 64-
1 29 1 31

60 10 60 80

Kurs giełdy wiedeńskiej
z dnia 30 stycznia 1885.

1. D ług państw a. płacą żądają
Jednolity dług państwa w banknot.

maj-listopad .....................................  83.55 83.70
lu ty -s ie rp ień ..........................................  83.65 83.80

Jednolity dług państwa w srebrze.
s ty c z e ń - l ip ie c .....................................  84.10 84.30
kw ieeień-październik ..........................  84.20 84.35

Losy z roku 1854 po 2 5 0 z łr .m .k .4 p r. 126.50 127.— 
„ „ 1860 po 500 złr. w. a. 5 pr. 138.50 139.25

„ 1860 po 100 złr. 5 pr. 142.50 143.—
„ 1864 po 100 złr. . . .173 .75  174.25
„ 1864 po 50 z łr............ 172.— 173.—

Renty Com. po 42 lir. austr. . . . 43.— 45.—
Listy zastaw, domen, państw, po 120

złr. 5 pre.................................................. 152.60 153.—
Austr. Asyg. skarb, zwrotne 1882 5 pr. —.— —.— 
Renta- papierowa 5pr. z r. 1881 . . 98.85 99.—
Austr. renta zł. wolna od podatk. 4pr. 106.85 107.05

3. © bllgacye indemu. 5 pr. (za 100 zł. m. k.)
C z e c h .....................................................  106.50 —.—
B u k o w in y ............................................... 101.— 101.75
G a l i e y i ..................................................... 100.75 101.25
Niższej A u s t r y i .....................................  105.— 106.25
S iedm iogrodu..........................................  101.50 102.—
W ę g i e r ..................................................... 101.50 102.50

3. A k c y e .
Bank Anglo-aust. 200 zł. emit. zł 120 105.50 105.75 
Inst. kred. dla handlu po 160 zł. . . 304.70 305.— 
Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł. 600.— 610.—
Gal. banku hip. po 200 z ł.................... —.— —.—
Gal. bank. d.han. i prz. a 200zł. wpł. 40pr. —.— —.—
Gal. zakł. kred. ziemsk. a 200 zł. . —.— —.—
Bank dla krajów koronnych a 300 zł.

wpł. 50 p r .......................................—.— —.—
Banku austro-węgiersk. a 600 zł. . . 867.— 870.— 
Kol. A lbrechta a 200 zł. w srebrze . —.— —.— 
Aust. Tow. żeglugi par. duu. po 500 zł. m. 527.— 529.— 
Kol. Cesarzowej Elżbiety po 200 zł. m. 236.75 237.25 
Kol. Preszow-Tarn. (w. c.) a 200 zł. . —.— —.—
Północna kolej po .1000 zł. m k. . . 2503 2508
Kol. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. . 267.— 267.50 
Lwow.-Czern. kolej po 200 zł. w. a. war. 215.50 216.—-

płacą żądają
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. m. k. 305.— 305.50 
Połud. kol. państw, po 200 zł. w. a. 145.25 145.75 
I. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 179.75 180.—

4. L isty zastaw ne losowane.

płacą

Ogólny rolniczo-kredytowy Z akład dla 
Galieyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. . 

Powsz. austr. zak. kr. ziem. 4’/s pr. w.
złocie w 40 1.

„ „ „ premiowe po 3 pr.
Gal. zak. kr. ziem. Krak. los w 18 1. 6 pr. 

„ * * „ w 20 1. 7 pr.
„ „ „ „ w 36 1. 51/, pr.

Gal. Tow. kred. w. a. po 4 
« P° 5

» !t » n P° 5
37 latach z w ro tn e .....................

Gal. banku hip. po 6 pre. . .
Gal. Zakł. kred. włość, po 6 pre. 
Banku austro-węgiersk. po 5 pre. 
W ęg. Tow. ziem. ake. po 5^2 pre.

„ Zakł. kr. ziems. po 5 ';a pro.

pre. 
pre. 
pre. w

98.—
97.—
99.50 

100. —

99.50
91.50 
99.75

98.25
97.50 

100 .—  
101.— 
100.—

92.50 
100.25

99.75
101 . —

100.25
101.25

5. © bligacye z prawem pierwszeństwa (za 
Kol. Albrechta a 300 zł. 5 pr. w. a. 99.75

. 102.70 102.90

! 102’.— 103!—
100 zł.) 
100 . —

100.10
99.25

100.40
99.75

Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w. ex.) 
a 300 zł. 5 proc. w srebrze . . . 100.— —.—

Kol. pół. po 100 zł. m. k ......................  105.50 106.—
„ „ po 100 zł. w. a ...................... 102.— —.—

Kol. gal. K ar Lud. emisya z r. 1881
po 4^2 pre.....................................
dtto. dtto. (Jarosław-Sokal)

Kol. Lwow.-Czer.-Jass. III. emis. a 300 
złr. 5 pru. w srobrze z r. 1865 . . 82.60 

z r. 1867 . . 89.40 
z r. 1868 . . —.— —.—
z r. 1872 . . —.— —.—

Węg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w. a. . 99.80 100.10
6. L

82.90
89.80

o s y .
Inst. kr. dla han. i pr. po 100 zł. w. a. 178.—
Clarego po 40 zł. m. k ................................ 42.50
Tow. żegl. par. na Dunaju po 100 zł. m .k. 114.—
Keglevieha po 10 zł. m. k..................... 19.—
Lusy miasta Krakowa po 20 zł. w. a. 17.— 
Pożyczka miasta Lubiany po 20 zł. 23.— 
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. a. 44.75 
Palflego po 40 zł. m. k ................................88.25

178.25 
43 — 

115.—

17.25
2 4 . -

38.75

130.— 
67.— 
29.50 
37.— 

miesiące)

Czerwon. krzyża austr. Tow. po 10 zł. 14.—
„ „ wegier.sk. „ po 5 zł. 8.25

Fundacya szpitala Arcyks. Rudolfa
po 10 zł. w. a.................................19.50

Salma po 40 zł. m. k ....................... 54.25
St. Genois po 40 zł. m. k ...............51.50
Pożycz, m. Stanisławowa (po 20 zł. w. a.) 24.—
Poż. Tryestu po 100 zł. m. k.

_ „ po 50 zł. w. a.
W aldsteina po 2 » zł. m. k. .
W indischgriitza po 20 zł. m. k.

7. W eksle (na 3 
Augsburg u i 100 zł. w. , o. n. . . . —.—
Berlin za 100 mark w. j  n. . . .  —.—
Frankfurt za 100 mark. w. p. n. . . —.—
Hamburg za 100 mark. w. p. n. . . —.—
Londyn za 10 ft. szt....................... 123.65
Paryż za 100 fr................................... 48.80

K urs złota.
Dukat cesarski mon.......................... 5.80.—

„ pełnej wagi .....................5.76.—
K o ro n a ............................................... —.—.— -
20-frankówka.....................
Rossyjski imperyał . .
Talai związkowy —
S r e b r o ........................... "V . . .  —

B a n k  krajowy.
6 pre. obligaeye pożyczki krajowej 
4 ,(j pre. obligaeye pożyczki krajowej 
5 pre. oblig. komunalne banku kraj.
4Va pm. krajowe listy zastawne

żądaj s
14.40
8.50

2 0 -

54.75
52.—.

131.»0
6 9 . - .
3 0 -
37.50

prże 
i lf 
prz< 
real 
Połc 
spa< 
cele 
krec

133.95
48.85

5.82.-
5.78.-

9.77.—
10:04 .-

9.78.-
10:06.-

tylk
dap 
sprz 
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tecz
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lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej.
Telegrafowany kurs wiedeński

dnia 3 lutego 1885. złr. ct.
Jednolity dług państwa w banknotach 88 45

„ n r, w srobrze 83 90
Renta w złocie ..................... 106 00
5 pre. austr. rent marcowa . 98 90
Akcye banku wiedeńskiego . . . . 874 —

„ „ kredytowego . . . . 302 70
Londyn ..................................................... 123 65
Srebro .......................................................... — —
N apoleondoi............................................... 9 77
Dukat cesarski men.................................. 5 80
100 marek n iem ieckich .......................... 60 35

wan
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91.— —. -
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Kuratele.
L. 10764. (655 2 - 3 )

Maryę Wantuch z Zapytowa uznano 
marnotrawczynią. Kuratorem ustanowiono 
Mirona Gałaja.

Z c k. sądu pow. m. d. S. II.
Lwów, 2 sierpnia 1884.

L. 97. (637 2 —3)
Wojciech Krystyan gospodarz z Rycz. - 

wa uznany za marnotrawcę i jemu Jan  
Szwed z Ryczowa za kuratora nadany.

C. k. sąd miejsko deleg. powiatowy 
Wadowice, 11 stycznia 1885.

L. 11508. (643 2—3)
Stefan Machmida gospodaz z Zołczowa 

uznanym został za głupkowatego. Kuratorem 
dla niego ustanowiono Hrycia Paduczaka 
gospodarza tamże.

Sąd powiatowy 
Rohatyn, 10 gruduia 1884.

tychczasowej służby względnie zatiuduienia, 
wnieść, a to ci, którzy pozostają już w słu 
żbie rządowej, przez swą władzę przełożoną 
inni zaś przez c. k. Starostwo, w którego 
obrębie stale zamieszkują, w terminie t re c h  
tygodniowym do c. k. krajowej Dyrck.yi 
skarbu we Lwowie.

Kandydaai którzy dotąd nie są w słu­
żbie ewidencyi katastru podatku gruntowego, 
lub też którzy nie służyli już przy regula- 
cyi podatku gruntowego jako urzędnicy po 
miarowi, mają udowodnić u/d lnieuie swe 
do służby pomiarowej świadectwami z odby­
tych w tym zględzie studiów w jednej ze 
szkół politechnicznych

Kandydaci o posadę elewa bez ad.)u 
tum mają do swych podań prócz, w iż żąda­
nych dokumentów d. łączyć także należycie 
wystawiony rewers sustentacyjny.

C. k. krajowa Dyrek.*ya skarbu. 
Lwów, dnia 25, stycznia 1885.

sięgłych przy c. k. sądzie obwodowym w 
Tarnowie, na pierwszą zwyczajną tegorocz 
ną kadencyę, której posiedzenia w dniu 2 
marca 1885, o godzinie 9 przed południem 
otwarte będą, Prezydenta c. k. sądu obwo 
dowego Ryszarda Zawadzkiego, zastępcami 
zaś przewodniczącego c. k radców sądu 
krajowego Pawia Mossora, Adolfa Horę, Jó­
zefa Kouekiearo, Juliusza Freyselsfeld Ohi- 
trego i Franciszka Dubowskiego

W Tarnowie, dnia 21 stycznia 1885.

spadkobierców Wasyla Maryasza tudzież ma­
łoletniego Iwana Maryasza własnej wyzna; 
czouy termin na 25 stycznia I8S5 przenosi 
się na 26 lutego 1885 o godz. 10 rano.

Szczerzec 16 stycznia 1885.

Rozmaite obwieszczenia.

Konkursa.
L. 14/n. r (741 1— 3)

O. k. sąd powiatowy w Żmigrodzie po­
szukuje dyetarjusza z szybkiem i czystem 
pismem w języku polskim i niemieckim za 
wynagrodzeniem 25 złr. w. a. miesięcznie.

Żmigród 28 stycznia 1885.

L. 4251. _ _ (720)
"W obrębie e. k. galicyjskiej krajowej 

Dyrekcyi skarbu obsadzone będą :
Jedna posada geometry ewidencyjnego 

pierwszej klasy w X klasie rangi ze syste- 
miz'.wanemi w tejże klasie rangi poborami 
w Żółkwi, tudzież ewentualnie,
Jedna posada geometry ewidencyjnego w XI 
klasie rangi z systemizowanemi w tejże kla- 
rangi poborami,
jedna posada elewa ewidencyjnego z adjutum 
rocznych 500 złr. i
jedna posada elewa ewidencyjnego bez ad­
jutum co do których to ewentualnych posad 
stanowiska służbowe zostaną oznaczone przy 
obsadzeniu tychże posad.

Zauważa się przy tem co do ewentu­
alnie obsadzić się mającej posady elewa bez 
adjutum, że nieadjutowani elewi ewidencyj­
ni traktowani są przy podróżach i przesie­
dleniach według przepisów stosownie do a r­
tykułu III ustawy z dnia 23 maja 1883 (da: 
u: p: 84) dla urzędników ewidencyjnych w 
randze XI klasy obowiązujących, po jednoro­
cznej zupełnie zadowalniającej próbie służby 
zaś mogą być dopuszczeni do zaprzysiężenia 
i mogą być zamianowani, w miarę opróżnie­
nia posad Da posadę elewa ewidencyjnego 
pobierającego adjutum rocznych 500 ewentu­
alnie 600 złr. jeżeli posiadają potrzebne ku 
temu warnnki.

Kandydaci o jedną z wyż wymienio­
nych posad mają swe należycie udokumen­
towane i ostemplowane podania przy wyka 
zaniu warunków prawem przepisanych, oso­
bliwie wykształcenia technieznieznego, zu­
pełnej znajomości niemieckiego i krajowych 
języków, fizycznego uzdolnienia nie maiej do-

i L.25389. (549 3 - 3 )
! O k. sąd krajowy w Krakowie wzywa
, każdego posiadacza obligu udziałowego po­
życzki miasta Krakowa 1. 23031- na 20 złr. 
opiewającego, ażeby w ciągu jednego roku, 
sześciu tygodni i trzech doi licząc od dnia 
rzeczywistej płatności z takowym w sądzie 
tutejszym się zgłosił, inaczej takowy na po- 

, nowne żądanie p. Wojciecha Daniela za u 
. morzony uznanym zostanie 
| Kraków 17 paździornika 1884.

L. 622. (550 3— 3)
> C. k. sąd krajowy jako handlowy w

Krakowie zawiadamia z miejsca pobytu nie­
wiadomą Florentynę Łacikowską, że stan i 
sław Armołowicz wniósł przeciw niej pozew 

’ wekslowy o zapłacenie kwoty 80 fi. z pn. 
Doręczając nakaz zapłaty z dn. 9 stycznia 

! 1885 1. 622 kuratorowi adw dr. Józefowi 
j Rosenblattowi w Krakowie wzywa się Flo­

rentynę Łacikowską, aby albo zpowyższym 
kuratorem co do obrony swych praw się po- 

, rozumiała albo innego pełnomocnika sądowi 
przedstawiła inaczej sama sobie skutki za­
niedbania przypisze.

Kraków 9 stycznia 1885.

L. 32111. (548 3— 3)
j C k. sąd krajowy zawiadamia niewia 
. domego z życia i miejsca pobytu J -n a  Cho­

choła, iż ś. p. Andrzej Kozicki zapisał mu 
i legat w kwocie 500 złr. w a., który wypła- 
’ eony mu być ma przez Jana Wolańskiego z 

Chronowa, jako prawonabywcę uniwersalnej 
spadkobierczyni, iż legat ten zabezpieczo­
nym został w stanie biernym należących do 
spadku po ś. p. Andrzeju Kozickim części 
dóbr Chronowa zwanych Kudelszczyzna i 
Łopuszna i że’w celu strzeżenia praw Jana 
Chochoła do tegoż legatu ustanowiono dlań 
kuratora w7 osobie p. adw. dr. Abłamowicza 
w Krakowie.

Kraków 31 grudnia 1884.

L. 183/pr. (519 3 - 3 )
Jego Ekscellencya Pan Prezydent sądu 

krajowego wyższego w Krakowie, zamiano­
wał przewodniczącym Trybunału sądu przy-

L 1148. (555 3 -3 )
C. k sąd krajow y w Krakowie j  ko 

handlowy uwiadamia nieznanego z miejsca 
pobytu Berischa Strizow-ra, że Izak Seheu- 
ker uzyzkał przeciw niemu dnia 16 stycz­
nia 1*85 1. 1148 nakaz zapłaty sumy weks­
lowej 500 złr. w. a. z pn. i że tak -wy ku­
ratorowi dr. Aronowi Affemu w Krakowie 
doręczony został Wzywa się przeto Beri 
scha Strizowera, aby albo powyższemu ku­
ratorowi środków dowodowych dostarczył 
albo sądowi innego pełnomocnika przedsta­
wił inaczej sam sobie złe skutki przypisze.

Kraków 16 stycznia 1885.

Licytacye.
L. 17339. (739 1 - 3 )

C. k. sąd powiatowy w Stryju podaje 
do publicznej wiadomości, iż w dniu 5 mar­
ca, 19 kwietnia i 7 maja 1885 każdym ra­
zem o godz. 10 przed połud., odbędzie się 
publiczna sprzedaż przymusowa realności 
pod nr 55 w Lisiatyezach położonej, wedle 
wyk. hip 131 Josla Fruchtera i małoletnich 
Salamona, Bendeta, Samuela, Abrahama i 
Fizyka Fruchterów własnej, na rzecz Józefa 
Bechera, celem zaspokojenia kwoty 190 złr. 
a. w. z pn.

Cena wywołania ustanawia się 760 
złr., zakład 76 złr. a. w.

Resztę warunków licytacyjnych można 
przejrzeć w tusądowej registraturze.

Stryj, dnia 17 gruduia 1884

L. 5706. (756 1 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Bóbrce w spra­

wie egzekucyjnej ogólnego rolniczo kredyto­
wego Zakładu dla Galicji i Bukowiny prze- 
ciw Iwanowi Boj ryuowi o zapłacenie ru­
sztującej kwoty 234 złr. 66 cnt. aw rozpi- 
suje przymusową sprzedaż w drodze publicz­
nego przetargu gospodarstwa w/ościańskiegd 
pod lk 23 w Zabokrokach położonego wyk. 
hip. I. 10 objętego dłużnika własnego ^ 
trzech na dz ień : 1) 27 lutego, 2) 26 marca 
3) 28 kwietnia 1885 o godzinie 10 rano 
każdym razem w zabudowaniu tegoż sądu 
w wyznaczonych terminach z tem, że cen? 
wywołania stanowi cena szacunkowa 500 zł- 
wa. poręczne 50 złr. wa. że gospodarstwo 
powyższe w pierwszych dwóch terminach 
tylko za cenę wywołania lub wyżej takowej 
przy trzecim terminie tylko za taką cen? 
sprzedane zostanie, któraby na pokrycie 
wszelkich należytości rządowych i ubezpie­
czonych wierzytelności wystarczała. Wyciąg 
hipoteczny, akt oszacowania i inne warun­
ki mogą chęć kupna mający w registraturze 
sądowej przeglądnąć, zaś o stanie tabulaf' 
nym w urzędzie hipotecznym, a o zaległych 
podatkach w c. k. urzędzie podatkowym * 
Bóbrce się przekonać.

C k. sąd powiatowy.
Bobrka, dnia 31 sierpnia 1884.

L. 10288. (641 1 - 3 ;
C. k. sąd powiatowy w Ropczycach 

ogłasza, iż celem zaspokojenia wierzytelności 
Jakóba i Maryanny Myłychów pto 100 złr. 
z pn., przeprowadzi w trzech terminach 
dnia 30 marca, 4 maja i 8 czerwca 1885 
każdym r*zem o godz 10 rano w budynku 
sądowym licytacyjną sprzedaż realności pod 
1. 98 w Gliniku położonej, ciała hipotecz­
ne o niestanowiącej, dłużnika Antoniego 
Ogorzałka własnej.

Cena wywołania 545, wadyum 54 złr.
Resztę warunków, oraz protokoły za­

jęcia i oszacowania, można przejrzeć w 
registraturze.

Ropczyce, dnia 11 grudnia 1884.

L. 902. (715 1 - 3 )
Odnośnie do obwieszczenia z dnia 14 

listopada 1884 1. 9510 umieszczonego w nu­
merach 2, 3, 4. „Gazety Lwowskiej z roku 
1885 uwiadamia się, że do sprzedaży licy­
tacyjnej realności pod lk. 55 w Mostkach 
wykazem hipotecznym 59 tej gminy objętej

1. 247. (713 1—3)
i Celem zaspokojenia pretensji Beni*' 
; mina Gellera w kwocie 2 złr 60 ct. w.
| z pu., odbędzie się w dniach 6 marca, 9 
( kwietnia i 7 maja 1885, każdym razem 0 

godzinie 10 z rana, w tutejszym budynk11 
I sądowym licytacyjna sprzedaż realności  ̂
[ w. h. 206 w Dworach objętej Marcina WamJ8. 
; syna Franciszka własnej.

Na pierwszych dwóch terminach sprz®' 
daną będzie w mowie będąca realność t j ‘k0 
za cenę szacunkową lub wyżej tejże cenf 
na trzecim zaś terminie także poniżej ceny sz»' 
cuukowej, jednak niezamaiejszą cenę ni  ̂
wszystkie na tej realności ubezpieczone dłu' 
gi wynuszą.

Wrazie zaś, gdyby na trzecim termf 
nie licytacyjnymuikt nawet takowej cenyniezf> 
ofiarował, któraby ubezpieczonym ciężaro® 
dorównywała, wyznacza się na dzień 7 maj11 
1885, o godzinie 8 po południu, termin, ój 
ułożenia ułatwiających warunków z tem j’ 
niestawający wierzyciele za zgadzających 
z wnioskiem większości stron stawający^ 
uważani będą, poczem ostateczny termin ó 
sprzedaży z urzędu wyznaczony zostanie, 
którym w mowie będąca realność za jaką 
kolwiek cenę najwięcej ofiarującemu spra*- 
daną będzie.

Cena szacunkowa wywoławcza 1^ 
z ł r , wadyum 14 zlr.

Protokół oszacowania wyciąg hipole^J 
ny i warunki licytacyjne przejrzane bJJ 
mogą, w tutejszo-sądowej registreturze.

C. k. sąd powiatowy.
Oświęcim, 27 grudnia 1884. Ą
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8.50;50 L- ^ ° .  (530 2 - 3 )

Prtpr,, sad Powiatowy w Niżankowicach 
j . Prowadzi w dniach 3 marca, 8 kwietnia7fi *0 JTlnio 1 OOf i , , 1 z\20w  i w dniach 3 marca, 8 Kwietnia
przedma^  każdym razem o godz. 10
realny' • P oliczna przymusową sprzedaż 

L50 Połóż!801- włościańskie; pod lk 32 w Miżyńcu 
spadLu-’ C’a â fabularnego niestanowiącej, 

Ko celem rcow ś P- Seńka Marmury własnej,.w  v r» jftu_  ■ - , . - : r7„irv . j„

52

I31.s0
69 
30
875Ó celem »  j°T  ś >  Seńka Marmur. 

kredri ? , ° ,y c' a wierzytelności 
/, w‘Osć w kwocie 267 złr. 5

r Zakładu
p w‘°ść w kwocie 267 złr. 50 ct. 
jCena wywołmia 500 złr. zakład 50 et. 

tylko tycb trzecłl terminach realność ta 
dana ?  f enę wywołania lub wyżej sprze-

48 85 sp rz e d a ? !^ 16’ a do l ż e n i a  warunków
na dzipl ufatwia,Jących wy znacza się termin

- 1 na którv maj a 1885 o godz. 3 po poł.
oini; y S1§ stronv i Viitinfp.c7.nvch wierzv-.8*._ na który Z  T ja 0 goaz' ? po p01 

.78.— cieli w " strony i hipotecznych wierzy
niestav70̂ Wa’ a Zarszem oznajmia się, że 
teczni , ^ Cy na Arminie wierzyciele hipo- 

’ uwazani berU >,i"i7tiofonni9cvcb do
teczni ,, y n.a terminie wierzyciele hipo- 
więksźośd rf? , 1 za przystępujących do 

p Scl gfesow jawiących się wierzycieli
^ ro to k o ł ‘J  i n m i . i i

ct.
4 T

i 90 
,60 
,90

Prot i f ' ł  jaw iących  się  w ierzy c ie li 
wania i nr ząstaw n?go op isan ia  i o szaco -

Przej rzeć w są d z ^ rUUk' licytacyjne m0Żna
Nizankowice, 30 maja 1884.

L. 446.3 — - ______
D ni o (617  2 - 3)

a a marca 8 kwietnia i 15 maja 
razem o ^

77

35

Każdym r a d  O Kwietnia i 10 maja
°6będzie sie^y h F  d\ 10 Przud południem, 
musowa lic i Sa.dzie publiczna przy-
Malhowicach t CvaA realności pod 1. k. 26 w
L 35 uieobietPi aej’ według Wyk> h 'p- 
Korabel włalnei sPadkowel ś- p> Pazi 
rzyteln.i^; rj J) Oolem zaspokojenia wie- 
bywcy u  ji orucda Negera jako prawona- 
33 ct ^ edka Koradla: w kwocie 188 złr.

I  Was Wywołania 380 złr.
Wadyum 38 z}r

ność ta pierW8zym i drugim terminie real- 
wywwian; Sprzledan4 zostanie tylko za cenę 
m in ifw io . Wyz"j oa trzecim zaś te r­
nie »o m ^eJ ?eny wywołania jednak 

ma- w s z y s t k i e ^ !  i C6̂  Jak taką, w której
zna- krycie * P°tekowane wierzytelności po­
nosi g S  ^  b< ^  mogły, a na wypadek, 

mocrla a can<* sprzedaż nastąpić nie
ułatwił- ,acza do ułożenia warunków 
o cmii l  termin ila dzień 15 maja 1885 
stronn ' P° P°^ud > na który s;ę o b y d i e  
Wzvt, 1 wszystkich wierzycieli hipotecznych 
czni a 1 oznaj mia> ze niestawająey hipote- 
nniar. Wu6rzyc ê ê uważani będą za przystę-
«ię wieJZyci°eliWlękSZ0Ści g ł°SÓW j awi^cyeh

życie ^ l rat^re "’ św iad o m y ch  lub nienale- 
cieli u s t l : l 0mi0^ c t  hipotecznych wierzy- 
Niżankowic n0 P’ Adulfa Medweckiege z
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daniu wyciągu tabularnego t. j. po dniu 2 
marca 1884 do tabuli weszli, kuratorem 
Fedka Kopylaka z Koniowa, i tychże wie-
rżycieli o rozpisaniu niniejszej licytacyi 
ustanowieniu dla nich kuratora niniejszem 
zawiadamia.

C. k. sąd powiatowy.
Starasól, 13 grudnia 1884.

L. 82.40. (640 2— 3)
Podaje się do wiadomości, że celem 

zaspokojenia pretensyi Karola Hampla w 
kwocie 700 złr. w. a. z pn., z aktu nota- 
ryalnego z daty Oświęcim 3 marca 1880 
n. k. 1999 zachodzące] odbędzie się w gma­
chu tutejszego sądu w dniu 6 marca i 10 
kwietnia 1885 każdym razem o godzinie 
10 z rana publiczna sprzedaż R. n. 280 w 
Oświęcimiu, Emanuela i Feische Lauferów 
własnej.

Ponieważ realność na tych terminach 
tylko powyżej lub za cenę szacunkową sprze­
daną będzie.

W razie nieuzyskania, takowej wyzna­
cza się termin do ułożenia lżejszych w arun­
ków na dzień 10 Kwietnia 1885 o godz. 3 
po południu, na który się wszystkich wie 
rzycie’1 z tem dołożeniem wzywa, iż niesta- 
wający, za zgadzających się z wnioskiem 
stawaiąeyeh uważani będą, poczem trzeci 
termin* na którym w mowie będąca realność 
nawet niżej ceny szacunkowej sprzedaną 
będzie, z urzędu wyznaczonym będzie.

Cena szacunkowa zarazem wywołania 
3795 złr. w. a

Wadyum 379 złr.
Kuratorem wierzyc eli adw. dr, Kauf- 

mann w Oświęcimiu.
Wyciąg gruntowy, protokół oszacowa­

nia i resztę warunków przejrzeć można w 
tutejszo-sądowej registraturze.

C. k. sąd powiatowy.
Oświęcim, 2 grudnia 1884.

L

* ,c- k- s$du powiatowego, 
ankowice, 13 września 1884.

>  1746.
Dnia 3

,wej

(529 2—3)
1885 u l m8 “ arca> 8 kwietnia i 8 maja 
odbędzie L  w tut"1 0 g?dŁ 10 przed Poł- 
musowa liCytacva pubh?Ztta F zy‘musowa i i t a n m  ’ fdzie publiczna przy-
Kormanicaeh nnłn^ -°Ś<d pod k kt 31 w1. 2fi$ m ... położ°ae], wedłua- wvb hin
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253 Tymka S e ó ? ^ ej’ według wyk. hip 
spokojenia wierzytelna^ . Vvłnasnej’ celem za 
zaliczkowej rolników \  Przemyskiej kasy 
kwocie 180 złr ^  rzemieślnikówr w

f ^ u ^ T o r i1035 * •

ność ta6 rp?zyeSdtnah -trZfe<h terrainach real- 
wywołania lub wyżei tylko za <ei1^
cenę sprzedaż nastawi t g 1 y ?aś za tak  ̂
SI? do ułożenia w ° Q1f ,moŚ )  wy nacza 
termin na dzień 8 ^ HI!UIlk0W ułatwiających 
Dni na u “  eB 8 maja 885 o V
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kich wierzycieli hi tWlrt strony * wszyst- 
znajmia, że niestawi?0^tecznych wzywa i o 
ciele uważani beda hipotee-ni wierzy-
większości głosów i ł nZ-a P,zl 's 'ęPuj 4cych do 

Kuratorem n ie  81 ̂  wierzycieli.
cie uwiadomionych lWlad°mycb lub nielaży- 
ustanowiono A dolfa  m  wierzycieli,
kowic. Medweckiego z Ńiżan-
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6428. . (612 2 - 3 )
O. k sąd powiatowy w Bóbrce w spra­

wie egzekucyjnej Leiby Mullera przeciw Jó ­
zefowi Rodak o zapłacenie 33 złr. wa. ro z­
pisuje przymusową sprzedaż w drodze pu­
blicznego przetargu połowy realności pod 1. 
k. 613 w Bóbrce położonej wyk. hip 1.616 
objętej dłużnika własnej i 2 ciała hipotecz­
nego wyk. hip. 1. 107 objętego Józefa Ozem- 
czyńskiego własnego, w trzech na dzień 27 
lutego 26 marca 24 kwietnia 1885 o go- 
dziuie 10 rano każdym razem, w zabudo­
waniu tegoż sądu w wyznaczonych term i­
nach z tem że cenę wywołania stanowi ce­
na szacunkowa 80 złr. wa. poręczne 8 złr. 
że połowa powyższej realności w pierwszych 
dwóch terminach tylko za cenę wywołania 
lub wyżej takowej przy trzecim terminie 
tylko za taką cenę sprzedaną zostanie któ- 
raby na pokrycie wszelkich należytości rzą­
dowych i ubezpieczonych wierzytelności wy­
starczała

Wyciąg hipoteczny, akt oszacowania i 
inne warunki mogą chęć kupna mający w 
registraturze sądowej przeglądnąć, o,' stanie 
tabularnym w urzędzie hipotecznym a o 
zaległych podatkach w c. k. urzędzie podat­
kowym w Bóbrce się przekonać.

C. k. sąd powiatowy 
Bobrka, dnia 28 września 1884.

L. 7641. (563 2 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Ropczycach 

ogłasza, iż celem zaspokojenia wierzytel­
ności Galicyjskiego Z kładu kredytowego 
ziemskiego w Krakowie, pto 700 złr. odbę­
dzie się dnia 2 marca, dnia 13 kwietnia i 
dnia 18 maja 1885, o godzinie 10 rano 
w budynKu sądowym licytacyjna sprzedaż 
realności, wykazem hip. 34 ks. gr. przed­
mieście Sędziszowskie objętej, Floryana i 
Salomei Birów własnej.

Cena wywołania 1600 złr., wadyum
160.

W pierwszych dwóch term inach real­
ność powyższa tylko za cenę wywołania lub 
wyżej, zaś na trzecim nie niżej sumy 1200 
złr. sprzedaną będzie. Do ułożenia warun­
ków ułatwiających wyznaczono term in na 
dzień 1 czerwca 1885, o 10 rano. Wyciąg 
hipoteczny i reszta warunków w registra­
turze.

Ropczyce, dnia 19 grudnia 1884.

szacunkową lub wyżej tejże sprzedaną będzie
Cenę wywołania stanowi wartość sza­

cunkowa 12050 złr. wadyum wynosi 1205 
złr. Termin do ułożenia lżejszych w arun­
ków pod rygorem § 148 p. c. wyznacza się 
na dzień 1-3 kwietnia 1885 o godzinie 4 po 
południu. Resztę wa’unków, akt oszacowa­
nia i wykaz hipoteczny przejrzeć można w 
registraturze. O tem zawiadamia się nie­
wiadomego z miejsca pobytu wierzyciela 
Hieronima Chełmskiego, tudzież wierzycieli 
którzyby po 14 lipca 1884 do hipoteki we­
szli, lub którymby uchwała licytacyjna przed 
terminem doręczoną być nie mogła do rąk 
kuratora adw. dr. Władysława Wilkosza z 
substytueyą adw. dr. Schoena.

Kraków, 7 listopada 1884.

L. 17362. (581 2 - 3 )
0. k. sąd obwodowy w Tarnopolu po­

daje do wiadomości, że w celu ściągnięcia 
sumy 1200 złr. w. a. z p n , na rzecz An­
toniego Lukasa odbędzie się dnia 4 marca 
1885, i 15 kwietnia 1885, o godzinie 10 
przed południem, egzekucyjna sprzedaż re ­
alności, dłużników Herscha Berła i Lei Kei- 
lesów, pod 1. k. 811 w Tarnopolu położonej.

Cena wywołania, poniżej której re a l- , _ - - . r . --------
nośó ta na powyższych dwóch terminach . czelril‘ia powiatowej ] )yrekcyi skarbu 
sprzedaną nie będzie 2160 złr. 55 ct w. a. w Kołomyi. _

Wadyum 226 złr. - -  ct w. a. i Bliższe warunki licytacyi mogą być
Bliższe warunki przejrzeć można w re- | przejrzane w c. k. powiatowej Dyrekeyi 

gistraturze sądu. i skarbu. ^  ,
Dla wierzycieli, którzyby po 4 paźdz. j P°wiatowa Dyrekcya skarbu.

1885, prav,a zastawu uzyskali, lub którym- , Kołomya, dnia 27 stycznia 1885.
by uchwała wzglęeem dozwolenia licytacyi, i —-------------
z jakiegokolwiek powodu doręczoną być

L. 40690. (678 2—3)
O. k. powiatowa Dyrekcya skarbu w

Kołomyi imieniem wysokiego skarbu jako 
właścicielka realności pod Nr. 260 i 259 w 
Śniatynie na ulicy ormiańskiej położonych 
ogłasza, że w celu sprzedaży tych realności 
odbędzie się w dniu 4 marca 1885 od 8 do 
12 godziny przed południem publiczna l i­
cytacja w c. k. powiatowej Dyrekeyi skarbu.

Jako cena wywołania jest ustanowio­
na : za realność nr. 260 w kwocie 3500 zł.
za realność nr. 259 w kwocie 3200 złr.

Pisemne w lOprc. wadyum zaopatrzone 
oferty mogą najdalej do dnia 3 marca 1885 
2 godzina po południu być wniesione do na-

nie mogła, ustanawia się na ich koszt i 
niebezpieczeństwo, kuratorom ad actum p- 
adw. dr. Axelrada, a za dępcą tegoż p. ad­
wokata dr. Sternklara.

Tarnopol, 23 grudnia 1884.

L- 17495 (683 2 - 3 )
L. k. sąd obwodowy w Tarnopolu po­

daje do wiadomości, że w celu ściągnięcia 
reszt, sumy 2511 złr. 15 cnt. w. a. z pn. 
na rzecz e. k. uprz. gal. akc. Banku hipo­
tecznego odbędzie się dnia 27 lutego 1885 

(120 2—3) ' 0 godzinie 10 przed południem egzekucyjna^ . I nnv70/iaiJ An 1 n Annt 4 fu śrt 1U /   T  "I 6 n u  iL ’ 11 Dni a 2 marca 1885, i dnia Y kw fetnia \ sprzedaż realności dłużników Indyi Elki
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P " ,  , (646 2 -  3)
daje , , sa P°Wiatowy w Starejsoli po- 
sadzie P,Uv ’®ZQeJ wiadomości, że w tymże 
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L 22280. (636 2— 3)
O. k. sąd powiatowy miejsko delego­

wany w Tarnowie podaje do wiadomości, że 
celem zaspokojenia wierzytelności Galicyj. 
Zakładu kredytowego włościańskiego we Lwo­
wie w kwocie 792 złr. zpn. odbędzie się 
dnia 3 marca 1885 o godzinie 10 przed po­
łudniem egzekucyjna sprzedaż przez licyta­
cy ę realności pod 1. 20 w Janowicachpołożo- 
nej objętej wykazami hipotecznymi 34 35 
Stanisława Krakowskiego i współ, własnej. 

Oena wywołania 1600 zł. Wadyum 100 zł. 
Resztę warunków licytacyi i wyciągi 

hipoteczne przejrzeć można w tutejszej re ­
gistraturze.

O tem zawiadnmia się wszególności 
także właścicieli Błażeja i Maryannę Gura- 
towskich którym Józef Stempak kuratorem 
ustanowio, ,  został.

larnów , dnia 20 grudnia 1884.

L. 25507.

1885, o godzinie 10 rano, odbędzie się 
w tutejszym sądzie przyniusowa publiczna 
sprzedaż realności, wyk. hip. 1. 196 i 7s 
części realności wyk. hip. 197 w Łanowi- 
cach położonej, ciało tabularne stanowiącej, 
w sprawie Judy Bachmana przeciw Maryi 
Wychowańskiej, pto 92 złr. a. w. z pn. 
Gdyby jednak ceny wywołania nikt nieofia- 
rował, natenczas odbędzie się termin celem 
ułożenia ułatwiających warunków sprzedaży 
na dzień 2 maja 1885, o godzinie 10 rano, 
i na takowy wzywa się wszystkich wierzy­
cieli z tem, że nie jawiący się za przystę­
pujących do większości wniosków wierzy­
cieli uważani będą.

Oena szacunkowa wywołania wynosi 
355: złr. 50 c t , wadyum* 35 złr. 50 ct.

Przy pierwszych dwóch terminach re ­
alność tylko za lub wyżej ceny wywołania, 
przy trzecim nawet poniżej takowej sprze­
daną będzie.

Resztę warunków licytacyjnych, wolno 
w tutejszo-sądowej registraturze przejrzeć.

C. k. sąd powiatowy m. d.
Sambor, dnia 12 sierpnia 1884.

Markus pod 1. 224/235 w Tarnopolu poło­
żonej.

Cenę wywołania stanowi wartoćć sza­
cunkowa 7000 złr. w. a.

Wadyum 350 złr. w. a. Realność ta 
na tym terminie nawet niżej ceny szacun­
kowej sprzedaną być może.

Bliższe warunki przejrzeć można w re ­
gistraturze sądu.

Dla wierzycieli którzyby po 24 listo­
pada 1884 prawa zastawu uzyskali, lub któ­
rymby uchwała względem dozwolenia licy­
tacyi z jakiegokolwiek powodu doręczoną być 
nie mogła ustanowiono na ieh koszt i nie­
bezpieczeństwo kuratora ad actum p. adw. 
dr. Horowitza a zastępcą tegoż p. adw. dr. 
Axelrada.

Tarnopol, 31 grudnia 1884.

L. 31. f559 2—3)
W sprawie Fiszla Sehmabla przeciw 

Zwetli, Geclowi i Binie Flaumenhaftom pto 
50 złr. odbędzie się w dniach 5 marca 1885 
w dniu 10 kwietnia 1885 i w dniu 24 
kwietnia 1885, każdorazowo o godzinie 10 
rano w sądzie tutajszym przymusowa sprze- 
darz gruntu nr. 12 wyk. hip. gminy Karsy 
cena wywołania wynosi 600 złr. wadyum 
60 złr.

Bliższe warunki do przejrzenia w re­
gistraturze.

Dąbrowa dnia 10 stycznia 1885.

(378 2 - 3 )
• k. sąd powiatowy w Drohobyczu 

ł m° czyn' że w celu wydobycia kwoty 
z *• a w. z pU-i na rzecz Herscha Cha- 

jesa odbędzie się w tymże sądzie w biurze 
2, dnia 2 marca 1885, o 10 godzinie przed 
południem, przymusowa publiczna sprzedaż 
licytacyjna realności pod 1. k. 24 w Ranio-
wicacb, ciała tabularnego niestanowiącej 
masy spadkowej Andruśia Malinowskiego 
własnej, przyczem ta realność najwięcej o- 
fiarującemu, nawet niżej ceny szacunkowej 
i wywołania 215 złr. a.w. sprzedaną zostnie.

Wadyum wynosi 8 pre ceny szacun­
kowej, a bliższe warunki licytacyjne, akt 
zastawniczego opisania i ocenienia, można 
przejrzeć w tutejszo sądowe] registraturze.

C. k. sąd powiatowy.
Drohobycz, 6 grudnia 1884.

L . 6492. (579 2 - 3 ;
O. k. sąd powiatowy w Wiśniczu po­

daje do publicznej wiadomości, że celem za­
spokojenia sumy 7 złr. 20 kr. a. w, z pn. 
na rzecz Jerzego Vorzinimera odbędzie się 
egzekucyjna ponowna publiczna, sprzedaż 
połowy realności pod 1. 15 w Lipnicy mu­
rowanej według wykazu hipotecznego 1. 15 
ks. gr. tejże gminy He] my Rolkowej wła­
snej na 230 złr. a. w. oszacowanej w jed­
nym terminie, a to dnia 18 marca 1885 r. 
o godzinie 10 tej rano w Sądzie tutejszym, 
z tem iż połowa tej realności na tymże te r­
minie za jakąbądź cenę sprzedaną zostanie.

Wiśnicz, dnia 21 grudnia 1884.

L. 10504. (710 2—3)
C. k. sąd powiatowy w Mościskach o- 

głasza, że dnia 17 lutego 1885 o 10 godzi­
nie rano odbędzie się w sądzie publiczna 
sprzedaż realności pod lk, 8. 20 w Chliplach 
położonej ś. p. Mikołaja Kaczmara własnej 
na zaspokojenie dłużnych Zakładowi kredy­
towemu włościańskiemu 23 ra t po 3 złr. i 
reszty kapitału 13 złr. 55 cnt. wa. z doło­
żeniem że na tym terminie realność ta za 
jakąbądź cenę sprzedaną zostanie.

Cena szacunkowa i wywołania wynosi 
700 złr. Zakład 35 złr. w. a.

Protokół zastawniczego opisania i o- 
szacowania wraz z warunkami licytacyi przej­
rzeć można w kancelaryi sądu

Dla niewiadomych wierzycieli kurato­
rem ustanowiono tutejszego c. k. notaryu- 
sza p. Wiktora Krokowskiego.

Mościska, dnia 27 grudnia 1884.

L. 7383. (585 3 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Chodorowie 

podaje do powszechnej wiadomości, że w 
dalszym toku egzekucyi ts. prawomocnego 
wyruku z dnia 19 lutego 1877 1. 6031 ce­
lem ściągnięcia dłużnej sumy 75 złr. w. a. 
zpn. odbędzie się w tutejszym sadzie pu­
bliczna licytacya realności pod 1. 74 w Cho­
dorowie położonej W arwary Steranowskiej 
własnej na rzecz Scheiudli Sterner. Do prze­
prowadzenia tej licytacyi wyznacza się 2 ter- 
mina a mianowicie na 12 lutego 1885 i na 
12 m arca 1885 każdym razem o 10 godzinie 
rano. W razie gdyby na drugim terminie 
za realność powyższą, cena szacunkowa u- 
zyskaną być nie mogła wyznaeza się trzeci 
term in do ułożenia ułatwiających warunków

4 lutego 1885.

! L. 24752 (8119 2 - 3 )
C. k. sąd krajowy w Krakowie ogłasza,

! że celem zaspokojenia należytości Zygmun­
d a  Izraelego 4000 złr. wa z p rzy n a leży ^  na “19“  m a rc T lls s "  o“ g S ^ i o  

ściami dozwolił przymusowej sprzedaży real- ] Cena wywołania 385 złr.
nosci pod 1. 43 dz. 111 w Krakowie Leonii] Wadyum 38 złr. 50 cnt. Bliższe wa-

t Kraussowej własnej, która odbędzie się w | runki licytacyjne przejrzeć można w tu tej-
; dwóch terminach dnia 2 marca i 13 kwiet- , SZej registraturze.

nia 1885 o godzinie 9 przed południem w j Chodorów, dnia 7 listopada 1884.
i tut. gmachu sądowym u św. Piotra w biurze j ______________

Nr. 7 na których, realność ta tylso za cenę *
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L. 5216. (76! 1 - 3 )

W dniach 20 lutego i 12 marca 1885 
każdym razem o godzinie 10 przed połud­
niem licytowaną będzie w sądzie tutejszym 
realność pod 1. 38 w Hrebencach położona 
na Mikołaja Zydaczewskiego intabulowana 
celem przymusowego zaspokojenie pretensyi 
Zakładu kredytowego włościańskiego w li- 
kwidacyi w kwocie 300 złr. zpn.

Cena wywołania 000 zł. wadyum 90 zł. 
Resztę warunków i wyciąg tabularny 

przejrzeć można w registraturze. Ewentual­
ny term in do ułożenia warunków ułatwia­
jących wyznacza się na dzień 17 kwietnia 
1885 o godzinie 10 rano.

Kulików, 18 grudnia 1884.

L. 11255. (571 1 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Leżajsku ogła­

sza, iż celem zaspokojenia należytości Izraela 
Kneitla przeciw Jędrzejowi i Maryannie Joń­
com w kwocie 77 złr. w. a. z pn., odbędzie 
się w gmachu sądowym w dniach 17 marca, 
17 kwietnia i 19 maja 1885 o godzinie 10 
rano, egzekucyjna licytacya realności 1. 26 
w Chudaczowie położonej, Jędrzeja Jońca 
własnej.

Cena wywołania 2310 złr.
Wadyum 231 złr. Resztę warunków 

licytacyjnych przejrzeć można w registra­
turze, ewentualnie do ułożenia lżejszych 
warunków licytacyjnych, wzywa się wierzy­
cieli i strony na termin 10 czerwca 1885 o 
godzinie 10 rano.

Kuratorem wierzycieli hipotecznych jest
c. k. notaryusz p. Karol Prochaska.

Leżajsk, 16 grudnia 1884.

snej na zaspokojenie pretensyi Zakładu k re ­
dytowego włościańskiego w likwidacyi z do­
łożeniem że na pierwszych dwóch terminach 
realność ta tylko powyżej lub za cenę sza- 
cunkewą sprzedaną zostanie. Wraziet gdyby 
sprzedaż na powyższych dwó^h terminach 
do skutku nie przyszła wyznacza się do u- 
łoienia ułatwiających warunków termin dnia 
18 marca 1885 o 9 rano

Cena szacunkowa i wywołania wynosi 
150 złr. — Zakład 15 złr. w. a.

Protokół za; tawnicz- go opisania i o 
szacowania wraz z warunkami lh-ytacyi przej­
rzeć można w kancelaryi sądu,

Dla niewiadomych wierzycieli kurato­
rem ustanawia się p Wiktora Krokowskie- 

1 go w Mościskach.
Mościska, dnia 8 stycznia 1885.

L. 158. (712 1— 3)
W dniach 5 marca, 9 kwietnia i 7 

maja 1885, odbędzie się przymusowa sprze­
daż realności nietabularnej pod nk. 41 t-ub. 
rep. 5 w Zaborzu położonej, dłużnika Igna­
cego Urbańczyka własnej, w tut. c.k. sądzie 
na rzecz Zakładu kredyt, włość, na zaspo­
kojenie 12 ra t a 21 złr. z pn. i sumy 244 
złr. 87 ct. w. a. z pn., każdym razem o 
godz. 10 przed poł. z tem, że na pierwszych 
dwóch terminach realność ta za cenę sza­
cunkową lub wyżej niej, zaś na trzecim 
także niżej tejże sprzedaną będzie.

Cena szacunkowa 900 złr.
Wadyum wynosi 10 prc.
Resztę waruuków w tut registraturze.

C. k. sąd powiatowy.
Oświęcim, dnia 31 maja 1884.

L. 1242. (736 1- -3)
W dniach 5 marca i 13 kwietnia 1885 

każdym razem o godz. 10 rano, odbędzie 
się w budynku sądowym na zaspokojenie 
należącej się Herschowi Schneidrowi dłu­
żnej kwoty i złr. z pn., przymusowa pu­
bliczna sprzedaż realności podflw h. 120 w 
Zagorzu, dłużnika Mateusza Likusa własnej.

Cena wywołania 182 złr.
Wadyum 18 złr.
Reszta warunków oraz wyciąg hipo 

teezny w registraturze do przejrzenia.
C. k. sąd powiatowy.

Chrzanów, dnia 27 czerwca 1884.

L. 3260. (757 1— 3)
C. k. sąd powiatowy w Bóbrce w spra­

wie egzekucyjnej ogólnego rolniczo kredyto­
wego Zakładu dla Galicyi i Bukowiny prze­
ciw Michałowi Hupało i Iwanowi Hupało o 
zapłacenie 151 złr. 89 cnt. w. a. rozpisuje 
przymusową sprzedaz w drodze publicznego 
przetargu gospodarstwa włościańskiego pod 
lk. 114 w Staremsiole położonego wyk. hip. 
1. 9798 objętego dłużników własnego w trzech 
na dz ień : 1) 25 lut go, 2) 24 marca 3) 22 
kwietnia 1885 o godzinie 10 rano każdym 
razem w zabudowaniu tegoż sądu w wyzna­
czonych terminach z tera, że cenę wywoła­
nia stanowi cena szacunkowa 400 złr. w. a. 
poręczne 40 złr w. a. że ' ospodarstwo po­
wyższe w pierwszych dwóch terminach tyl­
ko za cenę wywołania lub wyżej takowej, 
przy trzecim terminie tylko za taką cenę 
sprzedaną zostanie, któraby na pokrycie 
wszelkich należytości rządowych i ubezpie­
czonych wierzytelności wystarczała.

Chęć kupna mający mogą wyciąg h i­
poteczny i inne warunki w registraturze są ­
dowej przeglądnąć, zaś o stanie tabularnym 
w urzędzie hipotecznym, a o zaległych p o ­
datkach w c. k. urzędzie podatkowym w 
Bóbrce się przekonać.

C. k. sąd powiatowy.
Bobrka, dnia 15 maja 1884.

stanowionej sprzedaną zostanie.
Wadyum wynosi 25 złr. w. a 1 
Bliższe warunki i protokół zastawnicze­

go opisania można w registraturze przejrzeć. 
C. k. sąd powiatowy 

Bolechów 21 grudnia 1884.

L. 7-326. (649 3— 3)
W dniach 18 lutego i 18 marca 1885 

odbędzie się przymusowa sprzedaż realności 
pod 1. kons 18 subr. 23 w Trzebini położo­
nej składającej się : a. z całego wyk hip,
1. 54 b. %  części 1. 82. c. 12/ł8 1 85 do

L. 9893. (570 1 - 3 )
C. k sąd powiatowy w Leżajsku ogła­

sza, iż celem wydobycia wierzytelności Na- 
ftulego Weimanna od Franciszka Siedleckie­
go 336 złr. w. a. zpn. z potrąceniem 294 
złr. w. a. odbędzie się w trzech terminach 
dnia 10 mar a, 10 kwietnia i 15 maja 1885 
w tutejszym sądzie zawsze o 10 rano egze­
kucyjna licytacya realności p <d nk. 249 w 
Sorzynie położonej, ciała tabularnego nie- 
stanowiąeej, dłużnika własnej, na 1225 złr. 
w a. oszacowanej. Wadyum 122 złr 50 ct. 
w, a. Resztę warunków można przejrzeć w 
registraturze.

Leżajsk, 18 grudnia 1884.

Anny z Harężlaków Zyzak i Jóżefa Zyzaka 
należących oraz: d. 1/,i części wyk. hip. 1 83 
i c. całego wyk. hip. “l. 221 należących do 
Franciszka Zyzaka syna Jakóba księgi grun­
towej gminy katastralnej Trzebinia objętych 
na rzecz zakładu kredytowego włościańskie­
go na zaspokojenie 23 rat po 9 złr. i resz­
ty 32 złr 75 kr, a, w. zpn.  każdym razem 
o godzinie 10 rano za cenę szacunkową lub 
wyżej niej.

Cena szacunkowa 350 złr. Wadyum 
35 zlr,. reszta warunków w tutejszej regi­
straturze.

Termin do warunków ulżewających 15 
kwietnia 1885 o godzinie 10 rano.

C. k. sąd powiatowy
Żywiec, dnia 2 grudnia 1884.

L. 14873. (614 3 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Bochni ogłasza, 

że celem zaspokojenia kwoty 500 złr. wzglę­
dnie zaległych czternastu ra t po 37 złr. 50 
wraz z pn., odbędzie się na rzecz galicyj. 
Zakładu kredyt, ziemsk. w Krakowie w tut. 
sądzie w trzech terminach mianowicie dnia 
2 marca, 2 kwietnia i 7 maja 1885 każdym 
razem o 10 godz rano, przymusowa licyta­
cya realności dłużnika Małgorzaty Grasmann 
własnej, pod 1. 3 w Gawłowie, w powiecie 
Bocheńskim położonej, 1. w. h. 94 objętej.

Cena wywołania wynosi 1400 złr.
Wadyum 140 złr.
Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 

licytacyjnych, przejrzeć można w tut. reg i­
straturze sądowej.

Bochnia, dnia 27 grudnia 1884.

L. 15593. (738 1—3)
W tutejszym c. k. sądzie powiatowym 

odbędzie się dnia 5 marca, 9 kwietnia i 7 
maja 1885 każdym razem o godz. 10 przed 
poł., publiczna przymusowa licytacya real­
ności pod Ib. 30|72 miasto, w Stryju poło­
żonej, Józefa Landesberga wedle dom. II, 
pag. 284 nr. 8 haer. własnej, na rzecz c. 
k. uprz. galic. akc. Banku hip. wo Lwowie 
calem zaspokojenia 170 złr. 40 ct, i 170 
złr. 40 ct. a. w. z pn.

Cena wywołania 8375 złr. a. w. a za­
kład 8-37 złr. a. w.

Bliższe warunki można przejrzeć w 
tusądowej registraturze.

Stryj, dnia 18 grudnia 1884.

L. 12513. ( 45 2 - 3 )
Celem zaspokojenia pretensyi 143 złr 

3 ct. w. a z pn. od Jakóba Piętki Berkowi 
Guttmanowi należącej się przedsięwziętą bę­
dzie w dniu 6 marca 1885 i 10 kwietnia 
1885 w sądzie każdym razem o godzinie 9 
rano publiczna licytahya 2/24 części realno­
ści pod 1. 199 w Chrzanowie położonej 

Cena wywołania 52 złr. 67 et. 
Wadyum 6 złr
Reszta warunków do prz-jrzenia w są ­

dzie.
C. k. sąd powiatowy 

Chrzanów, dnia 30 m a:a 1884.

L. 10507. (708 1— 3)
C. k. sąd powiatowy w Mościskach 

ogłasza, że dnia 17 lutego 1885 o 10 godz. 
rano, odbędzie się w sądzie publicznajsprze- 
laż realności pod lk. 61 w Balicach poło­
żonej, Piotra i Maryi Szeląg własnej, na 
zaspokojenie dłużnej Zakładowi kredytowemu 
włość, w likwidacyi kwoty 150 złr. a. w. 
z dołożeniem, że na tym terminie realność 
ta za jakąbąbź cenę sprzedaną zostanie.

Cena szacunkowa i wywołalna wynosi 
300 złr. Zakład 15 złr. a. w.

Protokół zastawniczego opisania i osza­
lowania wraz z warunkami licytacyi, przej- 
•zeć można w kancelaryi sądu.

Dla niewiadomych „wierzycieli kurato­
rem ustanowiono tu tej. c. k. notaryusza p. 
Wiktora Krokowskiego.

Mościska, dnia 27 grudnia 1884.

L 2098. (706 2—3)
Celem zapłacenia Zakładowi kredyto­

wemu ziemskiemu w Krakowie 5 rat po 240 
złr. i resztującego kapitału 3654 z łr- 83 ct. 
dalej celem zapłacenia tarnowskiej kasie o- 
szczędności kwoty 900 złr. zpn, odbędzie się 
w dniu 27 lutego 1815 20 marca 1885 i 
w dniu 17 kwietnia 1885 w sądzie tutejszym 
każdym razem o godzinie 10 zrana, przy­
musowa sprzedaż realności po i 1. 13 w Dą­
browicy Józefa i Anny Zawadów własnej, 
połowy realności pod i. 3 w Dąbrowicy An­
toniego Makucha własnej, i realności pod 
1. 32 w Dąbrowicy położonej Wojciecha 
Furgata własnej.

Cena wywołania wynosi realności nr.
13 8938 złr. 45 cnt. połowy realności nr.
385 realności nr. 13 895 złr. przy realno­
ści pod 1. 32 670 złr. Bliższe warunki do
przejrzenia w sądzie.

Dąbrowa, dnia 23 marca 1884.

L. 9740. (616 3—3)
C. k. sąd powiatowy w Lisku uwiada 

mia że celem zaspokojenia pretensyi Zakła­
du kredytowego włościańskiego 15 ra t po 
9 złr. i reszty kapitału 78 złr. 90 ct. odbę­
dzie się w dniach 25go lutego 1885 i 26go 
marca 1885 zawsze o 11 godzinie rano, pu­
bliczna sprzedaż realności" Pawła Kostyka 
wła-nej pod Nr. 11 w Seredniem wielsim 
położonej, tylko za lub wyżej ceny szacun - 
kowej.

Do ewentualnego ułożenia lżejszych 
warunków odbędzie się termin dnia 22 kwie­
tnia 1885 o godzinie 9 rano.

Cena wywołania 250 zł. Zakład 25 zł.
Inne warunki w sądzie przejrzeć można.

C. k. sąd powiatowy.
Lisko, 31 grudnia 1884.

L. 7-325. (648 3 -
W dniach 18 lutego i 18 marca W  

odbędzie się przymusowa sprzedaż realno“ 
hipotecznej pod Nkons. 50 86 L. w., 
hipotecznego 146 w Trzebini położonej 
tarzyny Kozłowej własnej w tutijszym Ci 
sądzie na rzecz Zakładu kredytowego 
ściańskiego na zaspokojenie 10 ra t po 
złr. 50 cnt. wa. i sumy 256 złr. 85 ct.' 
zpn. każdym razem o godzinie 10 rano 
cenę szacunkową lub wyżej niej,

Cena szacunkowa 600 złr.
60 złr. reszta warunków w tutejszej 
straturze.

Termin do warunków ulżewającju, 
15 kwietnia 1885 o godzinie 10 rano.

C. k. są>1 powiatowy.
Żywiec, dnia' 2 grudnia 1884.
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Rozmaite obwieszczenia.
L. 225. (682 M

Samborski c. k. sąd obwodowy za,wi> 
damia niewiadomych z miejsca pobytu W® 
tora Zalewskiego, Teklę Rossiwal, Julię ^  
rawską i Ludwika Zalewskiego, że Sabin*1 
Sorgerów Andrejów i Seweryna z Sorger^ 
Konderowiez wniosły przeciw nim i inni11 
współwłaścicielom IV schedy dóbr Krynk' 
w tutejszym sądzie pozew z dnia 28go 
dziernika 18Q4 1. 1< 654 o uchylenie współ#?11' 
sności i rozdział IV schedy dóbr Krjn'? 
w drodze publicznego przetargu i o złóż*®1] 
rachunków i że pozew ten doręczony J sl 
ustanowionemu kuratorowi advr, kr. dr. 
łosiańWiemu którego zastępcą mianow*^ 
został adw. kr. dr. Kohn, w Samborze li 
mieszkali, z wezwaniem do wniesienia obr° 
ay do dni 90ciu.

Wzywa się przeto niewiadowycb , 
miejsca pobytu wyżej nadmienionych, ażeb! 
ustanowionemu dla nich kuratorowi potrz* 
bnych w tym sporz < środków obrony dostaf 
czyli lub innego rzecznika sądowi wskaż®® 

Sambor, 20 stycznia 1885
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L. (302 2- 5
C. k sąd obwodowy w Tarnowie ® 

zDajmia niewiadomej z miejsca pobytu T®° 
fili Stojowskiej, iż Towarzystwo zaliczko^* 
w Tarnowie wniosło przeciwko niej póz®" 
de praes, 8 stycznia 1885 1. 309, o zap^

środk
inner
stare:
przyp

cenie sumy 600 złr. w. a. z p n , i że   . U, U pil , 1 ^
wnocześnie dla niej ustanowiono kurator^ 
pana adwokata dr. Malawskiego, ze subsO 
tucyą adwokata dr. Brzeskiego.

Wzywa się przeto Teofilę Stojows11 
aby ustanowionemu kuratorowi śród*®’ 
swej obrony udzieliła, albo tutejszy są® '■ 
swem miejscu poby tu, lub obrać sobie ^

r -
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jąeym pełnomocriku uwiadomiła, gdyż wr®2' __ _-_n • J  (jfłi
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przeciwnym skutki z zaniedbania wynik 
sama sobie przypisać będzie musiała.

W Tarnowie, dnia 12 stycznia l ^ 5. L. 3̂

L. 9013. (709 1—3)
C. k. sąd powiatowy w Mościskach po­

daje do ogólnej wiadomości że dnia 11 lu­
tego i dnia 17 marca 1885 każdym razem 
o godzinie 11 przed południem odbędzie się 
w sądzie publiczna sprzedaż realności pod 
lk. 38 rep. 66 i 67 Woli Małnowskiej poło­
żonej spadkobierców Matwieja^Kupiaka w ła­

L. 11542. (629 3— 3)
C. k. sąd powiatowy w Bolechowie o- 

głasza, że na żądanie c. k. uprz. zakładu 
kredyt, włość, we Lwowie w likwidacyi na 
ściągnienie podniesionej przez Nykołę Przy­
stają pożyczki 150 złr. a względnie 147 złr. 
odbędzie się przymusowa sprzedaż realności 
nr. 3 w Belejowie położonej ciała tabularne- 
do niestanowiącej ryczałtowo na dniu lOgo 
lutego 1885 10 marca i 8 kwietnia 1885 w 
zabudowaniu sądowem każdym razem o go­
dzinie 10 przed południem pod warunkiem 
iż realność ta dopiero na trzecim terminie 
niżej ceny wywołania na kwotę 250 złr. u­

L 6883. (647 3— 3)
C. k. sąd powiatowy w Starejsoli za­

wiadamia, że w tymże sądzie jodbędzie się 
przymusowa publiczna sprzedaż realności, 1. 
113 w Laszkach murowanych położonej, 
wedle wyk. hip. 170 księgi Laszki, masy 
nieobjętej Danka Feliszaka własnej, na za­
spokojenie pretensyi Zakładu kredytowego 
włościańskiego we Lwowie, w k w o c ie l9 ra t 
po 12 złr. dnia 18 lutego 1885 i dnia 18 
marca 1885 o godzinie 10 przed południem 
li tylko za lub wyżej ceny szacunkowej 350 
złr. zaś w dniu 15 kwietnia 1885 odbędzie 
się ułożenie warunków ułatwiających i będą 
niestający wierzyciele jako przystępujący do 
wniosków większości wierzycieli jawiących 
się uważaui.

Wadyum wynosi 85 złr. wa. — Resztę 
warunków i wyciąg tabularny można w tu­
tejszej registraturze przejrzeć.

Wreszcie ustanawia się dl* wierzycieli 
którymby uchwała licytacyjna przed' term i­
nom z jakiego kolwiekbądź powodu doręczo­
ną być nie mogła, lub którzyby po wydaniu 
wyciągu tabularnego to jest po dniu 16 m a­
ja  1884 do tabuli weszli, kuratorem Jana 
Lewickiego z Laszek.

O. k. sąd powiatowy 
Starasól, 30 listopada 1884.

L. 11153. (667 3 --3 )
W tut sądzie odbędzie się o godzinie 

10 rano w dniach 12go lutego 1885 i 12go 
marca 1885 powyżej ceuy szacunkowej, zaś 
dnia 16 kwietnia 1885 nawet poniżej tako­
wej licytacya realności 1 53/52 według wyk. 
hip. 114 księgi gminy Wołczuehy Piotra 
Martynowicza własnej, na rzecz c. k. uprz. 
Zakładu kredyt, włość, w likwidacyi pto 
250 złr. w. a. zpn.

C -na wywołania 500 złr. wadyum 50 
złr. Resztę warunków, akt oszacowania i 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tu tej­
szej registraturze.

Dla wierzycieli hipotecznych, ustana­
wia się kuratorem adwokata dr. Fiakowicza 
w Gródku.

Gródek, dnia 19 grudnia 1884.

-L 9397. (561
W sprawie wydzielenia z realności 

13 ŵ Chorchowce położonej Jana Liwosza (9|, 
na Piotra) własnej parceli gruntowej nr. 4l u 
i utworzenia z tejże na imię Seweryna 
wiańskiego nowego ciała hipotecznego 
lu doręczenia tusądowej uchwały z 23 s if  
pnia 1884 1. 6006 z miejsca pobytu nie#)S 
domemu Janowi Liwoszowi ustanawia się  ̂
na Bałukę z Chorchowki kuratorem a d®  ̂
czając temuż powołaną uchwałę, zawiać' 
mia o tem Jana Liwósza niniejszym e&r 
tem.

C. k. sąd powiatowy
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L. 3

Krosno dnia 17 grudnia 1884

L. 1027. (554 2<*
C. k. sąd krajowy jako handlowy 

Krakowie uwiadamia niewiadomą z poW., 
Florentynę Łacikowtiką, że w skutek wy®'e
sionego przez Stanisława Rożnowskiego póz#1! 
de praes, 12 stycznia 1885 1. 1027, zos^
wydany przeciw niej nakaz zabezpiecz6® 
sumy wekslowej 250 złr. który do rąk ^  
ratora ad actum prof. dr. Józefa RosenbI®tta 
adwokata w Krakowie doręczony został.

Wzywa się przeto niewiadomą z f0’ 
bytu Florentynę Łacikowską, aby albo i®Be. 
go pełnomocnika sądo»i przedstawiła, ®*
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temuż kuratorowi środków obrony dost®,r', , . . i (Uczyła, gdyż inaczej sama sobie złe sk®1 - 
przypisze.

Kraków, 16 stycznia 1885.

Ł. 9

L. 560. (666 2 -7 '
C. k. sąd powiatowy w Dębicy zaW,a i 

damia niewiadomego z miejsca pobytu P* 
wida Kannera, iż przeciw niemu i Sarze K®?.przeciw uiciuu i kjculkj i/) 
ner wniósł Józef Dww id Gewiirtz pozetf 
praes 27 stycznia 1885 1. 560 o zapłać®®1 
kwoty 64 złr. 58 ct. a. w.

Termin do rozprawy sumarycznej ^  
dzień 17 lutego 1885 o godzinie 9 rano 
znaczony a kuratorem dian Pinkas Ul®,(> 
ustanowiony został.

Wzywa się zarazem nieobecnego P°!j 
wanego, aby ustanowionemu kurator®,, 
wszelkich dowodów dostarczył lub innego f  
nomocnika sądowi wskazał.

Dębica, 27 stycznia 1885-
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L- 54666. (407-3—3)
C. k sąd krajowy we Lwowie zawia­

damia niewiadomych z miejsca pobytu An- 
^rz®ja Sochackiego i Chaima Jzaaka Gross- 
banda, że celem doręczenia tymże ts. uchwa­
ły z dnia 6 grudnia 1884 1. 54666, w spra- 

gminy król. stoł. miasta Lwowa prze­
ciw nim o wykreślenie kwoty 136 ztr. m. 
*• z pn., wedle Jnstr. 208 p , 427 i 428 n 

2, 3, 4, on. zaprenotowanej i zaintabu-
lowauei na sumie 100 złr., na realności 
432’-^ Ł dom. 39, p. 6. n, 9, 16, on. i 21 
°a hipotekowanej, ustanowił kuratorem ad 
actum adw. dr. Skałkowskiego, z substytu­
cją adw. dr. Srokowskiego i pierwszemu 
z nich powyższe uchwały doręczył

We Lwowie, dnia 6 grudnia 1884.

L. 22796. ~  (342 3 - 8 )
C. k. sąd powiatowy miejsko delego­

wany w Tarnowie wzywa niewiadomą z miej­
sca pobytu Felicję Henochową wdo*ę zmar­
łego 4 czerwca 1879, w Mohylowie podol­
skim Leona Henoeka, oraz innych niezna­
nych spadkobierców zmarłego, aby w prze­
ciągu jednego roku do objęcia spadku się 
zgłosili, gdyż w razie przeciwnym spadek 
ten ze zgłaszającym się i z kuratorem dr. 
Mieczysławem Brzeskim przeprowadzony bę­
dzie.

Tarnów, dnia 30 grudnia 1884.

L. 7573. ~  (587 2— 3)
C. k. sąd powiatowy zawiadamia n ie­

wiadomych z miejsca pobytu Leizera Lin- 
kera, i Mojżesza Linkera, iż przeciw spadko­
biercom Eisiga Linkera pomiędzy którymi wy­
żej pomienieni się znajdują, Abraham Einhorn 
wniósł w tut. sądzie poz. dep.28 listopada '884
1. 7573, o zapłatę 523 złr. 20 ct. a. w. który do 
rozprawy ustnej termin na dzień 2 marca 
18;5, o godz. 9 rano wyznaczony, i że dla 
wymienionych na wstępie nieobecnych po­
zwanych, na ich koszt i niebezpieczeństwo 
kuratorem Uscher Linker w Grybowie usta­
nowiony został.

Wzywa się więc tych pozwanych, aby 
środków do obrony swemu kuratorowi lub 
innemu ustanowionemu pełnomocnikowi do­
starczyli, gdyż inaczej sami sobie złe skutki 
przypisać będą musieli.

Grybów, 10 grudnia 1884.

L. 6052. (376 2 - 3 )
Wzywa się tego, któryby weksel z da­

ty Leżajsk 21 września 1862 na 180 złr. o- 
piewający przez Ittę  Hirsckfeld na własne 
zlecenie wystawiony a przez Feliksa Polań­
skiego do zapłaty przyjęty miał w swem r ę ­
ku aby takowy w ciągu dni 45 sądowi tem 
pewniej przedłożył, gdyż inaczej takowy zo­
stanie umorzony.

O. k. sąd obwodowy.
Rzeszów 2 października 1884.

L. 341. ' "  (521 2—3)
C. k. sąd powiatowy miejsko-delego- 

wany w Tarnowie podaje* do wiadomości, 
żo w sprawie egzekucyjnej Stefana Fucbsa 
cesyonaryusza Michał,t Dawczyńskiego prze­
ciw Franciszce lo  Dawicz czyli Dawezyń- 
skiej, 2o Wagnerowęj pto 950 złr. z pn., 
dla niewiadomych z pobytu M ichała Daw­
czyńskiego i Franciszki lo Dawicz v. Daw- 
czyńskicj, 2o Wagnerowej adwokata dr. Bro­
nisława Gałeckiego kuratorem zamianował 

Tarnów, dnia 16 stycznia 1885.

Streusandom i innym o zapłacenie 34 złr.2 
ct. i 337 żłr. 26 ct. w. a. mianuje p. dr. 
Billeta adwokata w Złoczewie kuratorem nie­
wiadomego z życia i miejsca pobytu Kon­
stantego Eisenberga, a polecając sumienne 
zastępywanie kuranda, tego ostatniego edyk- 
tem o tem zawiadamia.

Brzożauy dnie 17 stycznia 1885.

L  11793. (680 1—3)
C. k. sąd obwodowy obwieszcza, że w. 

sporze Manelego Pfaua przeciw Piotrowi Sko- 
reckiemu pto. 100 fl. dla niewiadomego z 
miejsca pobytu Piotra Skoreckiego ustano­
wił kuratorem adw. dr. Freudenberga z za­
stępstwem adw. dr. Tracbtenberga. 

Kołomyja 6 grudnia 1884.

L. 860. (693 1— 8)
Z miejsca pobytu nieznajomą Chanę 

Willig zawiadamia się, że towarzystwo za­
liczkowe dla powiatu rohatyńskiego wniosło 
dnia 13 grudnia 1881 do 1. 983-3 prośbę o 
wpis do księgi gruntowej prawa zastawu dla 
sumy 75 złr. w. a, w stanie biernym real- 
nośći nr .194 w Rohatynie której to prośbie 
uchwałą t. s. z dnia 31 grudnia 1881 1. 9883 
zadość uczyniono.

Gdy miejsce pobytu Chauy Willig są ­
dowi wiadomem nie je  tf przeto nstauawia 
się dla niej ad hoc kuratora w osobie pana 
Konstantego Teliszewskiego z Rohatyna, któ­
remu się wręcza powołaną uchwałę z 31 gru­
dnia 1881 1. 9833 i któremu Chana Willig 
może udzielić możliwą inform ację w celu 
uronienia swych praw.

C. k. sąd powiatowy 
Rohatyn 30 stycznie 1885.

L. 4093. (716 1—3)
C. k. sąd zawiadamia nieznanego z 

miejsca pobytu p. Fryderyka Iscberwooda, 
źe przeciw niemu pod dniem 20 września 
1884 1. 3458, P- Bronisław Osuchowski, o 
zapłacenie sum 2000 złr. i 561 złr. 95 ct. 
skargę wniósł, którą się kuratorowi ad actum 
p Ferdynandowi Jastrzębskiemu, dyrektoro­
wi kopalui nafty w Jasieniu doręcza, i po 
nowny termin do obropy na dzień 20 lute 
go 1885, o godzinie 9 rano naznacza.

Poieca się p. Fryderykowi Ischerwoo- 
dowi, by środków obrony kuratorowi dostar­
czył, lub innego pełnomocnika zam anował 
i sadowi wskazał.

Ustrzyki, 10 grudnia 1884.
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L 32475. (557 2 - 3 )
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C. k. sąd krajowy zawiadamia 
domą z miejsca pobytu Rachele z 
tzów Bergerową, iż uchwałą & • - „ iii;
ca 1884 1. 17795 na proźbę Tefili r a c m  L ' 1 
jako prawonabywczyui Adolfa Schoena w » 
dze egzekucji wyroków I U- i 111 
cyi dozwolono intabulacyi egzekucyjny Y  ^  
wa zastawu dla sumv 6028 złp. . 
bo 1507 złr. 10 ct. w* a. z pn- w stanie me 
nymrealności pod 1. 282 Iz V III w Krak 
położonej, nahźącei do masy spadkowej 
żesza S"hmeike. Horowitza, tudzież iż dla■ "  

wiadomej z miejsca pobytu Racbeli i>e 
rowej ustanowiono kuratora w osobie a 
dr. Zygmuta Eibenschiitza, któremu ncŁ,łtn 
łę z dn. 25 lipca 1884 1. 17795 uoręezo 

Krakówp 80 grudnia 1884.

L 9240 (®92 1
C. k. sąd powiatow y w 

obwieszcza, że dnia 3 stycznia 188 
w Rdzawce Józef Stachura z pozosta  
testam entu w którym syna Jacentego  
nił uniwersalnem dziedzicem. P °tłieyr ■ 
sce pobytu Jana Stachury syna spa » •
cy wiadomem n ie jest, przeto w zyw a s .ę  g
by wciąrn 1 roku od dnia dzisiejszego w
sądzie tu . się zgłosił i deklarację sp • 
wniósł, bo inaczej spadek że zg> Vu Jąniego 
się sukcesorami i ustanowiony1 Rdza
kuratorem Stanisławem Czyszczoni 
wki przeprowadzony zostanie.

C. k. sąd powiatewy 
Nowytarg dnia 3 grudnia

L  435.  ~  (584 1 ' 3)
C k. sąd delegowany 

wie egzekucyjnej uprz. gal. akęyjncg 
ku hipotecznego przeciw Chaimowi

L. 64. (282 1 - 8 )
W sprawie Leisora Meiselesa przeciw Ickowi 
Laugsnerowi, Dawidowi Glinertowi i Jan 
kłowi Glinerf, o zniesienie w spółwłasności 
realności w Nadwórnie pod 1 183 położo­
nej, i rozdział ceny kupna między współ­
właścicieli z pn., ustanawia się kuratora 
w osobie p. L^izora Griffla dla pozwanego 
Jankla G linerta z życia i miejsca pobytu 
nieznanego, względnie dla tegoż z imienia
i miejsca pobytu nieznanych spadkobierców.

Termin do wniesienia obrony nazna­
czono na dzień 26 lutego 1885, o 10 go 
dżinie przed południem.

C. k. sąd powiatowy.
Nadworna, 10 stycznia 1885

L. 5623. (743)
Wydział krajowy Królestwa Galieyi i 

Lodomeryi z Wielkiem Księstwem Krakow- 
skiem podaje do powszechnej wiadomości, 
że dnia 31 stycznia i 885, wylosowane zo­
stały następujące obligaeye pożyczki krajo­
wej z 1884.

Ser. B. a. 1000 złr.
Nr. 16, 32, 99, 330

Ser. A. a. 100 złr.
Nr 182, 351 356, 414, 426,547,575, 

616, 972, 995.
Wylosowane obligacje spłacone zosta­

ną w pełnej wartości nominalnej dnia 1 
maja 1885. za zwrotem tych obligacji i ku­
ponów w duiu spłaty kapitału jeszcze nie- 
zapadłych.

W razie braku kuponów, wartość ich 
potrąconą zostanie z kapitału.

Tak spłata kapitału jak i wypłata za­
padłych kuponów uskutecznioną zostanie we 
Lwowie w kasie krajowej, w Krakowie 
w galic. banku dla handlu i przemysłu i w 
domu bankowym A. Mendelsburga

Lwów, dnia 31 stycznia 1885.

nieruchomy otyłe, o ile takowy położonym 
jest w tych krajach, w których ordynacya 
konkursowa z dnia 25 grudnia 1868 obowią­
zuje.

Komisarzem konkursowym ustanawia 
się p. sędziego pow. Rutkowskiego w Mi- 
kulińcach, a tymczasowym zarządcą masy 
p. Wolfa Koflera w Mikulińcach.

Wierzycieli wzywa się niniejszem, aDy 
na terminie dnia 19 września 1884, o go­
dzinie 10 przed południem, przed komisa­
rzem konkursowym wyznaczonym, za przed­
łożeniem dokumentów, któreby ich pretensye 
wykazywały, oświadczyli się co do potwier­
dzenia tymczasowego zarządcy masy, lub co 
do ustanowienia innego, tudzież aby wybrali 
wydział wierzycieli.

C. k. sąd obwodowy wzywa tych wie 
rzycieli, którzy swe pretensye przeciwko 
masie konkursowej chcą dochodzić, aby ta­
kowe nawet w tym przypadku, gdyby się 
proces w toku znajdywał, do dnia 61 stopada 
1884 bądź to bezpośrednio w sądzie obwo­
dowym, lub też u komisarza konkursowego 
podług przepisu ord. konk. dla uniknięcia 
szkodliwych skutków prawa zgłosili, a na 
terminie na dzień 27 listopada 1884, o godz. 
10 z rana w biurze komisarza konkursowego 
oznaczonym wywierzytelnili, i swoje wnio­
ski co do oznaczenia pierwszeństwa swych 
pretensyi poczynili

Wierzycielom, którzy pretensye swoje 
zgłos/.ą a na owym terminie będą obecni, 
przysłużą prawo na miejsce tymczasowego 
zarządcy masy i wydziału wierzycieli, którzy 
dotąd obowiązki te sprawiali, powołać osta­
tecznie inne osoby, w których zaufanie po­
kładają.

Wierzyciele, którzy w Mikulińcach lub 
w pobliżu nie zamieszkują, winni są przy 
zgłoszeniu wymienić p-łnomocnika w Mi­
kulińcach zamieszkałego w celu doręczenia 
uchwał sądowych, w przeciwnym bowiem 
razie na wniosek komisarza konkursowego, 
wierzycielom e onym na ich niebazp e- 
czeństwo i koszt, aurator ustanowionym by 
został.

Dalsze ogłoszenia w toku postępowania 
kuntursowego umieszczane będą w urzędo­
wej „Gazecie Lwowskiej"

Termin do likwidacyi oznaczony jest 
zarazem terminem do układów z wierzycie­
lami.

Tarnopol, dnia 6 września 1884

Upadłości.
L. 77. (668 3— 3)

Do dalsz-j rozprawy 1 kwidacyjnej w 
sprawie konkursowej Samsona Steina wy­
znacza się term in na dzień 26 lutego 1885 
o godzinie 9 rano.

O ozem się interesowanych zawiadamia.
C k. sąd powiatowy 

Kosów, 15 grudnia 1884.

L. 12279. (704 1—3)
D. k. sąd obwodowy w Tarnopolu ze ­

zw olił na otwarcie konkursu na majątek 
Reizli Hellreich kramarki w M ikulińcach, 
a mianowicie na majątek ruchomy gdziekol­
wiek by się takowy znajdował, a n a  majątek

L. 1214. (602 2 - 3 )
O. k. sąd obwodowy w Tarnowie po­

daje do wiadomości, iż wdrożonem ..-aostało 
postępowanie konkursowe do majątku L i­
py Stegman protokołowanego kupca w Tar­
nowie zam eszkałego, a to do całegu tak ru 
chomego gdziekoiwiek znajdującego się, jako 
też do nieruchomego majątku położonego 
w tych krajach, w których ustawa konkur­
sowa z dnia 25 grudnia 1868, d p p. z r. 
1869, nr. 1 obowiązuje.

Komisarzem konkursowym zamianowany 
został p. Leopold Zarzycki c. k sekretarz 
rady w Tarnowie, tymczasowym zaś zawia­
dowcą masy p. adwokat dr. Ringelheim.

Celem potwierdzenia ustanowionego 
przez sąd lub przedstawienia innego zawia­
dowcy masy konkursowej i jego zastępcy 
tudzież obrania delegacyi wierzycieli, wy­
znacza się posłuchanie na dzień 9 lutego 
1885, o godzinie 3 l/a po południu, w biurze 
komisarza konkursowego, n* którem stawić 
się mają wierzyciele z dokumentami roszcze­
nia ich wykazującemi.

Wszyscy do tej masy konkursowej ja ­
ko wierzyciele jej roszczenia mający, cho­
ciażby nawet o takowe i spory wyłoczone- 
mi były, powinni takowe doj dnia 26 maja 
1885, stosownie do przepisów ustawy kon­
kursowej, unikając szkodliwych następstw 
tamże zagrożonych w sądzie zgłosić, i na 
posłuchaniu-w dniu 26 czerwca 1885, o go­
dzinie 3ys po południu odbyć się mającym, 
do likwidacji i do uporządkowania podać. 
Termin ostatni służyć ma zarazem jako 
term in do zawarcia ugody w §. 68 u. k. 
przewidzianej, na który w tym celu wszyscy 
wierzyciele niniejszem zawezwanie utrzymują.

Zgłoszonym i na ogólnem posłuchaniu 
stażującym  wierzycielom, służy prawo przez 
wolny obiór w miejsce zawiadowcy masy, 
jego zastępcy i członków delegacyi wierzy­
cieli dotychczas urzędujących powołać sta­
nowczo inne osoby, w których pokładają 
zaufanie.

Dalszo ogłoszenia w toku postępow a­
nia konkursowego zam ieszczane będą w 
dzienniku urzędowym „Gazety Lwowskiej".

W Tarnowie, dnia 26 stycznia 1885.

munalauflage) na czas od 1 lipca 1885 po 
koniec grudnia 1887 i

III pobór opłaty myta od mostu i pro­
mu na rzece Bugu na czas od 1 lipca 1885 
po koniec grudnia lg87. W tym celu odbę­
dzie się licytacja w dniach 23 kwietnia 1885 
7 maja 1885 i 28 maja 1885 w godzinach 
urzędowych w Urzędzie gminnym miasta 
Sokala

Cena wywołania ustanawia się ad I na 
13200 złr, w. a. ad 11 na 9890 złr. w. a ad
111 na 3400 złr. w a. wadyum 10°/0 od te j­
że.

Warunki dzierżawy mogą być każdej 
chwili w Urzędzie gminnym przejrzane, 

w Sokalu dnia 1 lutego 1885
Bulsiewics. 

z 11 letnią praktyką 
sądową, z szybkiem
pism em, m ogący się

wykazać dobremi 
świadectwam i, uzdclniony do prowadzenia 
ksiąg gruntowych i do wszelkiej manipulacyi 
sądowej, poszukuje posady. (785 1—3)

Sokołów koło Rzeszow a.
J .  J .  poste restante SoL-łów.

Rzeźby i ornamenta
rM. w » .

Poleca i wykonuje wszelkie rolioty tego zawodu

Tadeusz Sokulski
? w ( lw , ulica Pańska 13 (kręcone słupy).

(187 8 - 1 0 )

Konkurs.
L. 105. (628 3 - 3 )

Wydział Rady powiatowej w Gorlicach 
ogłasza niniejszem konkurs ńa posady wa­
kujące od 1 lipca 1885:

1. Sekretarza Rady z roczną płacą 1200
złr.

2. Lustratora majątków gminnych w po­
wiecie gorlickim i zarazem kancelisty z p ła­
ca roczną 600 zlr. i dodatkiem na objazdy 
150 złr.

Chcący ubiegać się o te posady obo­
wiązani są :

ad 1. wykazać się ukończonemi studyami 
prawniczemi. praktyką administracyjną i zna­
jomością rachunkowości.

ad 2. znajomością ustaw administrcyj- 
nych i rachunkowości.

Podania własnoręczne, należycie udo­
kumentowane co do mieisca urodzenia, wie­
ku, dotychczasowego zajęcia i kwalifikacyi 
mają być wnoszone do Wydziału Rady po­
wiatowej w Gorlicach, najdalej do końca mie­
siąca lutego 1885.

Z Wydziału Rady powiatowej 
Gorlice, dnia 26 stycznia 1885.

d o o o o e d o T T o  o o a o o
§  Werstieio Untni jeMMiejo ®

g  Lo^y „Kmcsem“  g
po 1 zlr. w. a.

c ią g n i e n i e  d. 2 0  lu te g o  1 8 8 5 .  
I J o S ć  lo s f tw  w y g r a n y c h  1 0 .0 0 0

mianowicie 1 na 50.000 złr. w. a.
1 „ 20.000
1 „ 10,000
1 „ 5.000
1 „ 3.000
2 po 2.000
3 „ 1.1.00

i t. d.

Oo
o

Losy są do nabycia w Administracyl 
„Gazet., Lwowskiej". — Na pr .włneye za 

"T% przesłaniem kwoty 1  z ł .  1 5  c t . ,  z któ- 
^  rych. 15 et. przypada na porto rekomen- 
O  d&eyę przesyłki. _

o o o w a o o a o a o d
L. 673 (694 2— 3)

Obwieszczenie.

D o n i e s i e i u a  p r v  w a i n e

Ogłoszenie.
L. 2904. (763 1— 8)

Gmina miasta Sokala wydzierżawi swo­
je prawa :

I Propinację na czas od 1 lipca 1885 
po koniec grudnia 1887.

II pnw o poboru dodatku gminnego (Co-

Dyrekoya galicyjskiego Towarzy­
stwa kredytowego ziemskiego obwie­
szcza niniejszem, że na podstawie §. 68 
ustaw, kapitał 45.405 zł 63ct.wa. listami 
zastawnemi, z większej sumy 48.100 
złr. w. a., na hipotekę dóbr Uniżę vel 
Unisz, w powiecie buczackim położo­
nych, p. Heleny Przybysławskiej w ła­
snych, z tego Towarzystwa wypoży­
czonej, z dniem 1 lipca 1883 jeszcze 
pozostały, wraz z odsetkami i należyto- 
ściami podrzednemi, właścicielce tych 
dóbr wypowiedziany zostaje, z tym doda­
tkiem, ażeby w przeciągu 6 miesięcy 
takowy pod rygorem egzekucyi, miano­
wicie licytacyi dóbr hipotece podległych, 
do kasy galic. Towarzystwa kredytowego 
ziemskiego był złożony. 

Wo L w o w ie , 20 stycznia 1885.
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we Lwowie? ul,
Z a ło ż o n y

Trybunalska. 1> G«
w  rofew  1 8 4 5 .

0 0 0 0 0 4 0 0 0 0 0

M a n t  Moflwej
były dyrektor z a k ł a d u  w o d o ­
l e c z n i c z e g o  w  Z a w a ł o  w i e ,
opuścił to miejsce n a  z a w s z e  
i przeniósł się na mieszkanie do 

swego syna do M o r s « y n a .
[596 2 -? ]

© O  © O ś O O O O G

D y e ta ry u s z
z dobrem pismem, obznajomiony dokładnie 
od lat kilkunastu z m anipulacją przy wła­
dzach politycznych i skarbowych, oraz zdol­
ny kierownik prasy autrgiaficznej, poszukuje 
umieszczenia.

Bliższa wiadom ość pod a d resem : M , 
M . poste restante Nowy Sącz. (748)

Smarowidło
d© osi żelazny cii.

Oliwę maszynową

Uwiadomienie!
Opuszczając z dniem 15 marca b r. 

mój od lat 31 w Ruskim Narodnym Domu 
mieszczący się sklep wraz ze składami, a 
przenosząc takowy na ulicę Teatralną do 
domu 1. 7 29/30 niegdyś c. k. sądu powia­
towego, obecnie p. Rappaporta naprzeciw' 
głównego wchodu kościoła Katedralnego, 
gdzie go nadal prowadzić będę, pragnę, 
celem  uniknienia większych kosztów  
przenoszenia, sprzedawać główniejsze a r­
tykuły jak : Droguerye, kawę, cukier, h er­
batę, ryż, wina, rum i t. rl. do połowy  
marca po cenach o wielo tańszych jak 
przedtem, na co poczuwam się obowiązanym 
zwrócić uwagę Szanownych konsumentów.

Lwów, w lutym 18*5.

< 1 1  a

Ł D K O M O m ,  

mlocarul ręczny eto., 
T A R T A K Ó W ,  

m łynów parow ych  
I wodnych.

i w ogóle do każdego innego 
użytku w gospodarstwie, tak h u r­
townie jakoteż i częściowo, pole­

cają po najtańszych cenach
rr

HUBNER 1 H E
■ w a r e

jR y n e k  l .  3 8 .
Skład fabryczny FARB, LAKIE­
RÓW, POKOSTÓW, CHEMIKA LU, 
KISZEK GUMOWYCH I ARTYKU­
ŁÓW BROWARNICZYCH, o r a z  

h a n d e l  m a t e r y a l ó w .
089 10—?)

O . T© W i n c k l e r .
(742 2 3 i

■gs ' y ^ x  ac &ł as a&ct sc  as rs  as a*, as a s :
H P o ń c z o c h y  Saksońskie cztero dru­
id towe damskie białe tuzin po złr.
u  4.80, 5.30, 7 20, 8.60, 9.80, 10 i 11
y  P o ń c z o c h y  Saksońskie cztero - dru­

towe damskie wysokie białe tuzin 
K po zł. 8.20, 9.80, 11, 12 i 13.
M P o ń c z o c h y  damskie kolorowe wy­
gi sokie para 30, 80, 85, złr. 1.06 i
S  1-60.
w P o ń c z o s z M  dla dzieci różnej wiel- 
M kości białe i kolorowe.
^  S a k a r p e t l s i  d!a mężczyzn grube po 
u  zł. 4.80 tuzin cienkie zł. 5 70 sto-
^  pniowo do zł. 11.

dobrze polecony, znajdzie 
zaraz posadę do zarządu 
dwóch folwarków.

Zgłoszenia i odpisy za­
świadczeń należy nadesłać pod adresem : S. 
P . Lwów, poste restante. (781 1 - 3 )

D z ie rż a w a

M
poleca w wielkim wyborze

ZDMI g* k  'SP" m l

5 Markiewicza
M W e L w o w ie ,  piae Maryacki 1. 10 
u  (594=1 19-?)

ae as as as as as ss as as as ss  as sk .

Wprost z Ameryki po­
łudniowej sprowadzoną

w y  K o r n ą

k a w ę
poleca :„SIRIUS1”

(Artur Mościcki)

SKŁAD KAWY WE LWIM
n a  C I i o r ą i c x f £ i i i 6  S r .  583 n a  « l« le

Kosztuje w miejscu.
1 k i l o  z ł .  1 .4 0 ,  1 , 5 0  I  1 .6 ©  e t .

Na prowinoyi:
4 8/, k i l o  z ł ,  7 . 2 0 ,  7 - 7 0 ,  i  8 . 3 0  c t .  

f r a n c o .
Co miesiaea świeży transport.

(695 1 -8 )

PRZECIW K a t a r o m , G r y p i e  , 
Z a p a l e n i o m  g a r ł a ,  
p i e r s i  i w ogóle Kanałów 

oddechowych PA STA  i S IE O P  N A EE P . I)E - 
L A N G R E N IE R  w P A R Y Ż U , uznane zostały za 
najskuteczniejszej

Nie zawierają ani O p i u m ,  ani morfiny, ani ko­
deiny i mogą być przepisywane bez o b a w y  dzie­
ciom cierpiącym na koklusz. [Unikać fałszerstw i na­
śladownictwa.!

We L w ow ie w aptekach pp. Mikolasclia, Nahli- 
ka i Krzyżanowskiego. [1! 4 —?]

i' 9
13* Szem atyzm

©
ś f l

•sss

jsf Królestwa G a licji i  Lodomeryl 
a W ielki em Ks. Krakoirskicio ^  

n a  s * o  I r  S I

I  P 8 T  1 8 8 5  4. _
nabyć można co cenie 2  6 0  e t .  *1.

M  «  "ekspedycji | |
H  „ G A Z E T Y  L W O W S K I M I "  j j  
V  Zamiejscowi zechcą przesłać 2  *1.
C# 7 0  c t . ,  z których przypada 10 ct. §śj 

na opakowanie i list frachtowy.
p|F" Szematyzm przesyłam y ^  

i ' ty lko  za niszczeniem należyto- S f  
O  gci *  góry. Zn pobra.tiem  nale* H  
#%| iytońei n ie przesy łam y Szesna j f j  

tyzmu.

e o a e « M K » « 2 © o e a o 3

p o 1 e  o a  :
z mosiężuemi łańcuszkami i haczykiem 

przed św. obrazy,
1 s z t u k a  o d  i  z l„  1 5 0  c t., 2  zł., 4 zl., 5 z ł.

oraz do tychże LAMPEK g n o ł h i  w o s k o w e ^  1 pudełeczko 20 cl 
zwykłe gnotki 1 pudełeczko 6 centów.

obejmująca ornej ziemi 600 morgów, 170 
morgów łąk, w bardzo dobrej glebie. Suche 
dochody rocznie 2.250 złr. Z bardzo dobry­
mi budynkami. S tacja kolejowa w miejscu. 
Do wzięcia od wiosny. Bliższa wiadomość 
pod adresem : S. P. Lwów, poster restante.

_________  [782 i 31

Dr. A. GAJEWSKIEGO }  
Z a k łn d

| w odoleczn iczy ♦
4 w e  L w o w ie  (w Kisiolce) ł  
|  otwarty przez całą ziuię. f
f  (63:i5 20 -?) 4

--<g> Q

Na liczne nieporozumienia jakie powstały z powodu mylnie w nie­
których ogłoszeniach i w bibliografii Wisłockiego podanej ceny, ozna 
czonej na naszym nakładem wydane dzieło: « I a r o c h o w s k i , © p o ' 
w i a d a n i a  i  s t i i d y a  h i s t o r y c z n e  —  S e r y a  n o w a ,  donosimy 
ninifijszem publicznie, że ustanowiona przez nas cena na dzieło po­
wyższe wynosi © marek, cayli 8  z ł r .  © ©  cni. austr. wal.

C. F. P I O T R O W S K I  I  SKA.
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szlacl

Bank Galicyjski dla Handlu i Przemysłu w Krakowie.
Z dniem 31 stycznia 1885 r. było w obiegu: 

Asygnacyj kasowych naszego Banku a. w. złr. 150.000.
Kraków, dnia i lutego' ‘ 1885.

(784) Dyrekcya.
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E. k  1  s tm p n r
w e I.-w®wie.

^  ulica Karola Ludwika, licz. 5.

19)

I

f o r t e p i a n Śi ‘'Sb i « !W B cnrin»n ua pro"’iucyi w jakąkolwiek '<iU.iJa.4PII j  HH& bądź chorobę orgailA'**

z fabryki Bergera, nowy, krótki, o 7 
oktawach d o  sprzedania. Ulica
Z im o ro w ic z a  1. 3, parter. (077 3-4)

K a ro l  B a ł ł a b a n
we Lwowie ulica H alicka pod „Złotym  

Kogutem” — p o l e c a :

KONIAK
k u ra cy jn y

od najsław niejszych firm z C o g n a k
własnego napełnienia i w butelkach 

oryginalnych sprowadzany.
1 butelka M eukow a w 6 letni 2 50 
1 „ B o u ttc a la u  6 lei,ni 250
1 „ M eukow a orygin * 10 letni 3 —
1 „ _ ** 12 letni 3’50
1 .15 letni 4-—
Firmy Salignack i Spółka w oryginalnych 

butelkach sprowadzany.
1 butelka S a lig n ack  I.* 10 letni 3.—

S alig n ack  II.** 12 letni 3.50 
S a lig n ack  III.*** 15 letni 4 — 
M edail D ó r 20 letni 5.—

(233 4—?)

, p ł e i o w j c l i  choćby najmewinniej zapadłym j* 
chcącym od nieobliczonych moralnych i matei-yalnyck 

j s tra t w przyszłości salwoyrae się, zaleca się najgorę'
: ccj kuracyę w drodze korespondencyi, jako jedyną.
! która niezbędną dyskrecyę wszechstronnie zabezpi[" 
I cza (kuracya w zupełnej tajemnicy w inny sposób 

jest absolutnie niepodobną na prowincyi), możltwos0 
radykalnego wyleczenia się u doświadczonego fa­
chowca nastręcza, a tern samem chorego od wiefa 
bardzo przykrych następstw w przyszłości zasłani*- 

Chorych więc tak kobiet jak i mężczyzn, chcą* 
cyeh być w najpewniejszej tajemnicy a przytem grun­
townie, bez przerwy obowiązków, bez żadnego bolą 
środkami nieszkodliwemi i szybko wyleczonymi, przyj­
muje, z zaręczeuiem najlepszego skutku w kuracją 
za pomocą korespondencyi, mieszkający we Lwowiej

Specyalista chorób płciowych
w takowych od kilkunastu lat wyłączną praktykę F* 
karską wykonujący. Leczy wszelkie choroby syfiU" 
tyczne i skórne, tak świeżo powstałe jak i zadaw­
nione, wszelkie zranienia, owrzodzenia, narośle, zwę* 
żenią, zakaźne i kataralnn upławy, patologiczne w y  
padki ubytej, nadmiernej lub powstrzymanej regular­
ności u pań i panien, tud ież wszelkie smutne na­
stępstwa błędów młodości jak  niedokrewnośe, nasiej 
niotoii, upławy nocne, osłabienia nerwowe i funkcji 
płciowej (impotencyę), drżenie muszkułów, padacz­
kę, początki suchot i wyschnięcia szpiku, wszelkie 
wycieńczenia organizmu w ogolę i t. p.

Na listy, które pod psoudominem „B. DZION 
ulica piekarska i. 6 Lwów“ nadsyłać należy, udziela 
odwrotną pocztą pomocy i wysyła lekarstwa dyskre- 
cyonalnie.

Domowa ordynacya tylko od 8 do 9 zrana a od 
o do 7 wieczór._____________________[7331 ‘ 3 - BOR
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